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WIELKI JUBILEUSZ KENARA

Śledczy zarzuca-
ją właścicielo-
wi., że nie zadbał 
o  usunięcie za-

grożenia, choć stan jesio-

Zarzut za tragedię na Olczy

1 kwietnia 2024 r. drzewo spadło na samochód na Olczy.  
Zginęła 23-letnia kobieta.

H
istoryczna, jubileuszo-
wa wystawa w  Miejskiej 
Galerii Sztuki. Nowy po-
mnik wykonany wspólnie 
przez uczniów i  nauczy-
cieli. Kapsuła czasu, któ-
ra ma zostać otwarta za sto 

lat, oraz trzy tablice upa-
miętniające wybitne po-
stacie związane ze szkołą. 
W piątek, 16 października, 
Państwowe Liceum Sztuk 
Plastycznych im. Antonie-
go Kenara w  Zakopanem 
świętowało swoje 150-le-
cie. Do tego wystawa twór-
czości uczniów w budynku 
szkoły. Uczestnicy histo-
rycznych wydarzeń zgod-
nie podkreślali, że naj-
ważniejsze jest spotkanie 
z przyjaciółmi sprzed lat. 
Bo szkoła, liceum, jest jak 
rodzina. 

Ostatnie spo-
tkania do-
t y c z ą c e 
planów za-
go s p o d a -

rowania przestrzennego 
w Zakopanem pokazały, jak 
duże emocje budzą plano-
wane inwestycje drogowe. 
Mieszkańcy Małego Żyw-
czańskiego sprzeciwiają się 
zapisom dotyczącym nowe-
go połączenia drogowego, 

właściciele nieruchomo-
ści przy ulicy Kościeliskiej 
obawiają się jej poszerze-
nia, a kolejne protesty doty-
czą planowanej obwodnicy 
miasta. Mieszkańcy chcie-
li rozmawiać bezpośrednio 
z burmistrzami. Na spotka-
niach pojawiali się jednak 
przede wszystkim naczel-
nicy wydziałów i urzędni-
cy odpowiedzialni za pla-
nowanie przestrzenne. 

Drogi dzielą Zakopane

Były radosne spotkania po latach 
i niekończące się wspomnienia z 
ukochanej szkoły. W marmurowym 
pomniku zamknięto przesłanie 
dla przyszłych pokoleń. Zostanie 
odczytane dopiero w 2126 roku.

dokończenie 
str. 20 

Mieszkańcy protestują, burmistrz się dziwi.  
Gorąco wokół planów drogowych w Zakopanem.Prokuratura stawia zarzut nieumyślnego spowodowania śmierci  

właścicielowi nieruchomości. Rosło na niej drzewo, które runęło na samochód  
i zabiło 23-letnią kobietę.
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Paweł Pełka

dokończenie str. 20 

NIEDZICABLISKA KULTURA

Pół wieku  
sztuki

Most, który  
łączy pokolenia

Zbójnicek  
to całe życie

Grafika, malarstwo, poezja, teatr, 
muzyka elektroniczna. Juras Gruszczyński 
świętuje 50-lecie pracy twórczej.  str. 12

Zaczęło się od szkolnej akademii, kilkorga dzieci 
i nauczycielki, która wierzyła, że góralską tradycję 
trzeba przekazywać najmłodszym.  str. 10-11 

ZAKOPANE

Dziś, po 35 latach, „Czardasz” 
z Niedzicy ma na koncie 
niezliczone występy.  str. 17  

nu wskazywał na jego 
obumieranie. Do tra-
gedii doszło 1 kwiet-
nia 2024 roku, w Wiel-
kanocny Poniedziałek, 

na zakopiańskiej Olczy. Na 
przejeżdżający samochód 
runął potężny jesion. Kie-
rująca autem 23-letnia ko-
bieta zginęła. Od początku 
pojawiały się pytania, kto 
odpowiadał za stan drzewa 
i czy można było zapobiec 
tragedii. Wątpliwości doty-
czyły zarówno jego stanu 
zdrowotnego, jak i własno-
ści gruntu, na którym rosło. 
Po ponad dwóch i pół roku 

od wypadku prokuratura 
zdecydowała się postawić 
zarzut jednej osobie.

Jak poinformowała nas 
prokurator rejonowa w Za-
kopanem Aneta Hład-
ki, 12 października 2026 
roku właścicielowi drzewa 
przedstawiono zarzut nie-
umyślnego spowodowania 
śmierci, czyli przestępstwa 
z art. 155 Kodeksu karnego.
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CENA: 6,90 z³ (w tym 8% VAT) 
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Chcesz wesprzeć nas na 
platformie Patronite? To 
proste kliknij 24tp.pl/wspieraj 
lub zeskanuj ten kod QR
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Samorządowcy chcą,  
by placówka działała nadal, 
obrońcy zwierząt stawiają 
trudne pytania.

S prawą schroniska na 
Kokoszkowie zajmo-
wał się podczas swego 
wrześniowego posie-

dzenia Konwent Wójtów i Bur-
mistrzów powiatów nowotar-
skiego i tatrzańskiego. Wówczas 
samorządowcy wypracowali 
wnioski, które zostały przedsta-
wione niektórym mediom pod-
czas zeszłotygodniowej konfe-
rencji prasowej. W odczytanym 
przez pełnomocnika reprezen-
tującego wójtów i burmistrzów 
obu powiatów oświadczeniu 

dotyczącym schroniska auto-
rzy podkreślili, że nowotarskie 
schronisko, które przez kilka 
miesięcy było poddawane nie-
ustannym atakom aktywistów 
organizacji prozwierzęcych, na-
dal działa.

– 30 września Małopolski 
Wojewódzki Lekarz Weteryna-
rii wydał decyzję, którą uchylił 
w całości decyzję o wykreśleniu 
schroniska z rejestru zakładów 
i podmiotów zarejestrowanych 
oraz umorzył postępowanie. De-
cyzja ta jest ostateczna. Ozna-
cza to, że schronisko nie tyl-
ko nie zostało, ale i nie zostanie 
zamknięte – można przeczytać 
w  oświadczeniu. Autorzy do-
kumentu przypomnieli też, że 
wniosek o wykreślenie obiektu 

z rejestru złożyła sama jego wła-
ścicielka, która nie mogła sobie 
poradzić z erupcją internetowe-
go hejtu.

Dalej autorzy oświadcze-
nia na wielu stronicach bardzo 
szczegółowo rozprawiają się 
ze wszystkimi zarzutami i po-
mówieniami zamieszczanymi 
w sieci przez przedstawicieli or-
ganizacji prozwierzęcych.

– Wymierzone w  schroni-
sko w  Nowym Targu oraz we 
władze samorządowe oskarże-
nia nie mają pokrycia w rzeczy-
wistości. Zarzuty stawiane przez 
internetowych aktywistów są go-
łosłowne i niepoparte żadnymi 
dowodami. Przeczą im wyni-
ki przeprowadzonych w schro-
nisku kontroli – podsumowali 

wójtowie i burmistrzowie.
W odpowiedzi na stanowi-

sko samorządowców w  inter-
necie pojawiło się stanowisko 
organizacji prozwierzęcej naj-
bardziej zaangażowanej w walkę 
z nowotarską placówką. Obroń-
cy zwierząt zawarli długą listę 
pytań dotyczących niejasnych 
ich zdaniem zasad finansowa-
nia schroniska przez samorzą-
dy. Zamieścili też opisy kilku 
przypadków psów przejętych 
do adopcji ze schroniska, któ-
re zdaniem aktywistów zostały 
wydane w fatalnym stanie zdro-
wotnym. Paradoksalnie autorzy 
wpisu przyznają, że niektóre 
z psiaków spędziły w schroni-
sku po kilkanaście lat…

Na koniec aktywiści doma-

gają się przedstawienia uczci-
wych rozliczeń kosztów, jakie 
samorządy ponoszą, przekazu-
jąc realizację części własnych 
programów opieki nad bezdom-
nymi zwierzętami nowotarskie-
mu schronisku.

Jak się okazuje, w  nowo-
tarskiej prokuraturze nadal to-
czy się postępowanie w sprawie 
możliwości naruszenia przepi-
sów ustawy o ochronie zwierząt. 
Jak na razie nikt nie usłyszał za-
rzutów. Śledczy oczekują na zle-
coną biegłym ekspertyzę.

Przypomnijmy, działalność 
nowotarskiego schroniska zosta-
ła zakończona decyzją Powiato-
wego Lekarza Weterynarii pod 
koniec lata tego roku. O wykre-
ślenie placówki z rejestru wnio-

skowała sama właścicielka pod 
presją trwających od wielu mie-
sięcy ataków aktywistów orga-
nizacji prozwierzęcych. Obroń-
cy praw zwierząt sugerowali, że 
w schronisku panują katastrofal-
ne warunki. W praktyce schroni-
sko nie przestało funkcjonować 
z dnia na dzień, gdyż znalezie-
nie domu dla około 300 psiaków 
okazało się bardzo trudną ope-
racją logistyczną. Ostatecznie 
po kilku tygodniach właściciel-
ka schroniska zmieniła zdanie 
i  wystąpiła o  cofnięcie wcze-
śniejszej decyzji powiatowego 
inspektora. Wojewódzki Lekarz 
Weterynarii uwzględnił wnio-
sek. Schronisko może funkcjo-
nować nadal.

mk

Nowotarskie schronisko dla zwierząt 
wciąż istnieje

To wyjątkowa kolekcja, bo jej autor ciągle ją tworzy. Julian Buroń z Zaskala prezentował 
w Miejskim Centrum Kultury w stolicy Podhala pamiątki z pontyfikatu Jana Pawła II, na które 
składają są m.in. karty wstępu na spotkania z papieżem z Polski.

Pontyfikat, który nie został w skrzyni 

Julian Buroń ciągle zbiera pamiątki z pontyfikatu Jana Pawła II i włącza je do eks-
pozycji wystawowej. 

Nowy Targ

W ystawa obejmuje 
numizmaty, meda-
le, znaczki, okład-

ki gazet, karty wstępu na Msze 
św. z Janem Pawłem II, m.in. na 
nowotarskim lotnisku w 1979 r. 
i pod Wielką Krokwią w 1997 r. 
- Zbiory zaczęły powstawać po 
wyborze kardynała Karola Woj-
tyły na papieża. Pierwszą osobą, 
która zainteresowała się kolekcją 

i zachęciła do publicznego poka-
zywania eksponatów, była dzien-
nikarka Beata Szkaradzińska – 
wspomina Julian Buroń. – Choć 
pontyfikat Jana Pawła II zakoń-
czył się w 2005 r., to ja ciągle do-
cieram do wielu cennych pamią-
tek. Przecież one nie mogą zostać 
w skrzyni – dodaje J. Buroń.

Dotychczas wystawa była 
prezentowana w wielu szkołach 
na terenie Podhala, Spisza i Ora-

wy. Kolekcja Jana Buronia była 
również pokazywana na Akade-
mii Nauk Stosowanych w  No-
wym Targu, w kościele w Zaska-
lu i w wielu innych miejscach. 
– Cieszmy się, że teraz trafiła do 
nas, do Miejskiego Centrum Kul-
tury. Przecież wielu z nas było na 
prywatnych audiencjach u Jana 
Pawła II, modliliśmy się z Ojcem 
Świętem u stóp Królowej Podha-
la w Ludźmierzu i pod Wielką 

Krokwią – podkreśla Janusz Ku-
bowicz, prezes nowotarskiego od-

działu Związku Podhalan.
Wernisaż wystawy papie-

REKLAMA

Babia Góra, 
morze owiec 
i juhas. Redyk 
bacy Władysława 
Franosa z 
Ludźmierza do 
Ratułowa był 
pełen pięknych 
momentów. 
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Nas (nie)dogonią
Pijany 23-latek uciekał audi przed policją, nie jechał sam.

W nocy z  soboty na 
niedzielę policjan-
ci zauważyli audi 

na ul. Szaflarskiej. Kierowca za-
trzymał pojazd, jednak po chwi-
li gwałtownie odjechał – rela-
cjonuje asp. szt. Łukasz Burek 
z nowotarskiej policji. – Uciecz-
ka zakończyła się w Ludźmierzu. 
Mężczyzna nie reagował na sy-
gnały świetlne i dźwiękowe. Po-
licjanci zablokowali mu dalszą 
jazdę, obezwładnili i zatrzyma-
li – dodaje.

Mężczyzna miał w organi-
zmie 1,4 promila alkoholu. Pi-
jane były też dwie towarzyszące 
kierowcy nastolatki. Ta bardziej 
pijana miała 2 promile alkoholu 
w wydychanym powietrzu, a dru-
ga 0,5 promila. 

– Nieletnie przekazano pod 
opiekę matek. O sprawie zostanie 
powiadomiony sąd rodzinny – 
podsumowuje rzecznik. – 23-la-
tek stracił prawo jazdy i odpowie 
za kierowanie pojazdem w stanie 
nietrzeźwości oraz niezatrzyma-
nie się do kontroli.         mk

skiej miał miejsce w  piątek 16 
października. Oprawę muzycz-
ną zapewnił zespół góralski 
„Hyrni”. Wydarzenie zaś wspar-
ło Miasto Nowy Targ z  okazji 
jubileuszu 680-lecia. Nowotar-
żanie pamiętali też o miejscach 
związanych z Janem Pawłem II. 
Na nowotarskim lotnisku przy fi-
gurze z Ojcem Świętem odbyły 
się nieszpory, a burmistrz Grze-
gorz Watycha zapalił znicz pa-
mięci i złożył wiązankę kwiatów 
w kolorach biało-żółtych. Wło-
darz miasta wspólnie z górala-
mi ze Związku Podhalan modlił 
się także przez tablicą pamiątko-
wą z Janem Pawłem II, która jest 
umieszczona na Ratuszu.

Tekst i fot.: Jan Głąbiński
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Ciche 

Nowotarski Salon Poezji

region

Zestawienie obu artystów 
gwarantowało na sto procent, 
że będzie bardzo wesoło. 
I było!

W ramach 181. Kra-
kowskiego Salonu 
Poezji w  Nowym 

Targu, który odbył się 18 paź-
dziernika 2026 roku w Ratuszu, 
publiczność miała okazję wysłu-
chać wybitnego aktora i reżysera 
Krzysztofa Materny. Artysta za-
prezentował interpretację wybra-
nych wierszy Andrzeja Waligór-
skiego, udowadniając, że napisana 
przed laty satyra wciąż idealnie 
opisuje naszą codzienność.

Podczas spotkania Krzysztof 
Materna przeczytał między in-
nymi tak znane utwory Andrze-
ja Waligórskiego jak „Hydraulik 
dźwięku” oraz „Prywatyzacja”. 
Oczywiście padły znane poetyc-
kie „prawdy”: „Żadne dyrektywy 
nie zastąpią lewatywy” pochodzą-
ce z wiersza „Święta krowa” czy 
„Przez błędne metody mamy dziś 
deficyt wody” z utworu o smoku, 
który pożerał dziewice.  W progra-
mie nie zabrakło również odwołań 
do legendarnej postaci Dreptaka, 
będącej jednym z najbardziej wy-
razistych symboli twórczości An-
drzeja Waligórskiego.

Krzysztof Materna podzielił 
się z nowotarżanami swoją obser-
wacją z parady wojskowej w War-
szawie. - Przysłuchuję się spike-
rowi, a on nagle mówi: „Spójrzcie 
uważnie! Za chwilę pójdzie husa-
ria”. Pomyślałem sobie, że przecież 
oni nie idą, tylko jadą. Kiedy chcie-
liby iść, to dotarcie do Wiednia za-
jęłoby im kilka dni – komentował 

Materna czytał  
Waligórskiego 

- Wrócę do was z widowiskiem o  wa-
szym mistrzu Kantym Pawluśkiewiczu - 
zdradził Materna. 

Jest ich spora gromadka. Tuż 
przed Dniem Nauczyciela stali 
stuprocentowymi uczniami. 
tutaj wstęp

W e wtorek 13 paź-
dziernika w  Szko-
le Podstawowej nr 1 

im. Bohaterów Westerplatte w Ci-
chem odbyło się pasowanie na 
ucznia. Dzieci z klasy 1 pod opie-
ką wychowawczyni Anny Szopiń-
skiej przedstawiały ciekawy pro-
gram artystyczny. Potem złożyły 
uroczyste ślubowanie na sztandar 

szkolny. Następnie dyrektor szko-
ły Krzysztof Kula każdego pierw-
szoklasistę symbolicznie pasował 
wielkim ołówkiem na ucznia.

Dopełnieniem świętowania 
pierwszoklasistów był poczęstu-
nek w obecności rodziców i pani 
wychowawczyni w swojej klasie.

Uroczystość pasowania na 
ucznia szkoły w  cichowiańskiej 
jedynce były połączone z obcho-
dami Dnia Nauczyciela. Nie za-
brakło życzeń dla pedagogów 
i programu telewizyjnego pełne-
go humoru.  

Tekst i fot.: Jan Głąbiński

Pasowani
Klasa 1 z SP Ciche 1 z wychowawczynią Anną Szopińską i dyrektorem Krzyszto-
fem Kulą. 

K to powiedział, że szkoła budow-
lana uczy tylko stawiać ściany, 
montować instalacje i planować 

konstrukcje? Uczniowie Zespołu Szkół Bu-
dowlanych im. W. Matlakowskiego w Za-
kopanem udowodnili, że potrafią również 
zdobywać Europę! Za nimi pierwsze trzy 
tygodnie praktyk zawodowych w szwedz-
kim Malmö, nowe doświadczenia, siedmiu 
pracodawców i mnóstwo wspomnień. A 
przed nimi? Włoska Genua, bo apetyt na 
zagraniczne przygody rośnie!

20 uczniów, 7 pracodawców  
i trzy tygodnie konkretnej roboty

W ramach projektu Erasmus+ o numerze 
2025-1-PL01-KA122-VET-000309421 po 
raz pierwszy w historii szkoły 20 uczniów 
wyjechało na trzytygodniowe praktyki za-
wodowe od 3.05. do 22.05.2026 r. do Mal-
mö w Szwecji.

W międzynarodowej ekipie znaleźli się 
uczniowie Technikum Budowlanego, Tech-
nikum Urządzeń i Systemów Energetyki 
Odnawialnej oraz Branżowej Szkoły I stop-
nia, kształcący się w zawodzie montera 
sieci i instalacji sanitarnych. Na miejscu 
czekało na nich siedmiu pracodawców, 

prawdziwe zadania zawodowe i możliwość 
sprawdzenia, jak wygląda praca w szwedz-
kich firmach.

Bo wiadomo, że teorię najlepiej sprawdza 
się w praktyce, a fachowiec nie powstaje 
wyłącznie od siedzenia w szkolnej ławce!

Uczniowie mogli rozwijać swoje umiejęt-
ności, poznawać nowe rozwiązania tech-
niczne i obserwować organizację pracy w 
zagranicznych przedsiębiorstwach. Przy 
okazji przekonali się, że kompetencje za-
wodowe przydają się wszędzie, a język 
obcy zdecydowanie łatwiej ćwiczy się wte-
dy, gdy trzeba porozumieć się z kolegą z 
pracy, a nie tylko uzupełnić ćwiczenie w 
podręczniku.

Nauczyciele też ruszyli w teren
Szwecja była również miejscem zdobywa-
nia doświadczeń dla nauczycieli. Ewa Ma-
jewska i Krzysztof Mierczak uczestniczyli w 
tygodniowym wyjeździe typu job shado-
wing. Odwiedzili trzy zakłady pracy, obser-
wując rozwiązania stosowane w przedsię-
biorstwach i poznając organizację pracy w 
szwedzkich realiach.

To doskonała okazja, by przywieźć do szko-
ły coś więcej niż pamiątkowy magnes. 

Nowe pomysły, obserwacje i doświadcze-
nia mogą później wzbogacić zajęcia zawo-
dowe, a uczniowie skorzystają na tym już w 
szkolnych pracowniach.

Kullaberg, Helsingborg  
i Kopenhaga, czyli Erasmus  

nie samą pracą żyje
Trzy tygodnie w Malmö to oczywiście nie 
tylko praca. Program wyjazdu obejmował 
również poznawanie Skandynawii. Uczest-
nicy odwiedzili malowniczy półwysep Kul-
laberg, Helsingborg oraz Kopenhagę.

Był czas na odkrywanie nowych miejsc, 
poznawanie kultury i wspólne spędzanie 
czasu. Kręgle pozwoliły sprawdzić celność, 
grill sprzyjał integracji, a wycieczki przypo-
mniały wszystkim, że nauka może odbywać 
się również poza klasą.

W końcu nie codziennie można przed po-
łudniem zdobywać doświadczenie zawo-
dowe, a później podziwiać skandynawskie 
krajobrazy. I to wszystko w ramach jednego 
wyjazdu!

Za kulisami, czyli kto  
to wszystko zorganizował?

Zanim jednak uczniowie wsiedli do samo-
lotu, ktoś musiał zadbać o to, by cała wy-
prawa nie skończyła się na dobrym pomy-
śle i mapie Europy.

Projekt przygotowały i nadzorowały trzy 
nauczycielki: koordynatorka Ewa Janczy 
oraz Renata Szlembarska i Dorota Karpiel. 
Podczas wyjazdu opiekę nad młodzieżą 
sprawowały Jolanta Gut, Ewa Janczy i Do-
rota Karpiel.

Za takim przedsięwzięciem stoją miesiące 
przygotowań, dokumentów, ustaleń i or-
ganizacji. Uczniowie mogli więc skupić się 
na zdobywaniu doświadczeń, a nauczyciel-
ki czuwały nad tym, żeby wszystko dzia-
łało zgodnie z planem. Bo choć Erasmus 
kojarzy się z podróżami i przygodą, jego 
organizacja wymaga naprawdę solidnych 
fundamentów. A na tym akurat szkoła bu-
dowlana zna się doskonale!

Wielkie podsumowanie  
i ważny gość

14 października odbyło się spotkanie pod-
sumowujące szwedzką mobilność. Wśród 
zaproszonych gości znalazł się wicestarosta 
powiatu tatrzańskiego Wawrzyniec By-
strzycki.

Była to okazja do zaprezentowania efektów 
projektu, podzielenia się wspomnieniami i 
pokazania, jak wiele młodzież może zyskać 
dzięki zagranicznym praktykom. Za uczest-
nikami pozostały nowe umiejętności, do-
świadczenia i znajomości, a także dowód 
na to, że uczniowie z Zakopanego świetnie 
odnajdują się również poza Podhalem.

Kierunek: Włochy!  
Genua już czeka

Gdy jedni wspominają jeszcze szwedzkie 
przygody, nauczycielki już przygotowały 
kolejny projekt Erasmus+. I jest dobra wia-
domość: projekt uzyskał akceptację!

Tym razem w kwietniu i maju 2027 roku 
do Genui we Włoszech ma wyjechać 14 
uczniów Technikum Architektury Krajobra-
zu oraz młodzież kształcąca się w zawo-
dach cieśli i stolarza. Nowe miejsce, nowe 
zadania zawodowe i kolejna szansa na zdo-
bycie doświadczenia w międzynarodowym 
środowisku.

Włoskie słońce, liguryjskie krajobrazy i za-
wodowe wyzwania? Brzmi jak plan, które-
go trudno nie zaakceptować!

Projekt włoski ma numer 2026-1-PL01-
-KA122-VET-000424756, a szwedzki: 
2025-1-PL01-KA122-VET-000309421. Dwa 
projekty, dwa europejskie kierunki i jedna 
szkoła, która nie zamierza stać w miejscu.

Europa stoi otworem!
Zespół Szkół Budowlanych im. W. Matla-
kowskiego w Zakopanem pokazuje, że 
kształcenie zawodowe może łączyć naukę 
fachu, podróże, poznawanie innych kultur i 
rozwijanie samodzielności. Uczniowie wró-
cili z Malmö bogatsi o praktyczne umiejęt-
ności i wspomnienia, a kolejna grupa już 
może szykować się na włoską przygodę.

Wygląda na to, że w tej szkole nie tylko 
buduje się solidne konstrukcje. Buduje się 
też doświadczenie, odwagę i europejskie 
perspektywy.

A skoro Zakopane ma już za sobą szwedz-
ki rozdział, czas otworzyć włoski. Kto wie, 
może za kilka lat ktoś z uczestników bę-
dzie wspominał: „Zaczęło się od Erasmu-
sa, a skończyło na międzynarodowej ka-
rierze”!

Z Zakopanego do Malmö, a teraz czas na Genuę!  
Budowlańcy podbijają Europę z Erasmusem+

z uśmiechem artysta.
Na zakończenie spotkania 

gość zdradził publiczności swoje 
bliskie plany zawodowe związane 
ze stolicą Podhala. Zapowiedział, 
że już w  maju przyszłego roku 
powróci do Nowego Targu z no-
wym widowiskiem poświęconym 
Janowi Kantemu Pawluśkiewiczo-
wi, nad którym obecnie intensyw-
nie pracuje. – Radni dali na hokej, 
może chociaż trochę dorzucą na 
Kantego. Musicie być z niego bar-
dzo dumni, bo to nowotarżanin 
– artysta wszechstronnie utalen-
towany - podkreślił Krzysztof Ma-
terna. Podziękował też Leszkowi 
Pustówce, dyrektorowi MCK za 
ten projekt, a jego słów o pomo-
cy słuchał również radny Marcin 
Jagła. Czy przekona pozostałych 
radnych do tej inicjatywy?

u
Jan Kanty Pawluśkiewicz po-

winien być postacią, wokół której 
w końcu zjednoczy się cała scena 
polityczna w Nowym Targu.

 Tekst i fot.: Jan Głąbiński 
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Mieszkańcy alarmują, że na 
granicy Stasikówki i Bukowiny 
Tatrzańskiej regularnie 
dochodzi do niebezpiecznych 
zdarzeń drogowych. 

S zczególnie groźnie jest 
zimą, gdy jezdnia po-
krywa się lodem. Po nie-

dawnym zderzeniu trzech samo-
chodów ponownie pojawiły się 
pytania o poprawę bezpieczeń-
stwa. Zarząd Dróg Wojewódz-
kich nie planuje jednak montażu 
wyświetlaczy prędkości.

Chodzi o odcinek drogi wo-
jewódzkiej nr 961 w rejonie mo-
stu na potoku Poroniec, na gra-
nicy Stasikówki i  Bukowiny 
Tatrzańskiej. 4 października do-
szło tam do groźnego wypadku 
z udziałem trzech samochodów. 
Zdaniem mieszkańców nie jest 
to odosobniony przypadek. Od 
lat zwracają uwagę na niebez-

pieczeństwo związane z  prze-
biegiem drogi, nadmierną pręd-
kością kierowców i warunkami 
panującymi na jezdni.

Szczególnie niebezpiecz-
nie ma być w okresie zimowym. 
Jak relacjonują mieszkańcy, pod-
czas przymrozków nawierzchnia 
w rejonie przepływającego pod 
drogą potoku szybko zamarza. 
Na łuku drogi łatwo wówczas 
o utratę panowania nad samo-
chodem. Problem jest na tyle po-
ważny, że jeden z mieszkańców 
postanowił działać na własną 
rękę. Przy drodze ustawił kukły 
przypominające sylwetki poli-
cjantów. Mają one skłaniać kie-
rowców do zdjęcia nogi z gazu.

O sprawę zapytaliśmy Za-
rząd Dróg Wojewódzkich 
w  Krakowie. Jednym z  po-
mysłów jest montaż elektro-
nicznych tablic pokazujących 
prędkość nadjeżdżających samo-

chodów. Okazuje się jednak, że 
drogowcy nie są zwolennikami 
takiego rozwiązania. – W trak-
cie spotkań z przedstawicielami 
Wydziału Ruchu Drogowego 
Komendy Wojewódzkiej Poli-
cji w Krakowie ustalono, że sto-
sowanie mierników wyświetla-
jących na tablicy elektronicznej 
prędkości nadjeżdżającego po-
jazdu jest niewskazane – infor-
muje ZDW.

Według drogowców ta-
kie urządzenia mogą odwracać 
uwagę kierowców od sytuacji na 
drodze, a tym samym przyczy-
niać się do powstawania niebez-
piecznych sytuacji. Zdaniem za-
rządcy drogi istnieje też ryzyko, 
że niektórzy kierowcy mogliby 
traktować tablice jako sposób na 
sprawdzenie osiągów swoich sa-
mochodów.

ZDW podkreśla, że niebez-
pieczny łuk jest już odpowiednio 
oznakowany. Znajduje się w ob-

szarze zabudowanym, gdzie obo-
wiązuje ograniczenie prędkości 
do 50 km/h. Ustawiono tam bia-
ło-czerwone tablice prowadzące 
z fluorescencyjnymi obwódka-
mi. Przed zakrętem znajdują się 
także znaki ostrzegające przed 
śliską nawierzchnią po opa-
dach deszczu.

– Ponadto odcinek DW 961 
od tego łuku do ronda w  Bu-
kowinie Tatrzańskiej w  sezo-
nie zimowym jest oznakowy-
wany znakami ostrzegającymi 
o oszronieniu jezdni – wyjaśnia 
ZDW. Drogowcy nie podziela-
ją też opinii mieszkańców doty-
czącej dużej liczby wypadków 
w tym miejscu. Powołują się na 
policyjne statystyki.

– Analiza informacji o zda-
rzeniach drogowych otrzyma-
nych od Policji nie potwierdza, 
że na tym odcinku dochodzi do 
bardzo wielu wypadków – infor-
muje zarządca drogi.        pp

Drogowcy nie widzą  
problemu

Ministra nie dojechała, 
ale odznaczenia nadała. 

W Domu Podhalan 
w Ludźmierzu 16 
października od-

była się uroczystość wręczenia 
decyzji o wpisach na Krajową 
Listę Niematerialnego Dziedzic-
twa Kulturowego oraz do Krajo-
wego Rejestru Dobrych Praktyk. 
Przyznano także medale „Zasłu-
żony Kulturze Gloria Artis”.

Uroczystości rozpoczę-
ły się w ludźmierskim sanktu-
arium, gdzie ks. kustosz Maciej 
Ścibor przybliżył jego historię. 
Po odśpiewaniu Hymnu Góra-
li barwny korowód przeszedł do 
Domu Podhalan. Galę rozpoczął 
występ Piotra Kreta na cymba-
łach węgierskich, a poprowadzili 
ją Hanka Rybka i Krzysztof Tre-
bunia-Tutka. Na scenie wystąpili 
również Piotr Majerczyk, grają-
cy na dudzie podhalańskiej, oraz 
Bartek Koszarek z instrumenta-
mi pasterskimi.

Razem ze Słowakami
Michał Krasucki, dyrektor 

Narodowego Instytutu Dziedzic-
twa, podkreślił, że wyróżnieni są 
nie tylko depozytariuszami, ale 
też aktywnymi przekaźnikami 
dziedzictwa. Andrzej Zarych, 
dyrektor Miejskiego Centrum 
Kultury „Sokół” w Nowym Są-
czu, przypomniał, że w Domu 
Podhalan działa Instytut Dzie-
dzictwa Niematerialnego Lu-
dów Karpackich. – Współdzie-
limy dziedzictwo z  naszymi 
braćmi ze Słowacji. Mamy mnó-

stwo wspólnych elementów kul-
turowych. Naszym marzeniem 
jest, by kultura górali polskich 
była wpisana na listę UNESCO 
– mówił.

Wśród gości znaleźli się 
m.in. poseł Andrzej Gut-Mo-
stowy, delegacja ze Słowacji 
pod przewodnictwem prof. Ju-
raja Hamara oraz prezes Związ-
ku Podhalan w Polsce Julian Ko-
walczyk.

Kulminacyjnym punktem 
gali było wręczenie odznaczeń 
nadanych przez minister kultury 
i dziedzictwa narodowego Mar-
tę Cienkowską. W  jej imieniu 
dokonała tego Agata Kurdziel 
z Ministerstwa Kultury i Dzie-
dzictwa Narodowego.

Srebrne medale „Zasłużony 
Kulturze Gloria Artis” otrzymali 
Renata Teresa Korek i Jerzy Sta-
rzyński, a brązowe – Julian Ko-
walczyk i Bożena Pawlina-Mak-
symiuk. – Traktuję ten medal 
jako docenienie Związku Podha-
lan, którego od sześciu lat mam 
zaszczyt być prezesem. Pracu-
jemy z kilkoma tysiącami góra-
li w ponad osiemdziesięciu od-
działach na rzecz pielęgnowania 
tradycji i promowania naszych 
małych ojczyzn – mówił Ju-
lian Kowalczyk.

Odznaki „Zasłużony dla 
Kultury Polskiej” otrzymali Gra-
żyna Fila, Gabriela Kołodziej, 
Zofia Krakowiak, Krzysztof Po-
lowczyk, Agnieszka Włodar-
czyk-Mazurek i  Jakub Zawa-
dziński. Ten ostatni, krakowski 
szopkarz i fotografik, opowiadał 
o swojej działalności związanej 
z  dokumentowaniem tradycji, 

Dobre praktyki 

Prezes Związku Podhalan i dyrektor nowosądeckiego „Sokoła” trzymają w rękach 
decyzję o wpisie na Krajową Listę Niematerialnego Dziedzictwa Kulturowego - Kul-
tury górali polskich Karpat. Gratulował im Michał Krasucki (z prawej), dyrektor Na-
rodowego Instytutu Dziedzictwa

Koniec ćwiczeń na szkolnym korytarzu, uczniów „Jedynki” 
raduje nowa hala sportowa. 

Hala zamiast korytarza
Szkolna społeczność na Wilczniku po latach oczekiwania ma halę sportową z praw-
dziwego zdarzenia

Ludźmierz

Stasikówka

prowadzeniem warsztatów oraz 
współpracą z Muzeum Krakowa.

Kultura górali polskich 
Karpat

Podczas gali wręczono rów-
nież decyzje o wpisach na Krajo-
wą Listę Niematerialnego Dzie-
dzictwa Kulturowego. Znalazła 
się na niej m.in. Kultura górali 
polskich Karpat. Jak podkreślo-
no w uzasadnieniu, to żywe dzie-
dzictwo wspólnot południowej 
Polski, pielęgnujących własne 
gwary, stroje, muzykę i obycza-
je. Łączą je silne więzi rodzinne, 
poczucie odrębności i doświad-
czenie życia w górach. Ważną 
rolę odgrywają pasterstwo, redy-
ki, tradycyjne wyroby mleczar-
skie, muzyka oraz twórczość lu-
dowa.

Na listę trafiły także m.in. 
żywieckie tradycje zdobnic-
twa bibułkowego, niedźwiedzie 
wielkanocne z  Góry, procesje 
religijne ze Skęczniewa i  Do-
brej, pisankarstwo z Krasnego-
stawu, zabawkarstwo drewniane 
z Brzózy Stadnickiej i regionu 
lasowiackiego, wycinankarstwo 

kurpiowskie, plastyka obrzę-
dowa Pałuk, tradycja świec ol-
brzymek w Tyszowcach, pszcze-
larstwo na Śląsku Opolskim, 
ozdoby z  opłatka na Lubelsz-
czyźnie, garncarstwo z Chału-
pek, rzemiosło zduńskie, wypla-
tanie ozdób ze słomy oraz język 
łemkowski jako nośnik dziedzic-
twa kulturowego Łemków.

Ostatnim punktem gali było 
wręczenie decyzji o wpisach do 
Krajowego Rejestru Dobrych 
Praktyk w Ochronie Niemate-
rialnego Dziedzictwa Kulturo-
wego. Trafiają do niego inicjaty-
wy mające inspirować innych do 
ochrony tradycji.

Wyróżniono działalność do-
kumentacyjną Polskiego Radia 
podczas festiwalu w Kazimierzu 
Dolnym, Barbórkę Górników 
Cementowni ODRA w Opolu, 
konkursy sztuki ludowej Pałuk 
w Wągrowcu i im. Wandy Szkul-
mowskiej, Misterium Męki Pań-
skiej w Policach-Jasienicy oraz 
pielęgnowanie tradycji tatar-
skich w Studziance.

Tekst i fot.: 
Jan Głąbiński 
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U czniowie Szkoły Pod-
stawowej nr 1 w Za-
kopanem nie będą już 

musieli ćwiczyć na szkolnych 
korytarzach. We wtorek, 20 paź-
dziernika, na Wilczniku oficjal-
nie otwarto nową halę sportową. 
Inwestycja przy ul. Orkana kosz-
towała blisko 6,85 mln zł, z cze-
go ponad 4,5 mln zł pochodziło 
z ministerialnego dofinansowa-
nia.

- Dzieci ćwiczyły na ko-
rytarzu, nie miały odpowied-
nich warunków. No i w końcu 
to się zmieni. Bardzo się cie-
szę, że udało się tak szybko, bo 
to w zasadzie dwa lata od pomy-
słu do realizacji - mówił podczas 
otwarcia Łukasz Filipowicz, bur-
mistrz Zakopanego.

Wcześniej rozważano różne 
rozwiązania, w tym budowę hali 
balonowej lub namiotowej. Osta-
tecznie zrezygnowano z obiek-
tów tymczasowych na rzecz 
pełnowartościowej sali gimna-
stycznej.

Umowę na realizację inwe-
stycji w  formule „zaprojektuj 
i wybuduj” podpisano w lutym 
2025 roku. Roboty budowla-
ne ruszyły w sierpniu ubiegłe-
go roku, a sama budowa trwała 
około roku. Wartość kontraktu 
wyniosła 6 mln 845 tys. 700 zł, 
z czego ponad 4,5 mln zł stano-
wiło dofinansowanie z Minister-
stwa Sportu i Turystyki.

- To wszystko dzięki uprzej-
mości Ministerstwa Sportu i Tu-

rystyki, które z różnych progra-
mów pokryło ponad 4,5 miliona 
złotych kosztów budowy. Szcze-
gólne podziękowania należą się 
ministrowi Ireneuszowi Rasio-
wi, który zna potrzeby Podha-
la i chce pomagać - mówił Łu-
kasz Filipowicz.

Nowa hala umożliwia grę 
m.in. w  koszykówkę, siatków-
kę, badmintona i  piłkę ręcz-
ną. Obiekt połączono ze szkołą 
specjalnym łącznikiem. Bur-
mistrz przypomniał, że niedaw-
no w sąsiedztwie szkoły oddano 
do użytku stadion piłkarsko-lek-
koatletyczny.

- Myślę, że dzieci ze Szkoły 
Podstawowej nr 1 będą miały do-
skonałe warunki do rozwoju róż-
nych dyscyplin sportowych. Nie 
tylko piłki nożnej i lekkoatletyki, 
ale również sportów halowych - 
podsumował burmistrz.

Otwarcia gratulowali Ka-
tarzyna Mitka, małopolska wi-
cekurator oświaty, oraz Rafał 
Tataruch, który 1 września za-
stąpił Bogusławę Stępień na sta-
nowisku dyrektora Centralnego 
Ośrodka Sportu w Zakopanem.

Starosta tatrzański Andrzej 
Skupień pogratulował miastu 
i wykonawcy, wyrażając nadzie-
ję, że sala będzie służyć nie tyl-
ko uczniom, ale także starszym 
mieszkańcom i  całej lokalnej 
społeczności Wilcznika oraz Za-
kopanego.

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski
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Małgorzata Karpiel, Katarzyna Cukier, Andrzej Skupień i Klemens Łukaszczyk  
zostali tegorocznymi laureatami nagrody „Siła Korzeni”. 

Poznaliśmy laureatów „Siły Korzeni”

Nagrodzeni w towarzystwie Łukasza Filipowicza, burmistrza Zakopanego.
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W yróżnienia przy-
znano podczas XV 
Festiwalu „Inspi-

rowane Górami” im. Ewy i Ma-
cieja Berbeków w Zakopanem. 
Nagrodzono osoby, które swoją 
działalnością przyczyniają się do 
zachowania i przekazywania ko-
lejnym pokoleniom kultury, tra-
dycji i dziedzictwa Podhala.

Laureatów ogłoszono pod-
czas trzeciego dnia festiwalu, 
poświęconego niematerialne-
mu dziedzictwu kulturowemu. 
W  wydarzeniu uczestniczy-
li również przedstawiciele sło-
wackiego Popradu, miasta part-
nerskiego Zakopanego. Była to 
okazja do podkreślenia kulturo-
wych więzi łączących społecz-
ności zamieszkujące obie stro-
ny Tatr.

Nagroda „Siła Korzeni” tra-
fia do osób zaangażowanych 
w ochronę regionalnej tożsamo-
ści. Tegoroczni laureaci repre-
zentują różne dziedziny – od li-
teratury i muzealnictwa, przez 
edukację regionalną i  działal-
ność społeczną, po muzykę i tra-
dycyjne rzemiosło.

Małgorzata Karpiel – od lat 
związana z Harendą

Małgorzata Karpiel, pocho-

dząca z  Kościeliska etnolożka 
i kustoszka Muzeum Jana Ka-
sprowicza na Harendzie, od nie-
mal dwudziestu lat zajmuje się 
ochroną dziedzictwa literackie-
go i artystycznego Zakopanego. 
Kieruje biurem Stowarzyszenia 
Przyjaciół Twórczości Jana Ka-
sprowicza, angażując się w dzia-
łalność muzeum oraz Galerii 
Obrazów Władysława Jarockie-
go. Jest organizatorką wystaw, 
koncertów, spotkań literackich 
i sesji naukowych.

Przez osiemnaście lat współ-
tworzyła ponad 80 „Wieczorów 
na Harendzie”, podczas których 
prezentowano współczesną lite-
raturę i poezję. Angażowała się 
również w  przygotowanie ob-
chodów setnej rocznicy śmier-
ci Jana Kasprowicza.

Katarzyna Cukier – uczy 
młodych góralskiej tradycji

Katarzyna Cukier od lat zaj-
muje się edukacją regionalną, 
przede wszystkim poprzez ta-
niec, śpiew i muzykę góralską. 
Jest kierownikiem artystycznym 
i instruktorką szkolnego zespołu 
regionalnego „Budorze”, działa-
jącego przy Zespole Szkół Bu-
dowlanych w Zakopanem.

Pod jej kierunkiem młodzież 

poznaje podhalańskie zwycza-
je, tradycyjne tańce i pieśni. Ze-
spół zdobywa nagrody w kon-
kursach tańca zbójnickiego, par 
solowych i  grup śpiewaczych. 
W maju 2026 roku „Budorze” 
otrzymali odznakę „Zasłużony 
dla Kultury Polskiej”. Katarzyna 
Cukier pracowała również z ze-
społem „Polany” w Kościelisku 
i studenckim zespołem „Skalni” 
w  Krakowie. Jest autorką pro-
gramów artystycznych i  ukła-
dów tanecznych. Prowadzi tak-
że zajęcia z edukacji regionalnej 
w Państwowej Ogólnokształcą-
cej Szkole Artystycznej w Za-
kopanem.

Andrzej Skupień – przywiązany 
do tradycji Olczy

Andrzej Skupień od młodo-
ści związany jest z ruchem regio-
nalnym na Podhalu. Swoją dzia-
łalność rozpoczynał w zespole 
„Giewont”, później angażował 
się w przedsięwzięcia Związku 
Podhalan oraz inicjatywy służą-
ce zachowaniu góralskich zwy-
czajów.

Szczególne miejsce w jego 
działalności zajmują tradycje 
związane z końmi i banderią kon-
ną. Angażuje się także w przed-
sięwzięcia sportowe, kultural-

ne i charytatywne. W 2017 roku 
został pasowany na Zbójnika 
i przyjęty do Braci Zbójnickiej. 
Tradycje podhalańskie pielęgnu-
je również w rodzinnym domu. 
Wraz z  żoną Wiolettą wycho-
wał czworo dzieci, które także 
uczestniczą w  życiu regional-
nym.

Klemens Łukaszczyk 
„Maliniok” – muzykant 

i twórca ludowy
Czwartym laureatem został 

Klemens Łukaszczyk „Mali-

niok” z Murzasichla – przewod-
nik tatrzański, muzykant, regio-
nalista i twórca ludowy. Zajmuje 
się malarstwem na szkle, drew-
nie i korze, gra na skrzypcach, 
a także szyje i haftuje tradycyj-
ne portki góralskie. Pierwszych 
umiejętności malarskich uczył 
się od babci Heleny Janik „Fi-
rek”. Zainteresowanie górami 
i przyrodą przejął natomiast od 
ojca. Jako przewodnik tatrzań-
ski opowiada turystom nie tyl-
ko o przyrodzie i historii Tatr, ale 

również o  kulturze mieszkań-
ców Podhala. Przywiązuje dużą 
wagę do zachowania gwary oraz 
przekazywania młodszym po-
koleniom dawnych umiejętno-
ści i zwyczajów.

Nagrody wręczono w  ra-
mach piętnastej edycji Festi-
walu „Inspirowane Górami” im. 
Ewy i Macieja Berbeków. Wy-
darzenie organizowane jest dla 
upamiętnienia nadania Zakopa-
nemu praw miejskich.

opr. pp
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35 niezwykłych fotografii, 
historie pionierskich odkryć 
i wypraw do trudno 
dostępnych jaskiń świata.

N a Krupówkach otwar-
to wystawę „Świat 
podziemnych tajem-

nic. Taternictwo jaskiniowe”. 
Ekspozycja, przygotowana w ra-
mach 15. Festiwalu Inspirowa-
ne Górami im. Macieja Berbeki, 
przypomina o 75-letniej historii 
Speleoklubu Tatrzańskiego.

Przy Oczku Wodnym na 
Krupówkach można zajrzeć 
do świata, do którego nie do-
cierają promienie słońca. Świa-
ta ciasnych korytarzy, piono-
wych studni, lodowatej wody 
i  nieprzeniknionej ciemności. 
Wszystko za sprawą plenerowej 
wystawy poświęconej taternic-
twu jaskiniowemu.

– W  tym roku odbywa 
się piętnasta edycja festiwa-
lu i szczególnie pochylamy się 
nad jubileuszem 75-lecia Spe-
leoklubu Tatrzańskiego, działa-
jącego w Zakopanem. Zarówno 
prezentowana dziś wystawa, jak 

i temat tegorocznej edycji nawią-
zują do podziemnego świata spe-
leologii i taternictwa jaskiniowe-
go – mówiła podczas otwarcia 
Joanna Staszak, naczelnik Wy-
działu Kultury Urzędu Mia-
sta Zakopane.

Przypomniała również, że 
festiwal wpisuje się w obchody 
150-lecia zakopiańskiej szkoły 
artystycznej im. Antoniego Ke-
nara.

Tam, gdzie nie dociera 
światło

Taternictwo jaskiniowe jest 
jedną z najbardziej wymagają-
cych form eksploracji gór. Gro-
tołazi mierzą się z  całkowitą 
ciemnością, niskimi temperatu-
rami, niemal stuprocentową wil-
gotnością, ciasnymi przejściami 
i zagrożeniem nagłych przybo-
rów wody. Potrzebują doskonałe-
go przygotowania technicznego, 
odporności psychicznej i umie-
jętności współpracy.

– Speleologia dla kolejnych 
pokoleń klubowiczów stała się 
nie tylko sportem, ale także spo-
sobem na życie – podkreślała Jo-
anna Staszak.

Od pionierskich odkryć 
do wypraw  

na krańce świata
Historię zakopiańskich gro-

tołazów przypomniał podczas 
wernisażu Wojciech Gaździak, 
prezes Oddziału Tatrzańskie-
go PTTK w Zakopanem i tater-
nik jaskiniowy.

– Spotykamy się w  sercu 
Zakopanego, miejscu tętniącym 
życiem, zazwyczaj otulonym 
ciepłem słońca i z pięknymi wi-
dokami na tatrzańskie szczyty. 
Ale powód naszego dzisiejsze-
go spotkania prowadzi nas gdzie 
indziej – w głąb ziemi, do kra-
iny wiecznego mroku, wilgotno-
ści i niskich temperatur – mówił.

Początki zorganizowanego 
taternictwa jaskiniowego w Za-
kopanem sięgają listopada 1951 
roku. Wtedy z inicjatywy Stefa-
na Zwolińskiego i Edwarda Wi-
niarskiego powstała grupa ja-
skiniowa przy zakopiańskim 
oddziale PTTK.

Przez kolejne dziesięciolecia 
zakopiańscy grotołazi zapisywa-
li ważne karty historii polskiej 
speleologii. Wśród przełomo-
wych osiągnięć Gaździak wy-

mienił eksplorację Jaskini Ka-
sprowej Niżniej, pokonanie 
Wielkiego Komina w  Jaskini 
Zimnej przy użyciu rusztowa-
nia ze stalowych rur, prace nad 
udostępnieniem Jaskini Mroźnej 
oraz odkrycie Jaskini Wysokiej 
w Wąwozie Kraków.

Szczególne znaczenie miał 
lipiec 1959 roku, kiedy odkry-
to otwór Jaskini Śnieżnej i roz-
poczęto jej eksplorację. Był to 
początek poznawania systemu, 
który dziś, jako Wielka Śnieżna, 
jest najdłuższym i najgłębszym 
systemem jaskiniowym w pol-
skiej części Tatr.

35 fotografii 
z podziemnego świata

Wystawa na Krupówkach 
składa się z 35 fotografii doku-
mentujących działalność Spele-
oklubu Tatrzańskiego w ostatniej 
dekadzie. Zdjęcia przedstawiają 
eksplorację tatrzańskich jaskiń, 
zagraniczne wyprawy i ekstre-
malne nurkowania jaskiniowe.

Fotografie przenoszą oglą-
dających z  podziemi Tatr do 
rozległych systemów kraso-
wych Francji oraz jaskiń Bał-

kanów, w tym Bośni i Hercego-
winy. Pokazują miejsca, których 
większość ludzi nigdy nie zoba-
czy na własne oczy.

– Za każdym z tych kadrów 
kryje się nie tylko aparat foto-
graficzny i  oko fotografa, ale 
przede wszystkim żelazna kon-
dycja, odporność psychiczna, 
kunszt techniczny oraz współ-
praca całego zespołu. Dzięki 
tym zdjęciom możemy stanąć 
twarzą w twarz z surowym, hip-
notyzującym pięknem podziem-
nego świata – podkreślał Woj-
ciech Gaździak.

Autorami zdjęć są członko-
wie Speleoklubu Tatrzańskiego, 
którzy sami uczestniczą w od-
krywaniu niedostępnych zakąt-
ków jaskiń.

Podczas wernisażu po-
dziękowano pokoleniom zako-
piańskich grotołazów – zarów-
no pionierom, jak i młodszym 
członkom klubu. Wojciech Gaź-
dziak podziękował także Urzę-
dowi Miasta Zakopane, Wydzia-
łowi Kultury i Joannie Staszak za 
organizację wystawy oraz Mo-
nice Grzywie, autorce projektu 
graficznego ekspozycji.

Tekst i fot.: Paweł Pełka

75 lat pasji zakopiańskich grotołazów
Wystawę można oglądać na Krupówkach, poniżej Oczka Wodnego. 
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Zapytaliśmy radnych 
i burmistrza, czy w tak waż-
nych i budzących kontrower-
sje sprawach przedstawicie-
le władz miasta nie powinni 
osobiście odpowiadać na py-
tania mieszkańców.

Powinni stanąć twarzą 
w twarz

Radny Zbigniew Szczerba 
nie ma wątpliwości, że obec-
ność burmistrzów na takich 
spotkaniach jest potrzebna. – 
Moim zdaniem burmistrzowie 
powinni być obecni na takich 
spotkaniach z  mieszkańcami. 
Nie wiem, jakie były powody 
tego, że się tam nie pojawili. 
Być może mieli w tym czasie 
jakieś inne, ważniejsze sprawy 
– mówi Zbigniew Szczerba.

Radny zwraca uwagę, że 
temat nowej drogi przez Małe 
Żywczańskie nie pojawił się 
przypadkowo, a jego realizacja 
była wcześniej popierana przez 
przedstawicieli władz miasta. – 
Temat planu Małego Żywczań-
skiego i łącznika był przez pana 
burmistrza i przewodniczące-
go rady forsowany. Powinni 
stanąć z mieszkańcami twarzą 
w twarz – podkreśla.

Podobnego zdania jest 
radny PiS Paweł Strączek. Jak 
twierdzi, w  poprzednich ka-
dencjach podczas spotkań do-
tyczących ważnych inwestycji 
drogowych mieszkańcy mogli 
liczyć na obecność przynaj-
mniej jednego z burmistrzów.

– Sięgając pamięcią, w po-
przednich kadencjach zawsze 
któryś z burmistrzów był obec-
ny na takich spotkaniach. Przy 
planie czy nowej drodze przez 
Małe Żywczańskie powinien 
być jeden z  burmistrzów – 
uważa Strączek.

Sam, jak przyznaje, nie 
wiedział o  spotkaniu. Jego 
zdaniem powinno zostać zor-
ganizowane kolejne, podczas 
którego mieszkańcy otrzy-
mają szczegółowe informacje 
o planowanych rozwiązaniach. 
– Trzeba ludziom konkretnie 
przedstawić, ile swoich tere-
nów mogą stracić, czy jakieś 
budynki będą przeznaczone 
do wyburzenia, jak szeroka ma 
być droga. Ludzie tego nie wie-
dzą. Ja też nie wiem, w jakiej 
formie miałaby ona powstać – 
mówi radny.

Strączek odnosi się rów-
nież do planowanej obwod-
nicy Zakopanego. Jego zda-
niem inwestycja powinna być 
realizowana w  możliwie naj-
mniejszym zakresie, tak aby 
ograniczyć ingerencję w pry-
watne nieruchomości.

Przewodniczący rady: 
Droga nie jest tylko dla 

dziesięciu sąsiadów
Inaczej na sprawę patrzy 

przewodniczący Rady Miasta 
Zakopane Grzegorz Jóźkiewicz. 
Przekonuje, że wyłożenia pro-
jektów planów zagospodarowa-
nia przestrzennego mają przede 
wszystkim charakter meryto-
ryczny. To czas, kiedy miesz-
kańcy mogą zapoznać się z do-
kumentami, sprawdzić, czy ich 
wnioski zostały uwzględnione, 
i uzyskać wyjaśnienia od spe-

cjalistów.
– Wyłożenia planów trwają 

cały dzień. Nie da się siedzieć 
tam przez cały czas. Trud-
no też przewidzieć, w którym 
momencie będzie poruszany 
konkretny temat – tłumaczy 
przewodniczący. Podkreśla, że 
w przypadku drogi przez Małe 
Żywczańskie trzeba brać pod 
uwagę nie tylko interesy wła-
ścicieli sąsiednich nierucho-
mości, ale również potrzeby 
komunikacyjne całego miasta. 
Jak wskazuje, około 80 procent 
gruntów przewidzianych pod 
drogę znajduje się już we wła-
sności miasta.

– Każda nowa droga jest 
wartością dodaną. Jeżeli miasto 
ma 80 procent własności, to co 
ma zrobić z tym terenem? Od-
dać go pod ogródki? – pyta Jóź-
kiewicz. Przewodniczący przy-
znaje, że obawy mieszkańców 
są uzasadnione, ale jego zda-
niem nie można zapominać 
o strategicznym znaczeniu in-
westycji. – Poruszenie ludzi jest 
zasadne, ale to strategiczny ele-
ment miasta. Droga nie należy 
do dziesięciu sąsiadów, tylko 
do wszystkich mieszkańców – 
przekonuje.

Duże kontrowersje wywo-
łały również zapisy dotyczące 
poszerzenia ulicy Kościeliskiej. 
Grzegorz Jóźkiewicz tłumaczy, 
że projekt planu zagospodaro-
wania trafia do uzgodnień z od-
powiednimi instytucjami, a Za-
rząd Dróg Wojewódzkich ma 
prawo zgłaszać swoje wyma-
gania. 

– Każda planowana droga 
ma pewien bufor. To nie ozna-
cza automatycznie, że komuś 
zostanie zabrane półtora me-
tra działki – wyjaśnia prze-
wodniczący. Sam jednak nie 
widzi możliwości znaczącego 
poszerzenia ulicy. – Kościeli-
ska nie może być poszerzona, 
bo jest wąska, bo to zabytek – 
podkreśla.

Burmistrz:  
Nie zgodzimy się 
Burmistrz Łukasz Filipo-

wicz zapewnia, że miasto nie 
zamierza akceptować rozwią-
zań, które prowadziłyby do 
nadmiernej ingerencji w zabu-
dowę ulicy Kościeliskiej. Jak 
wyjaśnia, na odcinku od cmen-
tarza na Pęksowym Brzyzku do 
dawnej mleczarni poszerze-
nia miałyby dotyczyć przede 
wszystkim miejsc przeznaczo-
nych na zatoki. Dalej zmiany 
wiążą się z planowanym skrzy-
żowaniem z obwodnicą. – Bę-
dziemy rozmawiać z Zarządem 
Dróg Wojewódzkich, aby od-
stąpił od tego poszerzenia. Nie 
zgodzimy się na to poszerzenie. 
Chcemy poznać argumentację 
ZDW i ostateczną wersję roz-
wiązań – zapowiada burmistrz.

Łukasz Filipowicz odnosi 
się również do zarzutów doty-
czących nieobecności burmi-
strzów podczas spotkań. Jak 
przekonuje, nikt nie poinfor-
mował go, że mieszkańcy ocze-
kują bezpośredniej rozmowy. 
Burmistrz zwraca uwagę, że 
nie zawsze można w krótkim 
czasie przerwać inne obowiąz-
ki i pojawić się na spotkaniu. – 

Szkoda, że nikt nam nie powie-
dział – komentuje.

Filipowicz twierdzi rów-
nież, że próby rozmów z przed-
stawicielami protestujących 
napotykały trudności. We-
dług jego relacji pojawiały się 
głosy, że mieszkańcy nie chcą 
rozmawiać z władzami, ponie-
waż „twierdzą, że i tak zosta-
ną oszukani”.

Burmistrz podkreśla jed-
nak, że w sprawach budzących 
kontrowersje prowadzone były 
już wcześniej rozmowy i kon-
sultacje.

W zawieszeniu od 
wielu lat

Jednym z najbardziej draż-
liwych tematów pozostaje pla-
nowana obwodnica Zakopa-
nego. Inwestycja od lat budzi 
obawy właścicieli nierucho-
mości znajdujących się na jej 
trasie. Wyburzonych według 
ZDW ma być 60 budynków, ze-
zwolenie na inwestycję ma być 
wydane w 2030 roku, a wszyst-
ko powinno kosztwać ok. 850 
mln zł.

Grzegorz Jóźkiewicz prze-
konuje, że budowa drogi mogła-
by znacząco odciążyć ulicę No-
wotarską. Przypomina też, że 
o  planowanym przebiegu in-
westycji wiadomo od wielu lat, 
a część mieszkańców Kamień-
ca od dawna liczy się z możli-
wością wyburzeń.

Burmistrz Łukasz Filipo-
wicz przyznaje, że jest zasko-
czony obecną falą protestów. 
Jak relacjonuje, w  listopadzie 
ub. roku przez trzy dni projek-
tant spotykał się indywidualnie 
z właścicielami nieruchomości. 
– Projektant siedział przez trzy 
dni i rozmawiał z każdym wła-
ścicielem. Ludzie wychodzili 
w miarę usatysfakcjonowani – 
mówi burmistrz.

Jego zdaniem jednym 
z  największych problemów 
jest wieloletnia niepewność 
dotycząca przyszłości nieru-
chomości oraz terminów wy-
płaty odszkodowań. – Ci ludzie 
są w zawieszeniu od wielu lat 
– przyznaje.

Filipowicz wskazuje, że 
konieczne będzie zabezpiecze-
nie w  budżetach odpowied-
nich środków na odszkodowa-
nia, które mogą sięgać od 100 
do 200 mln zł. Zależy mu, aby 
mieszkańcy otrzymali pienią-
dze możliwie szybko, a nie do-
piero wtedy, gdy na teren inwe-
stycji wjadą koparki.

Burmistrz zwraca rów-
nież uwagę, że teren wskaza-
ny w dokumentach planistycz-
nych może być szerszy niż pas 
faktycznie wykorzystany pod 
budowę drogi. Nie oznacza to 
więc, że cała powierzchnia ob-
jęta zapisami zostanie zajęta 
przez inwestycję.

Będzie protest
Na czwartek, 29 paździer-

nika, na godz. 8 zaplanowa-
no tymczasem protest przed 
Urzędem Miasta Zakopane 
przeciwko budowie północ-
nej obwodnicy miasta. Oko-
ło 150 mieszkańców podpisa-
ło się pod pismem, w którym 
kwestionują rzetelność rapor-
tu oddziaływania inwestycji na 

środowisko, szczególnie w od-
niesieniu do preferowanego wa-
riantu W1. Zarzucają autorom 
dokumentu m.in. pominięcie 
chronionych krajobrazów, błęd-
ną ocenę wpływu inwestycji na 
zakopiańskie potoki oraz nie-
doszacowanie jej skutków dla 
mieszkańców i przyrody.

Przeciwnicy inwestycji 
obawiają się, że szeroka, trzy-
pasmowa arteria trwale zmie-
ni krajobraz Zakopanego i sta-
nie się barierą oddzielającą 
poszczególne części miasta. 
Zwracają też uwagę na pro-
gnozowany wzrost ruchu sa-
mochodowego w kierunku Ta-
trzańskiego Parku Narodowego. 
Według danych przywołanych 
w raporcie liczba pojazdów na 
analizowanym odcinku może 
wzrosnąć z 10 250 do 14 700 
na dobę, czyli o ponad 43 proc. 
Mieszkańcy wskazują również 
na zagrożenia związane z ha-
łasem, zanieczyszczeniem po-
wietrza i  ingerencją w  cie-
ki wodne.

– Zarzucamy raportowi 
nierzetelność, wadliwą meto-
dologię oraz błędne ustalenie 
stanu faktycznego – podkreśla 
Mikołaj Jan Baczyński, repre-
zentujący mieszkańców, czło-
nek Oddziału Podhalańskiego 
Towarzystwa Opieki nad Za-
bytkami. Protestujący domaga-
ją się ponownego opracowania 
raportu, przeprowadzenia rze-
telnych analiz i konsultacji spo-
łecznych oraz zablokowania bu-
dowy obwodnicy. Zapowiadają 
także powołanie stowarzysze-
nia, które ma chronić Zakopa-
ne przed podobnymi przedsię-
wzięciami urbanistycznymi.

Nie wiemy jeszcze,  
czy ta droga  

jest potrzebna
W przypadku Małe-

go Żywczańskiego burmistrz 
przekonuje, że protesty doty-
czą inwestycji, której realizacja 
wcale nie została przesądzona. 
Jak przypomina, planowane po-
łączenie drogowe pojawia się 
w dokumentach miasta od kil-
kudziesięciu lat. W 2011 roku 
zostało uwzględnione w  stu-
dium. Obecnie, jak tłuma-
czy Filipowicz, chodzi przede 
wszystkim o sprawdzenie, czy 
budowa drogi jest w ogóle moż-
liwa i czy ma uzasadnienie ko-
munikacyjne. – Chcemy tylko 
zobaczyć, czy można tam zro-
bić drogę. Przeprowadzić ana-
lizę, czy ta droga może tam 
w ogóle powstać i w jakim za-
kresie – mówi.

Podkreśla, że analiza jest 
wynikiem wniosku komisji 
rady miasta, a ostateczna de-
cyzja o  ewentualnej realiza-
cji inwestycji będzie należała 
do radnych. – Można tej dro-
gi nie realizować. To będzie 
decyzja całej rady – zazna-
cza. Burmistrz uważa jednak, 
że wykreślanie z dokumentów 
planistycznych inwestycji, któ-
ra jest przewidywana od wie-
lu lat, byłoby przedwczesne. 
– Jeżeli nie droga, to co zro-
bić z  tymi terenami? Miasto 
powinno je znowu sprzedać? 
– pyta. 

Paweł Pełka

Drogi dzielą Zakopane

Policja poszukuje świadków 
niebezpiecznych sytuacji 
w rabczańskim parku.

N owotarska policja opubli-
kowała apel skierowany 
do turystów i  mieszkań-

ców, którzy pomiędzy marcem 2023 
roku a majem 2024 roku spacerowa-
li w rabczańskim Parku Zdrojowym.

– Komenda Powiatowa Policji 
w Nowym Targu poszukuje świad-
ków niebezpiecznych zdarzeń, do 
których mogło dochodzić w Parku 
Miejskim w Rabce-Zdroju od mar-
ca 2023 roku do maja 2024 roku – 
można przeczytać w  komunikacie. 
– Pod nadzorem Prokuratury Rejo-
nowej w Nowym Targu prowadzo-
ne jest postępowanie dotyczące nara-
żenia osób przebywających w parku 
na bezpośrednie niebezpieczeństwo 
utraty życia lub ciężkiego uszczerb-
ku na zdrowiu w związku ze sposo-
bem i  zakresem pielęgnacji drzew. 
Widziałeś spadające konary, niebez-
pieczne sytuacje związane z drzewa-
mi lub sam zostałeś poszkodowany? 
Skontaktuj się z nami: 47 83 46 401, 
47 83 46 474, sekretariat@nowy-
-targ.policja.gov.pl. Numer sprawy: 
RAD.5601.1213.26.PP. Każda infor-
macja może mieć znaczenie dla pro-
wadzonego postępowania.

Apel policji ma poniekąd zwią-
zek z tragicznymi wydarzeniami z 1 
kwietnia 2024 roku. W drugi dzień 
Wielkanocy w  rabczańskim Parku 
Zdrojowym, na jednej z alejek pro-
wadzących do Szpitala Kardiolo-
gicznego, ogromny jesion, powalony 
przez silny podmuch wiatru, przy-
gniótł dwie kobiety i dziecko. Cała 
trójka zginęła na miejscu. Przyby-
łe na miejsce służby ratunkowe nie 
były w stanie uratować życia 69-let-
niej mieszkanki gminy Rabka-Zdrój 
oraz 43-letniej kobiety i jej 7-letnie-
go syna – mieszkańców powiatu li-
manowskiego.

Prokuratorskie śledztwo trwa-
ło niemal dwa lata. Było prowadzo-
ne w kierunku niedopełnienia przez 
urzędników rabczańskiego Urzę-
du Miasta obowiązków w zakresie 
utrzymania drzew. W  toku postę-
powania zostały przesłuchane dwie 
urzędniczki odpowiadające za utrzy-
manie parku. Prokuratura nie znala-
zła dowodu na to, by kobiety nie do-
pełniły swoich obowiązków. Śledczy 
ustalili, że magistrat dość regularnie 
zlecał przeglądy drzewostanu. Zleca-
ne były także – profesjonalnym fir-
mom – prace wycinkowe. W  roku 
poprzedzającym tragedię w  parku 
zostało usuniętych 15 drzew, w tym 
7 jesionów wyniosłych.

W toku śledztwa wypowiadali 
się także biegli z zakresu dendrologii 
i mykologii. Potwierdzili, że drzewo, 
które runęło, było chore. Pień w od-
ziomku był poważnie osłabiony z po-
wodu infekcji grzybowej, która nad-
wątliła również korzenie. Symptomy 
złego stanu zdrowotnego, choć były 
widoczne, nie dawały jednak powodu 
do niepokoju. Przejawiały się jedy-
nie bezlistnymi, usychającymi poje-
dynczymi konarami. Biegli wskazali, 
że bezpośrednią przyczyną upad-
ku drzewa były anomalne podmu-
chy wiatru.

Śledztwo zostało umorzone. Ta 
decyzja, mimo odwołań wnoszo-
nych przez krewnych zmarłych, sta-
ła się prawomocna.

– Apel policji de facto nie jest 
bezpośrednio powiązany ze spra-
wą tej tragedii. Bo w czasie tamte-
go śledztwa rozpatrywaliśmy jeden 
konkretny tragiczny wypadek. Jed-
nak oprócz tego staramy się ustalić, 
czy inne drzewa w rabczańskim par-
ku nie stanowiły w tym czasie po-
tencjalnego zagrożenia dla osób spa-
cerujących po alejkach – tłumaczy 
Jacek Tętnowski, prokurator rejono-
wy w Nowym Targu.

mk

Zabójcze drzewa

Poniedziałkowy, bardzo groźny 
wypadek na Chyżniance.

D o zdarzenia doszło około 
15.30 na krajowej siódem-
ce w  Spytkowicach. Kie-

rująca autem osobowym 57-letnia 
mieszkanka powiatu nowotarskie-
go z niewiadomych przyczyn straci-
ła panowanie nad kierownicą. Samo-
chód zjechał z drogi, spadł z wysokiej 

skarpy i dachował. Kierująca wozem 
kobieta odniosła poważne obrażenia. 
Samochód został bardzo poważnie 
uszkodzony. Kierującą opatrzyła za-
łoga karetki pogotowia. Kobieta tra-
fiła do szpitala na badania. Na miej-
scu przez ponad godzinę pracowali 
strażacy i policjanci. Ruch odbywał 
się połową drogi. Tworzyły się korki.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski

Dachowanie  
w Spytkowicach

Samochód zjechał z drogi, spadł z wysokiej skarpy i dachował.

eprasa.pl 83fbb7e24a
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Zaczęło się od szkolnej  
akademii, kilkorga dzieci 
i nauczycielki, która wierzyła, 
że góralską tradycję trzeba 
przekazywać najmłodszym.

D ziś Zbójnicek z Zębu sku-
pia około 160 osób, ma za 
sobą występy na kilku kon-
tynentach, Złotą Ciupagę 

i prestiżową Nagrodę Kolberga. Ale jego 
największym osiągnięciem może być coś, 
czego nie da się zamknąć w gablocie z na-
grodami. To fakt, że od ponad sześćdzie-
sięciu lat kolejne pokolenia mieszkańców 
Zębu wciąż chcą razem tańczyć, śpiewać 
i muzykować.

Jest rok 1964. W miejscowej szkole 
w Zębie nauczycielka Maria Stoch przy-
gotowuje akademię. Dzieci mają recyto-
wać wiersze, śpiewać i tańczyć po góral-
sku. Sama wybiera utwory, układa teksty 
i przygotowuje program. Występ okazu-
je się na tyle udany, że rodzi się pomysł, 
by nie poprzestawać na jednorazowej uro-
czystości. Tak powstaje Zbójnicek.

Nie ma wielkich pieniędzy ani profe-
sjonalnego zaplecza. Maria Stoch własno-
ręcznie szyje dzieciom elementy strojów, 
opaski i  zbójnickie czapki. Organizu-
je próby, uczy śpiewu i tańca. W pracy 
pomaga jej mąż, Jan Stoch Gronkowion, 
znakomity podhalański prymista, którego 
muzyka staje się jednym z fundamentów 
zespołu. Wzoruje się on między innymi 
na Karolu Stochu „Wace”, wybitnym mu-
zykancie pochodzącym z Zębu.

Powód do dumy
Dziś łatwo powiedzieć, że dzieci po 

prostu chodziły na próby. Wtedy nie było 
to takie oczywiste. W wielu domach każ-
da para rąk potrzebna była przy gospodar-
stwie. Próby i występy wymagały czasu, 
który trzeba było wygospodarować po-
między szkolnymi i domowymi obowiąz-
kami.

Dla młodych mieszkańców Zębu ze-
spół stawał się jednak czymś wyjątko-
wym. Możliwością spotkania, wspólne-
go działania, czasem pierwszego wyjazdu 
poza rodzinną wieś. I powodem do dumy.

Zbójnicek szybko wrósł w życie miej-
scowości. Występował podczas uroczy-
stości szkolnych, ale także z okazji wy-
darzeń, które dziś stanowią część lokalnej 
historii: otwarcia wodociągu, ośrodka 
zdrowia, wiejskiej drogi czy przyjazdu 
pierwszego autobusu. Był również obec-
ny podczas nadania szkole imienia Hele-
ny Marusarzówny. Tam, gdzie działo się 
coś ważnego dla Zębu, pojawiali się mali 
górale w regionalnych strojach.

Wierność tradycji
Jedną z  wychowanek zespołu jest 

Małgorzata Słodyczka, która od ponad 
25 lat społecznie pracuje na rzecz Zbój-
nicka, a od 2005 roku kieruje nim wspól-
nie z mężem Tomaszem.

- Miałam osiem lat, kiedy zaczęłam 
chodzić na próby. I mogę się pochwalić, 
że przez całe życie byłam wierna tylko 
temu zespołowi. Nigdy nie występowa-
łam w żadnym innym. Zbójnicek to wła-
ściwie całe moje życie. Dzięki zespołowi 
poznałam też męża. Dziś trudno oddzie-
lić nasze życie rodzinne od działalności 

Zbójnicek to całe życie
Małgorzata i Tomasz Słodyczka z powo-
dzeniem prowadzą Zbójnicka

Zbójnicka. Wszystko się ze sobą przepla-
ta - opowiada.

Przyznaje, że po tylu latach trudno 
byłoby jej zrezygnować z pracy z zespo-
łem.

- To już chyba pewnego rodzaju uza-
leżnienie. Zmieniają się obowiązki, po-
jawiają się nowe sprawy i wyzwania, ale 
trudno mi sobie wyobrazić życie bez 
Zbójnicka - podkreśla kierowniczka.

Dla Małgorzaty Słodyczki najważ-
niejsze jest to, że dzieci nie uczą się je-
dynie kroków tanecznych czy śpiewek. 
Poznają kulturę, z którą związani byli ich 
rodzice i dziadkowie. Także tę charakte-
rystyczną dla samego Zębu.

Choć folklor podhalański może wy-
dawać się podobny w różnych miejscowo-
ściach, znawcy dostrzegają różnice w spo-
sobie grania, śpiewie i tańcu. Przez lata 
wiele lokalnych odrębności zaczęło się 
zacierać. Tym większe znaczenie ma za-
chowanie zębiańskiego stylu, który prze-
kazywany jest kolejnym pokoleniom.

Nowe otwarcie
W latach osiemdziesiątych przyszły 

na zespół trudne chwile. Maria Stoch 
ciężko zachorowała, a w kwietniu 1985 
roku zmarła. Zespół stracił swoją założy-
cielkę i główną organizatorkę. Przez ko-
lejne trzy lata nie odbywały się regularne 
próby, choć jego członkowie nadal spo-
tykali się przy okazji miejscowych uro-
czystości.

W 1988 roku Zbójnicek odrodził się 
przy miejscowym ognisku Związku Pod-
halan. Inicjatywę podjął Andrzej Lassak 
„Oborny”, jeden z  wychowanków Ma-
rii Stoch. Tym razem zespół tworzyli 
przede wszystkim młodzież i dorośli, któ-
rzy wcześniej sami uczyli się pod okiem 
założycielki.  Rok później reaktywowa-
no również dziecięcą grupę Mały Zbój-
nicek. W ten sposób ukształtował się mo-
del, który do dziś pozostaje siłą zespołu: 
starsi przekazują tradycję młodszym, a ci 
z czasem sami przejmują odpowiedzial-
ność za następne pokolenia.

Andrzej Lassak kierował zespołem 
do 2004 roku. W pracy z dziećmi poma-

gali mu między innymi Bogusława Stoch, 
Małgorzata Brzóska, Sławomir Stoch, 
Barbara Stoch, Paweł Stopka i Małgo-
rzata Słodyczka.

- Rola Andrzeja Lassaka jest nie do 
przecenienia. Gdyby nie jego praca, być 
może dziś w ogóle nie rozmawialibyśmy 
o Zbójnicku - podkreśla obecna kierow-
niczka.

Na światowe sceny
Pod kierownictwem Małgorzaty i To-

masza Słodyczków zespół kontynuował 
działalność, występując na najważniej-
szych polskich festiwalach folklorystycz-
nych i poza granicami kraju.

Górale z  Zębu prezentowali swoją 
kulturę między innymi w  Niemczech, 
Anglii, Norwegii, Portugalii, Serbii, Ma-
cedonii i Czarnogórze. Dotarli także do 
Tajlandii i na Filipiny.

Ważnym momentem był rok 2010. 
Podczas Międzynarodowego Festiwalu 
Folkloru Ziem Górskich w Zakopanem 
Zbójnicek zdobył Złotą Ciupagę w kate-
gorii zespołów tradycyjnych oraz nagrodę 
publiczności. Nagrodzony program nosił 
tytuł „Zbójnicek na sałasy w Jaworkach, 
na Św. Jona”.

W dorobku zespołu znalazły się rów-
nież widowiska nawiązujące do dawne-
go życia górali, między innymi „Portki”, 
„Rewizja u Kuby”, „Sąd nad Janosikiem”, 
„Rafanie lnu” czy „Podłazy”. Przypomi-
nały, że folklor to nie tylko popisy tanecz-
ne, ale także humor, obrzędowość, dawne 
zwyczaje i  codzienne życie mieszkań-
ców Podhala.

Mały Zbójnicek, wielka 
odpowiedzialność

Najważniejsza praca często odbywa 
się jednak z dala od festiwalowych reflek-
torów. To cotygodniowe próby, ćwiczenie 
kroków, nauka śpiewu, gwary i gry na in-
strumentach.

Dziś w Małym Zbójnicku jest około 
stu dzieci. Kolejne 60 osób tworzy grupę 
młodzieżową i dorosłą.

- Niedawno wróciliśmy ze zgrupo-
wania, w którym uczestniczyło 75 dzie-

ci, a przecież ponad dwadzieściorga jesz-
cze z nami nie było. Największą radością 
jest dla mnie to, że zespół żyje i że mamy 
komu przekazywać tradycję. To ogrom-
na społeczność, ale też wielka odpowie-
dzialność - mówi Małgorzata Słodyczka.

Od 2015 roku przy zespole działa 
także szkółka gry na instrumentach, pro-
wadzona przez Andrzeja Polaka. Jej wy-
chowankowie tworzą później zespołowe 
kapele. Mały Zbójnicek wielokrotnie zdo-
bywał Złote i Srebrne Kierpce podczas 
Dziecięcego Festiwalu Zespołów Regio-
nalnych w Zakopanem, a jego członko-
wie odnosili sukcesy w konkursach tań-
ca, śpiewu i muzyki.

Najważniejsze jest jednak to, że dzie-
cięca grupa nie stanowi osobnej, zamknię-
tej całości. Jest początkiem drogi, którą 
wielu uczestników kontynuuje później 
w dorosłym Zbójnicku.

Historia kołem się toczy
Szczególnym wydarzeniem w  ży-

ciu zespołu był jubileusz 60-lecia ob-
chodzony w 2024 roku. Zorganizowano 
uroczystą mszę na Polanie Jaworzynki 
w Tatrach, wieczornicę poświęconą Marii 
Stoch oraz galę jubileuszową, która 23 li-
stopada zgromadziła w zakopiańskim Ki-
nie Sokół kilka pokoleń członków i wy-
chowanków Zbójnicka.

Przygotowania stały się okazją do od-
krywania historii zespołu. - Bardzo skupi-
liśmy się wtedy na początkach Zbójnicka. 
Szukaliśmy starych fotografii, dokumen-
tów i nagrań. Korespondowałam z Pol-
skim Radiem, gdzie zachowały się archi-
walne nagrania Jana Stocha Gronkowiana. 
Udało nam się je pozyskać i wydać na 
płycie. Jeszcze mocniej uświadomiłam 
sobie wtedy, jak wiele zawdzięczamy na-
szym założycielom, a szczególnie pani 
Marii, która była prawdziwą siłą napędo-
wą zespołu - wspomina Małgorzata Sło-
dyczka.

Jubileusz przyniósł także dwupły-
towy album z tradycyjną muzyką i śpie-
wem wykonywanym przez dzieci, mło-
dzież i dorosłych członków zespołu.

Podczas poszukiwania rodzinnych 
pamiątek wydarzyło się jednak coś, co dla 
kierowniczki ma szczególne znaczenie.

- Poprosiłam wnuczkę naszej założy-
cielki, żeby poszukała w rodzinnym domu 
starych materiałów. Tak bardzo się w to 
zaangażowała, że wróciła do pracy z ze-
społem. Marta Sowińska z domu Stoch od 
dwóch lat jest instruktorką Małego Zbój-
nicka. Pokochała te dzieci i bardzo się w tę 
pracę angażuje. Zupełnie jak jej babcia. 
Dla mnie to niezwykle wzruszające. Jak-
by pani Marysia nadal czuwała nad ze-
społem. - zaznacza kierowniczka.

Kolberg za zasługi
W 2025 roku Zbójnicek i Mały Zbój-

nicek znaleźli się w gronie laureatów Na-
grody im. Oskara Kolberga „Za zasługi 
dla kultury ludowej”. To jedno z najważ-
niejszych polskich wyróżnień przyzna-
wanych twórcom i środowiskom zajmują-
cym się zachowaniem tradycyjnej kultury.

Nagroda była uznaniem nie tylko 
dla scenicznych osiągnięć zespołu, ale 
przede wszystkim dla jego wielopokole-
niowej działalności, pielęgnowania lokal-
nych zwyczajów oraz przekazywania cha-
rakterystycznych dla Zębu form muzyki, 
tańca i śpiewu.

To wyróżnienie dla całej społeczno-
ści, którą przez ponad sześćdziesiąt lat 
budowali kolejni kierownicy, instrukto-
rzy, muzycy, tancerze, rodzice i miesz-
kańcy wsi.

Jasełka, Wiedeń i Chicago
Zbójnicek nie zwalnia tempa. Jednym 

z najważniejszych przedsięwzięć ostat-
niego czasu są niemal dwugodzinne ja-
sełka napisane przez Bogusława Ziębę, 
pochodzącego z Podhala, a mieszkające-
go w Wiedniu.

Widowisko łączy współczesną opo-
wieść bożonarodzeniową z  góralskim 
folklorem. Bierze w nim udział około 70 
osób. Zespół prezentował je już dwukrot-
nie w Ludźmierzu i raz w Nowym Sączu. 
- To naprawdę niezwykłe przedstawie-
nie. Jest w nim współczesne spojrzenie 
na jasełka, ale jednocześnie mnóstwo na-
szej tradycji, muzyki i folkloru. Trudno je 
opisać słowami. Trzeba je po prostu zo-
baczyć - zachęca Małgorzata Słodyczka.

Zainteresowanie widowiskiem jest 
duże. W  planach są kolejne prezenta-
cje, między innymi w zakopiańskim Ki-
nie Sokół oraz w Wiedniu. W przyszłym 
roku Zbójnicek zamierza także wyje-
chać do Chicago na jubileusz tamtejsze-
go Koła Ząb.

I choć w  historii zespołu nie brak 
wielkich koncertów, zagranicznych po-
dróży i  prestiżowych nagród, dla jego 
kierowniczki najcenniejsze pozostaje coś 
znacznie prostszego: widok dzieci, które 
z radością przychodzą na próby, uczą się 
od starszych i z czasem same stają się na-
uczycielami następnych pokoleń.

Maria Stoch zaczynała od szkolnej 
akademii. Nie mogła przewidzieć, jak da-
leko zajdzie jej pomysł. Po ponad sześć-
dziesięciu latach Zbójnicek nadal jest 
żywą częścią Zębu. Zmieniają się pokole-
nia, kierownicy i warunki życia. Pozosta-
je muzyka, taniec i potrzeba bycia razem.

A kolejne rozdziały tej historii piszą 
dziś młodzi, którzy przychodzą na swoje 
pierwsze próby, podobnie jak ich rówie-
śnicy w 1964 roku.

rav
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Zbójnicek to całe życie

Występy w kraju i na świecie są okazją do prezentacji instrumentów pasterskich

Zbójnicek pielęgnuje charakterystyczny dla Zębu śpiew, taniec i muzykę

W zespole wzrastają kolejne góralskie pokolenia z Zębu

Wnuczka i córka z portretem założycielki zespołu, Marii Stoch.

Zdjęcia: archiwum zespołu
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Grafika, malarstwo, poezja, teatr, muzyka elektroniczna i projekty, które na trwałe wpisały się 
w krajobraz Zakopanego. Juras Gruszczyński świętował 50-lecie pracy twórczej.

Pół wieku sztuki Jurasa Gruszczyńskiego

Jerzy Juras Gruszczyński jest autorem wielu projektów znaków graficznych, które 
mogliśmy widzieć przy zakopiańskich ulicach.

Jerzy Juras Gruszczyński opowiadał o trwającej już 50 lat artystycznej drodze.

Gra terenowa, spotkania z zaproszonymi gośćmi, redagowanie 
specjalnej kroniki o Kurierach Tatrzańskich – to wybrane punkty 
Harcerskiego Rajdu Tatrzańskiego. Bazą wypadową harcerzy była 
Szkoła Podstawowa w Leśnicy.

Śladami Kurierów 
Tatrzańskich 

Wielu druhów pierwszy raz dowiedziało się o Kurierach Tatrzańskich 

U czestnicy przez od 
16 do 18 październi-
ka poznawali historię 

Podhala i kurierów tatrzańskich 
oraz brali udział w panelach dys-
kusyjnych z zaproszonymi eks-
pertami. W rajdzie wzięło udział 
65 uczestników z województw 
małopolskiego, łódzkiego, dol-
nośląskiego, śląskiego i  mazo-
wieckiego. 

– Wielu harcerzy nie zna-
ło wcześniej Kurierów Tatrzań-
skich. Dzięki naszemu wyda-
rzeniu dowiedzieli się o  nich 
i bardzo zaciekawili się tym tema-
tem – cieszy się Andrzej Mąka, 

instruktor Hufca Podhalańskie-
go, który wpadł na pomysł całe-
go wydarzenia. Od strony organi-
zacyjnej pomogła mu instruktora 
Anna Knapczyk.

Uczestnicy poznawali dzie-
je kurierów m.in. dzięki wielo-
godzinnej grze terenowej, która 
wymagała wykonania zadań ak-
tywizujących i  przybliżających 
sylwetki historycznych postaci. 
Zwieńczeniem rajdu oraz me-
rytorycznym podsumowaniem 
wiedzy o  szlakach i  kurierach 
było stworzenie przez młodzież 
specjalnych kronik. Z tego zada-
nia wywiązali się znakomicie.

Podczas Rajdu nie zabrakło 

spotkań się z  ekspertami, eks-
pertami z różnych dziedzin. Do 
szkoły w Leśnicy, gdzie harce-
rze mieli swoją bazę, przyjechał 
dr Maciej Baraniak, dr Bronisław 
Chowaniec-Lejczyk i dr Marek 
Tischner. 

W organizację zaangażo-
wały się liczne instytucje i oso-

by prywatne, w tym przewodnik 
tatrzański Tadeusz Dziadko-
wiec oraz fotografka Magdale-
na Szyszka-Janicka. Wydarzenie 
objęli patronatem honorowym 
krakowski oddział IPN (którego 
przedstawiciel Dariusz Goraj-
czyk był obecny na zakończeniu 
wydarzenia), powiat nowotarski, 

wójt gminy Bukowina Tatrzań-
ska oraz powiat tatrzański (staro-
sta też spotkał się z harcerzami).

Partnerami rajdu byli: Ta-
trzański Park Narodowy, Sto-
warzyszenie Przewoźników do 
Morskiego Oka (prezes Andrzej 
Mąka odwiedził harcerzy i z nimi 
rozmawiał), Chochołowskie Ter-

my i pokoje gościnne „U Saren-
ki”.

Harcerski Rajd Tatrzański 
zorganizował Związek Harcer-
stwa Polskiego Chorągiew Kra-
kowska we współpracy z Huf-
cem Podhalańskim im. Kurierów 
Tatrzańskich. 

Tekst i fot.: Jan Głąbiński 

P odczas jubileuszowe-
go spotkania wspominał 
swoje artystyczne po-

mysły, opowiadał o ich kulisach, 
prezentował muzykę i dzielił się 
refleksjami. Nie zabrakło wzru-
szeń, humoru i  jubileuszowego 
tortu. Spotkanie w Zakopiańskim 
Centrum Edukacji zakończyło 
15. Festiwal Inspirowane Góra-
mi im. Ewy i Macieja Berbeków.

– Na co mi to wszystko przy-
szło? Grafika, malarstwo, projek-
towanie, poezja, teatr i muzyka. 
Nie wiem, czy to będzie stand-
-up, czy wykład – zastanawiał 
się na początku spotkania Juras 
Gruszczyński. Szybko okazało 
się, że będzie to niezwykła po-
dróż przez pół wieku artystycz-
nego życia, pełna anegdot, wspo-
mnień i  projektów, z  których 
wiele doskonale znają mieszkań-
cy Zakopanego, choć nie zawsze 
wiedzą, kto jest ich autorem.

Jak zdradziła Joanna Sta-
szak, szefowa Wydziału Kultu-
ry zakopiańskiego Urzędu Mia-
sta, pomysł jubileuszu narodził 
się podczas rozmowy o wydarze-
niu, które miałoby zakończyć te-
goroczny festiwal.

– Pan Jurek powiedział mi, że 
właściwie obchodzi 50-lecie pra-
cy twórczej. Powiedziałam więc, 
że dobrze, tylko musimy się jakoś 
zmieścić w czasie. A przecież 50 

lat pracy, szczególnie tak wszech-
stronnego artysty, nie da się opo-
wiedzieć w 50 minut – mówiła, 
zapowiadając bohatera wieczoru.

Z Krakowa na 
zakopiańskie Skibówki

Juras Gruszczyński opowieść 
rozpoczął od rodzinnych korze-
ni. Wspominał między innymi 
babkę, która już w 1918 roku za-
mieszkała na zakopiańskich Ski-
bówkach. To właśnie z tym miej-
scem artysta związał później 
swoje życie.

Najpierw jednak była eduka-
cja w Krakowie. Ukończył Pań-
stwowe Liceum Muzyczne, gdzie 
kształcił się w zakresie kontraba-
su i jazzu, a następnie Wydział 
Form Przemysłowych Akademii 
Sztuk Pięknych. Dyplom przy-
gotował pod kierunkiem prof. 
Andrzeja Pawłowskiego. Zdobył 
również stopień doktora sztuki 
na podstawie rozprawy „Projekt 
wybranych elementów bazowych 
systemu znaków drogowych”.

Po studiach, jak sam wspo-
minał, razem z  żoną „uciekł” 
z Krakowa do Zakopanego. Za-
mieszkali na Skibówkach, gdzie 
artysta znalazł swoje miejsce do 
życia i tworzenia.

Płomień nad 
festiwalowym namiotem

Znaczną część jubileuszowej 

opowieści zajęły projekty graficz-
ne. Przez dziesięciolecia Grusz-
czyński tworzył plakaty, znaki, 
dekoracje i  rozwiązania wizu-
alne, które pojawiały się zarów-
no w przestrzeni miejskiej, jak 
i podczas najważniejszych zako-
piańskich wydarzeń.

Szczególne miejsce w  jego 
dorobku zajmuje Międzynaro-
dowy Festiwal Folkloru Ziem 
Górskich. Artysta wielokrotnie 
przygotowywał jego oprawę pla-
styczną, a jeden z pomysłów do 
dziś robi wrażenie rozmachem.

Było to w czasach, gdy festi-
walowy namiot ustawiano na wy-
biegu Wielkiej Krokwi. Grusz-
czyński postanowił wykorzystać 
ogromną powierzchnię zeskoku 
skoczni, tworząc na niej gigan-
tyczną grafikę przedstawiającą 
płomień. Oglądana z odpowied-
niej odległości dawała niezwykły 
efekt – wyglądało tak, jakby nad 
festiwalowym namiotem unosił 
się wielki ogień.

Realizacja wymagała nie 
tylko artystycznej wyobraź-
ni, ale i precyzyjnej organizacji. 
Poszczególne elementy kompo-
zycji trzeba było odpowiednio 
rozmieścić na stoku. Artysta 
kierował pracami z oddali, wy-
dając instrukcje przez krótkofa-
lówkę. Dopiero z odpowiedniej 
perspektywy można było ocenić, 
czy wszystkie części układają się 
w zamierzony obraz.

Znaki, które znamy 
z zakopiańskich ulic
Wśród prezentowanych prac 

znalazły się także projekty, z któ-
rymi mieszkańcy i turyści styka-
li się na co dzień. Gruszczyński 
jest autorem między innymi roz-
wiązań graficznych związanych 
z Sanktuarium Matki Bożej Fa-
timskiej na Krzeptówkach, kolej-
ką na Gubałówkę czy zakopiań-
skim witaczem. Zaprojektował 
również znak graficzny gmi-
ny Czorsztyn.

Osobnym obszarem jego 
zainteresowań od lat pozostaje 
oznakowanie dróg i  przestrze-
ni publicznej. Tworzył projek-
ty oznaczeń szlaków w Tatrach, 
eksperymentował z trójwymiaro-
wymi znakami drogowymi i pro-
ponował nowe rozwiązania, które 
miały ułatwiać orientację kierow-
com.

Jednym z  pomysłów było 
czytelne oznaczanie na przy-
drożnych tablicach odległo-
ści do granicy państwa. Projekt, 
choć zdaniem autora praktyczny 
i przydatny kierowcom, nie do-
czekał się realizacji.

– Decydenci pomruczeli, po-
mruczeli i do współpracy mnie 
nie wzięli – wspominał z humo-
rem artysta.

Nie zawsze udawało mu się 
przekonać urzędników do swo-
ich koncepcji. Przez pewien czas 
prowadził nawet w mediach spo-
łecznościowych stronę, na której 
pokazywał absurdy oznakowania 
zakopiańskich ulic. Ostatecznie 
zrezygnował z  tej działalności, 
zniechęcony komentarzami in-
ternautów.

Tatry malowane 
i rysowane

W twórczości Gruszczyń-

skiego od zawsze obecne były Ta-
try. Artysta przygotowywał mię-
dzy innymi satyryczne rysunki 
dotyczące bezpieczeństwa w gó-
rach. W  czasie stanu wojenne-
go malował tatrzańskie akwarele. 
Później wspólnie z żoną stworzył 
wystawę prezentowaną przed ich 
domem na Skibówkach.

Góry były dla niego nie tylko 
źródłem inspiracji plastycznych, 
ale również tematem wielu in-
nych przedsięwzięć. Wspólnie 
z Markiem Zaniewskim przygo-
tował wystawę poświęconą sko-
kom narciarskim zatytułowaną 
„Z zazdrości ptakom”.

Muzyka, poezja 
i elektroniczne Zaduszki

Jubileuszowy wieczór nie 
ograniczał się jednak do ogląda-
nia projektów graficznych. Pu-
bliczność mogła również po-
słuchać utworów muzycznych 
skomponowanych przez Grusz-
czyńskiego. Artysta od lat fascy-
nuje się muzyką elektroniczną, 
którą łączy z obrazem i słowem.

Jednym z  najbardziej ory-
ginalnych przedsięwzięć w jego 
dorobku są „Zaduszki elektro-
niczne”, organizowane w  zako-
piańskim Starym Kościółku. To 
niezwykłe widowiska, w  któ-

rych muzyka elektroniczna, po-
ezja i  obrazy tworzą wspólną 
opowieść o przemijaniu, pamię-
ci i ludziach, których już nie ma.

Podczas jubileuszu za-
brzmiały również wiersze arty-
sty. Szczególnie poruszające były 
utwory poświęcone nieżyjącym 
ludziom gór – Maciejowi Berbe-
ce i Władysławowi Cywińskiemu. 
Jeden z wierszy kończył się sło-
wami: „Jesteśmy tylko pochod-
niami, co płoną niezbyt długo”.

Człowiek orkiestra
Gruszczyński realizuje się 

także jako aktor zakopiańskie-
go teatru Scena A2. Jak poka-
zała jubileuszowa prezentacja, 
trudno znaleźć dziedzinę sztu-
ki, której choćby przez pewien 
czas nie próbował.  Nie zabrakło 
gratulacji, podziękowań i osobi-
stych wspomnień. Szczególnie 
serdeczne słowa skierowała do 
jubilata Grażyna Syrzistie.

– Jesteś człowiekiem orkie-
strą. Dziękuję ci za przyjaźń, bar-
dzo cię kochamy, nie zapominaj 
o nas – mówiła. Gratulacje z oka-
zji 50-lecia pracy twórczej zło-
żył również burmistrz Zakopa-
nego Łukasz Filipowicz, życząc 
artyście kolejnych lat pełnych po-
mysłów i artystycznej aktywno-
ści. Na zakończenie spotkania na 
salę wjechał specjalnie przygoto-
wany jubileuszowy tort.

Niedzielny wieczór w  Za-
kopiańskim Centrum Edukacji 
był nie tylko okazją do przypo-
mnienia bogatego dorobku Ju-
rasa Gruszczyńskiego, ale także 
do spojrzenia na Zakopane przez 
pryzmat jego projektów. Wiele 
z nich przez lata stało się tak na-
turalną częścią miejskiego krajo-
brazu, że nie zawsze zastanawia-
my się nad tym, kto je wymyślił 
i stworzył. Jubileusz artysty był 
zarazem ostatnim wydarzeniem 
15. edycji Festiwalu Inspirowane 
Górami im. Ewy i Macieja Ber-
beków. 

Tekst i fot.: Paweł Pełka
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Zaczęło się od odważnego pomysłu dwóch młodych kobiet. A dziś, po 35 latach, „Czardasz” 
z Niedzicy ma na koncie niezliczone występy, pokolenia wychowanków i dorobek, z którego 
może być dumny cały Spisz. Jubileusz zespołu przyniósł wzruszające wspomnienia, prestiżowe 
odznaczenia, salwy śmiechu, a nawet spontaniczny taniec wójta.

Most, który łączy 
pokolenia

Uroczystości jubileuszowe okrasiły też występy starszych i młodszych zespolanów.

Jednym z najważniejszych punktów jubileuszu było wręczenie Brązowego Medalu Polonia Minor, przyznanego „Czardaszowi” 
przez Samorząd Województwa Małopolskiego za zasługi w pielęgnowaniu kultury ludowej. 

Jubileuszowy tort zespołu „Czardasz”

35 lat Czardasza z Niedzicy

W sobotę 17 
październi-
ka Zespół 
R e g i o n a l -

ny „Czardasz” świętował 35-le-
cie działalności. Uroczystości 
rozpoczęła Msza św. w koście-
le pw. św. Bartłomieja Apostoła 
w Niedzicy, sprawowana przez 
proboszcza ks. Józefa Bednar-
czyka. Starannie przygotowa-
na spiska oprawa Eucharystii 
podkreśliła przywiązanie jubi-
latów do tradycji i wiary. Dal-
sza część obchodów odbyła się 
w Domu Strażaka.

Wśród gości znaleźli się 
m.in. wójt gminy Łapsze Niżne 
Jakub Jamróz, kierowniczka no-
wotarskiej Agendy Zamiejsco-
wej Urzędu Marszałkowskiego 
Edyta Pietraszek, radna powia-
towa Irena Rataj, prezes Związ-
ku Polskiego Spisza Jan Budz, 
dyrektor Zamku Dunajec Ewa 
Jaworowska-Mazur, dyrektor 
GOK Krystyna Milaniak, soł-
tys Niedzicy Tadeusz Pukań-
ski, współzałożycielka zespołu 
Elżbieta Łukuś i inni. Honoro-
wy patronat nad wydarzeniem 
objął marszałek województwa 
małopolskiego Łukasz Smółka.

Od szkolnego podwórka 
do jubileuszu

- Wtedy, przed laty, też była 
taka piękna jesień i taki piękny 
dzień, gdy na podwórku szkol-
nym wpadłyśmy z Elą Łukuś na 
pomysł, że koniecznie trzeba za-
łożyć w Niedzicy zespół - wspo-
minała Maria Waniczek, jego 
współzałożycielka i wieloletnia 
kierowniczka. - Minęło 35 lat 
i  jesteśmy tutaj razem z wami. 
I to najkrótsza historia zespołu 
- podsumowała. Po pełniejszą 
historię odesłała obecnych do 
wydanej specjalnie na jubileusz 
publikacji pt. „Czardasz. Zespół 
regionalny, jego historia, spiskie 
zwyczaje”. Podczas uroczystości 
podzieliła się również refleksją, 

Medale i gratulacje
Jednym z  najważniejszych 

punktów jubileuszu było wrę-
czenie Brązowego Medalu Po-
lonia Minor, przyznanego 
„Czardaszowi” przez Samorząd 
Województwa Małopolskiego za 
zasługi w pielęgnowaniu kultu-
ry ludowej. Odznaczenie wspól-
nie z  dyrektorką GOK Krystyną 
Milaniak przekazała zespołowi 
Edyta Pietraszek.

Z kolei radna Irena Rataj, 
w  imieniu starosty nowotar-
skiego Tomasza Hamerskiego, 
wręczyła jubilatom Medal Pa-
miątkowy Podhala, list gratula-
cyjny oraz obraz Matki Bożej 
Ludźmierskiej. - 35 lat to ko-
ralowy jubileusz. Kolor koralo-
wy symbolizuje pasję i siłę  - za-
uważyła, podkreślając dojrzałość 
artystyczną i znakomitą kondy-
cję jubilatów.

Nie zabrakło też bardziej 
osobistych prezentów. Maria 
Wnęk podarowała Marii Wa-
niczek obraz utrzymany w ma-
ryjnej, niebieskiej kolorysty-
ce. Prezes Związku Polskiego 
Spisza Jan Budz przyniósł bu-
kiet 35 róż - po jednej za każdy 
rok działalności. Zachęcał przy 
tym członków zespołu, by na-
dal pielęgnowali kulturę spiską 
i z dumą nosili regionalne stroje.

Wyjątkowy upominek przy-
gotował również Sławomir Czar-
necki, kompozytor i  współau-
tor zbioru „Pieśni Zamagurza 

Spiskiego”. Związany ze Spi-
szem od ćwierćwiecza, posta-
nowił skomponować cykl pie-
śni do wierszy Marii Waniczek, 
m.in. „Wiater” i „Spisko nuto”. 
Podczas jubileuszu wręczył jej 
rękopis nut. Były też prezenty 
z  przymrużeniem oka. Zespół 
„Spiszacy” ofiarował jubilatom 
miotłę - rekwizyt potrzebny do 
„Mietlorza”. Jak żartowano, te-
raz nie trzeba już będzie jej po-
życzać.

Osobisty charakter miało też 
wystąpienie wójta Jakuba Jam-
roza, który przed laty również 
należał do „Czardasza”. Wspo-
minał próby, wyjazdy i zabaw-
ne sytuacje, a także swoją pierw-
szą taneczną partnerkę Marysię, 
która nie zawsze chciała mu pod-
powiedzieć: „co teroz”. Szczerze 
wyznał, że już podczas jubile-
uszowej Mszy św. nie potrafił 
ukryć wzruszenia. - Ścisnęło 
mnie za gardło i łezka poleciała 
- mówił, podkreślając przywią-
zanie zespołu do wiary i wła-
snych korzeni. - Być członkiem 
Czardasza, to brzmi dumnie 
- zaznaczył. Docenił również 
wysoki poziom artystyczny ze-
społu, który obok tradycyjnych 
tańców i pieśni prezentuje wi-

dowiska wymagające niemałych 
umiejętności aktorskich. Na ręce 
Marii Waniczek przekazał bon 
o  wartości 3500 zł z  budżetu 
gminy Łapsze Niżne.

„Byłyśmy wtedy takie 
młode!”

Sporo śmiechu wywołały 
wspomnienia Elżbiety Łukuś, 
która wraz z  Marią Waniczek 
zakładała „Czardasz”. - Były-
śmy wtedy takie młode! I  kto 
by pomyślał, że spotkamy się tu 
wszyscy za 35 lat! - podkreśla-
ła. Przywołała przy tym brawu-
rową wyprawę autobusem kurso-
wym do Lwowa w 1985 r., pełną 
nieoczekiwanych przygód na 
granicy i w drodze powrotnej. 
Wspomniała również podróż do 
Brukseli w 2002 r., kiedy wraz 
z młodzieżą z mapą w ręku prze-
mierzały miasto w poszukiwa-
niu kościoła.

Nie zabrakło też anegdot 
z początków działalności „Czar-
dasza”. O nieporadnych próbach 
tanecznych, pierwszych miło-
ściach, rozstaniach i młodzień-
czych dramatach. - Rzadko się 
zdarza, żeby ktoś prowadził ze-
spół przez 35 lat - podkreśliła, 
z uznaniem mówiąc o wytrwa-

łości Marii Waniczek.
Szczególnie poruszają-

ce były jednak podziękowania 
dawnych członków „Czardasza”, 
którzy stanęli przed swoją wie-
loletnią kierowniczką, by wy-
razić wdzięczność za wspólnie 
spędzone lata. - Zbudowała pani 
coś wyjątkowego. Stworzyła pani 
przestrzeń przyjaźni, wspólnych 
przeżyć i wzruszeń. Dziękuje-
my za cierpliwość, dobre słowo 
i wiarę w nas, nawet wtedy, gdy 
sami w siebie nie wierzyliśmy. 
Nauczyła nas pani szacunku do 
tradycji. To 35 lat pani serca po-
zostawionego w każdym z nas. 
Dziś ze wzruszeniem chylimy 
przed panią czoła - deklarowa-
li ze wzruszeniem.

Po oficjalnej części na salę 
wjechał jubileuszowy tort, 
a zgromadzeni odśpiewali grom-
kie „Sto lat”. Później scena nale-
żała już do poszczególnych grup 
„Czardasza”, które zaprezento-
wały krótkie programy arty-
styczne. W pewnym momencie 
do tańca spontanicznie dołączył 
też wójt Jakub Jamróz, pokazu-
jąc, że dawnych umiejętności nie 
zapomina się tak łatwo.

Tekst i fot.: 
Krystyna Waniczek

porównując działalność „Czar-
dasza” do mostu łączącego po-
kolenia.

- 35 lat temu grupa młodzie-
ży stanęła po jednej stronie mo-
stu, zebrała wszystko, co udało 
się ocalić z tradycji spiskiej, i ru-
szyła dalej. Pod mostem płynęła 
rwąca rzeka problemów i prze-
ciwności, ale po drugiej stronie 
czekało już następne pokolenie, 
gotowe przejąć ten dorobek – 
mówiła. Podkreśliła, że filarami 
tego mostu są ludzie, którzy od 
kilkunastu, dwudziestu, a nawet 
ponad trzydziestu lat poświęca-
ją zespołowi swój czas i  ener-
gię. - Gdyby nie te filary, który-
mi wszyscy jesteście, nie byłoby 
„Czardasza”. Niech przeszłość 
przy pomocy teraźniejszości 
dojdzie do przyszłości, do na-
szych wnuków i  prawnuków. 
I niech to trwa - życzyła.

eprasa.pl 83fbb7e24a
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Wydarzenia pod patronatem TP

n Konferencja 
„Biegowe 360°”  
i bieg „PKO Dycha  
pod Krokwią”

n Wernisaż 
w Czerwonym Dworze

n Czarnogórska 
Akademia Moskoli 
i Gałusek

W dniach 22-25 
października 
w Centralnym Ośrodku 
Sportu w Zakopanem 
odbędzie się 4. edycja 
konferencji „Biegowe 
360°” - największego 
w Polsce wydarzenia 
edukacyjno-
treningowego 
poświęconego 
bieganiu. 
Czterodniowy program połączy wykłady 
i panele z warsztatami oraz treningami 
prowadzonymi przez czołowych ekspertów 
i gwiazdy polskiej lekkoatletyki.

W śród prelegentów i gości imprezy znaj-
dą się m.in. Natalia Bukowiecka, Iga 
Baumgart-Witan, Joanna Jóźwik, Ju-

styna Święty-Ersetic, Adam Kszczot, Piotr Lisek, So-
fia Ennaoui oraz trenerzy Iwona Baumgart, Tomasz 
Lewandowski i Marek Rzepka. Wydarzeniu towarzy-
szyć będą m.in. „Sportowe Warsztaty z Mistrzami” dla 
dzieci i młodzieży oraz branżowy panel „Biegiem po 
rozwój”. Szczegółowe informacje oraz formularz zgło-
szeniowy na konferencję dostępne są na stronie www.
biegowe360.pl.

Kulminacyjnym punktem sportowej rywalizacji 
będzie wieczorny bieg „PKO Dycha pod Krokwią”, któ-
ry wystartuje w sobotę 24.10 o godzinie 19. Zawod-
nicy zmierzą się na oświetlonych, urozmaiconych tra-
sach COS wokół Średniej Krokwi na dystansach 5 oraz 
10 km. Swój udział w biegu zapowiedzieli byli i obecni 
polscy lekkoatleci, w tym utytułowane wicemistrzynie 
olimpijskie w sztafecie 4x400 m z IO w Tokio. „Anioł-
ki Matusińskiego” w składzie: Natalia Bukowiecka, Iga 
Baumgart-Witan, Małgorzata Hołub-Kowalik oraz Ju-
styna Święty-Ersetic wystartują na dystansie 10 km. 
Nie zabraknie też jednego z organizatorów i pomysło-
dawców projektu „Biegowe 360 stopni” - Adama Ksz-
czota. Na starcie razem z uczestnikami staną również 
Piotr Lisek, mistrz olimpijski Kajetan Duszyński oraz re-
kordzistka Polski w półmaratonie Ela Glinka.

an

W piątek 23.10 
w Centrum Kultury 
Rodzimej w Willi 
Czerwony Dwór 
w Zakopanem 
odbędzie się wernisaż 
wystawy poświęconej 
twórczości Jana 
Gąsienicy-Szostaka 
oraz jego córki 
Krystyny Gąsienicy-
Szostak. Ekspozycja 
przybliży dorobek wybitnych artystów, 
którzy odegrali kluczową rolę w rozwoju 
podhalańskiego malarstwa na szkle.

Jan Gąsienica-Szostak, wykształcony m.in. w pa-
ryskiej Académie de la Grande Chaumière, był 
jednym z artystów, którzy przywrócili technice 

malarstwa na szkle znaczenie i rangę samodzielnej 
wypowiedzi artystycznej. Wniósł do niej rozbudowane 
kompozycje, dynamikę oraz intensywną kolorystykę, 
łącząc motywy sakralne ze scenami z życia Podhala.

Dopełnieniem ekspozycji prezentowanej w Czer-
wonym Dworze będzie twórczość Krystyny Gąsienicy-
-Szostak, która kontynuowała rodzinną tradycję, na-
dając jej własny, indywidualny rys. Zestawienie prac 
obu twórców pokazuje międzypokoleniową ciągłość 
i ewolucję regionalnego dziedzictwa.

Początek wernisażu - godzina 17. Wystawa przy 
ul. Kasprusie 27 będzie dostępna dla zwiedzających 
do 16 stycznia 2027 roku.                  an

n Młodzi i mistrzowie
27. edycja 
Zakopiańskiej 
Akademii Sztuki 
rozpoczęła się 
w czwartek 15.10.

Młodzi mu-
zycy przy-
bywają od 

ponad dwóch dekad do 
Zakopanego, by szkolić 
swoje umiejętności pod 
okiem mistrzów skrzypiec, wiolonczeli i kameralisty-
ki. W tym roku klasy mistrzowskie prowadzą wybitni 
pedagodzy i wirtuozi: skrzypkowie Szymon Krzeszo-
wiec, Eszter Haffner, Jakub Jakowicz, Wojciech Ko-
prowski i Marcin Markowicz oraz wiolonczeliści Mag-
dalena Bojanowicz i Adam Krzeszowiec. Akompaniują 
im pianiści: Sebastian Nawrocki, Michał Sadzikowski 
i Agata Lichoś. 

Oczywiście Zakopiańska Akademia Sztuki to nie 
tylko warsztaty. To także koncerty i spotkania z gośćmi. 
Przed nami jeszcze dwa koncerty uczestników (22.10 
i 23.10) oraz koncert finałowy (24.10), który w tym 
roku zaplanowano w Miejskiej Galerii Sztuki im. Wła-
dysława hr. Zamoyskiego (ul. Krupówki 41). Szczegó-
ły w informatorze obok.                       an

n Jesienny Redyk 
w Czarnym Dunajcu
W dniach 23-24.10 
w Czarnym Dunajcu 
odbędzie się Jesienny 
Redyk organizowany 
przez Związek 
Podhalan Oddział 
Górali Podhalańskich 
w Czarnym Dunajcu 
oraz Centrum Kultury 
i Promocji Gminy 
Czarny Dunajec.

Dwudniowe wydarzenie rozpocznie się w pią-
tek w Bacówce braci Hyrczyków na Bali-
gówce, gdzie zaplanowano pokaz życia na 

bacówce. Uczestnicy będą mogli z bliska przyjrzeć się 
tradycyjnemu puceniu oscypka oraz dojeniu i strzyże-
niu owiec. Posłuchają też góralskiego śpiewania przy 
watrze i obejrzą wystawę sprzętów bacowskich.

Sobotnia część skupi się wokół uroczystego po-
witania redyku na polanie przy Zakładach Garbarskich 
Stopka. W programie na ten dzień znajdą się także po-
kazy prezentujące tradycyjne rzemiosło i instrumenty 
pasterskie, konkursy oraz występy kapeli „Młodzi Pod-
halanie” i Zespołu Regionalnego „Krzesany” z Ciche-
go. Zwieńczeniem wydarzenia będzie koncert Staszka 
z Gór. Przez cały czas trwania imprezy dostępne będą 
stoiska gastronomiczne i rękodzielnicze, wystawa Mu-
zeum Tatrzańskiego, żywa bacówka oraz strefa ani-
macji i warsztatów dla najmłodszych.

Szczegółowy program w informatorze obok.
an

n PoGłos 
w Kombinacie
Wystawa, poezja 
i koncert zespołu 
Chrust w zakopiańskim 
Kombinacie.

Wn i e d z i e l ę 
25.10 o go-
dzinie 17.30 

w przestrzeni Kombina-
tu przy ul. Nowotarskiej 
37d w Zakopanem odbę-
dzie się interdyscyplinar-
ne wydarzenie artystyczne „PoGłos”. Projekt łączący 
sztuki wizualne, literaturę i muzykę wpisuje się w ob-
chody 120. rocznicy urodzin Antoniego Kenara oraz 
jubileuszu 150-lecia Państwowego Liceum Sztuk Pla-
stycznych w Zakopanem.

W programie zaplanowano wspólną wystawę 
prac uczniów Państwowej Ogólnokształcącej Szko-
ły Artystycznej oraz PLSP im. A. Kenara, prezentację 
poezji uczniowskiej oraz koncert zespołu Chrust. Wy-
darzenie tworzy przestrzeń do dialogu młodego po-
kolenia z tradycją i refleksji nad dziedzictwem przeka-
zywanym kolejnym generacjom.

Wstęp na wydarzenie jest wolny, jednak obo-
wiązują bezpłatne wejściówki, które można odbierać 
od środy 21.10 w Kombinacie (ul. Nowotarska 37d) 
w godzinach od 11 do 16.                   an

n Tatrzańskie 
Chichoty

W piątek 23.10 o godzinie 18 w Restauracji 
Javorina w Zakopanem odbędzie się wernisaż 
poplenerowy połączony z koncertem.

Wydarzenie stanowi zwieńczenie czwartej 
edycji Międzynarodowego Pleneru Arty-
stycznego im. Anny Górskiej „Tatrzań-

skie Chichoty”, współtworzonego przez Annę Schu-
macher.

Przez cały tydzień poprzedzający wernisaż 
w Zakopanem tworzą artyści z różnych stron Euro-
py, czerpiąc inspirację z unikalnej atmosfery miejsca 
oraz otaczającej natury. W trakcie piątkowego spotka-
nia publiczność będzie miała okazję poznać efekty ich 
wspólnej pracy twórczej. Muzycznym dopełnieniem 
wernisażu będzie koncert Justyny Lesiak-Stanuch.

an

n 2. Święto 
Karpat
Małopolskie Centrum 
Kultury SOKÓŁ 
zaprasza na 2. 
Święto Karpat, które 
odbędzie się w dniach 
23-25 października 
w Instytucie 
Dziedzictwa 
Niematerialnego 
Ludów Karpackich 
w Ludźmierzu. 

T egoroczna edycja poświęcona będzie dziedzic-
twu pasterskiemu Karpat - tradycjom, zwycza-
jom, rzemiosłu oraz współczesnemu znaczeniu 

kultury pasterskiej. W programie znajdą się m.in. kon-
ferencja Karpacki Pierścień Naukowy oraz Gala Oso-
bowości Karpat, w trakcie której wręczona zostanie 
statuetka „Wołocha Karpackiego”.

Organizatorzy zapraszają szczególnie w niedzie-
lę 25.10 na Jesienne Święto Bacowskie. Rozpocznie je 
msza święta o godzinie 11, po której pasterze przejdą 
ulicami Ludźmierza do Domu Podhalańskiego. Tam za-
planowano rozpalenie watry oraz konferencję podsu-
mowującą tegoroczny sezon wypasowy. 

Jednym z elementów Święta Bacowskiego bę-
dzie też 2. Konkurs Kulinarny „Karpacki Stół”. Jego 
uczestnicy zaprezentują potrawy przygotowane 
z wykorzystaniem produktów pochodzenia owcze-
go. W programie wydarzenia znajdą się również de-
gustacje, pokaz wyrobu oscypka oraz warsztaty rę-
kodzielnicze.

Szczegółowy program w informatorze obok. 
an

n Watra pod Gontem
Wieczór muzyczny z zespołem Watra w piątek 
23.10.

W atra to duet. Tworzą go: wokalistka 
Agnieszka Jarzyna-Zielińska, córka le-
adera zespołu Skaldowie, oraz Tadeusz 

Gawlik (klawisze i wokal) - muzyk od lat związany 
ze sceną zakopiańską. Obydwoje grają razem już kil-
kanaście lat.

Na wieczór w  ich muzycznym towarzystwie, 
z gościnnym udziałem Krzysztofa Kmiecika, zapra-
szamy do Karczmy pod Gontem w Zakopanem, przy 
ul. Kasprowicza 1a. Początek - godzina 18.

an

n Bachleda Festiwal 
Restauracji
Jesienna odsłona 
festiwalu potrwa 
miesiąc - od 28 
października do 29 
listopada.

Przez ten czas go-
ście będą mieli 
wyjątkową oka-

zję do odkrywania 12 au-
torskich menu, przygoto-
wanych specjalnie na tę okazję przez szefów kuchni 
sześciu prestiżowych zakopiańskich restauracji. W je-
siennej edycji udział biorą: Góralska Tradycja, Grand 
Kasprowy, La Prima, Trattoria Parmigiano, Zbyrcok 
oraz Karczma Kulig (należące do grupy Bachleda Re-
staurants).

Każda z festiwalowych kulinarnych propozycji 
została skomponowana w oparciu o produkty sezo-
nowe - grzyby, warzywa, owoce, zioła, mięsa i ryby 
- tworzące rozgrzewające i nieoczywiste połączenia 
smaków, mające dostarczać niezapomnianych kuli-
narnych emocji, a każda z restauracji opowie przy tym 
jesień na własny sposób.

Bachleda Festiwal Restauracji to jednak nie tylko 
degustacja wyśmienitych dań, ale przede wszystkim 
podróż przez różnorodne style - od nowoczesnych 
interpretacji tradycyjnej kuchni regionalnej i podha-
lańskich inspiracji po śmiałe formy współczesne oraz 
włoskie klasyki.

Wydarzenie to stanowi doskonałą szansę na po-
znanie Zakopanego od najbardziej smakowitej stro-
ny i odkrycie kunsztu cenionych szefów kuchni w za-
chęcającej cenie. Ze względu na fakt, że liczba miejsc 
w poszczególnych lokalach jest ograniczona, warto 
dokonać wcześniejszej rezerwacji stolika za pośred-
nictwem strony internetowej festiwalu (www.festi-
walrestauracji.pl).                        an

n 120 lat 
zorganizowanej 
działalności Górali 
w Krakowie
W dniach 24-25 
października 
w Krakowie 
odbędą się 
uroczyste obchody 
jubileuszu 120-lecia 
zorganizowanej 
działalności 
Górali w stolicy 
Małopolski. 
Wydarzenie 
organizowane przez 
Zarząd Związku 
Podhalan Oddział Krakowski im. Włodzimierza 
Wnuka połączone będzie z oficjalnym 
przyjęciem i poświęceniem nowego sztandaru 
oddziału.

Górale mieszkający, studiujący i  pracujący 
w Krakowie od pokoleń pielęgnują rodzi-
me tradycje, rozwijają działalność naukową 

oraz kulturalną. Historia ich zorganizowanej obecności 
pod Wawelem sięga początków XX wieku. Dziś pod-
halańska społeczność aktywnie uczestniczy w życiu 
miasta - działa m.in. w Krakowskim Oddziale Związ-
ku Podhalan, Podhalańskiej Oficynie Wydawniczej, na 
krakowskich uczelniach, a także w zespołach regio-
nalnych, takich jak Studencki Góralski Zespół „Skal-
ni” czy Zespół Góralski „Hamernik” i „Mali Hamerni-
cy” z Nowej Huty.

Dwudniowe świętowanie rozpocznie się w sobo-
tę 24.10 konferencją naukową w Auli Głównym Uni-
wersytetu Ignatianum przy ul. Kopernika 26. Z kolei 
w niedzielę 25.10 głównym punktem obchodów bę-
dzie uroczysta msza święta w Katedrze Wawelskiej po-
łączona z poświęceniem sztandaru. Po nabożeństwie 
poczty sztandarowe, kapele oraz uczestnicy przejdą 
Droga Królewską na Rynek Główny oraz plac Matej-
ki. Zwieńczeniem obchodów będzie gala jubileuszowa 
w Nowohuckim Centrum Kultury z bogatą oprawą ar-
tystyczną w wykonaniu zespołów góralskich i zapro-
szonych gości.                          an

W niedzielę 25.10 na 
placu przy kościele 
w Czarnej Górze 
(ul. Tatrzańska) 
odbędzie się spotkanie 
poświęcone tradycjom 
kulinarnym Spisza 
- „Czarnogórska 
Akademia Moskoli i Gałusek”. 

Wprogramie wydarzenia, które rozpocz-
nie się o godzinie 10.30, zaplanowano 
promocję nowej publikacji „Spiski Ze-

szyt Kulinarny” - bogato ilustrowanego zbioru trady-
cyjnych przepisów - oraz warsztaty kulinarne prowa-
dzone przez Koło Gospodyń Wiejskich Czarna Góra. 
Będzie też można bezpłatnie skosztować lokalnych 
potraw, a czas spędzony przy przysmakach umili wy-
stęp zespołu „Ciardasie”.

Organizatorami wydarzenia są Stowarzyszenie 
Czarna Góra24 oraz KGW Czarna Góra. 
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ZAKOPANE
n KINO „GIEWONT” REAL 4K, ul. Kościuszki 4, 18 
201 53 04, kinogiewont.pl
l 22.10, 12.45 Zapomniana wyspa (2D), 14.30 Ba-
ranek Shaun i  kudłata bestia (2D), 16.00 Lalka (2D), 
19.00 Witajcie w Hope (2D/napisy)
l 23.10, 12.20 Baranek Shaun i kudłata bestia (2D/
dubbing), 13.45 PREMIERA! Supermocni (2D/dub-
bing), 15.30 Lalka (2D/oryginalny), 18.15 PREMIERA! 
INNA MAMUSIA (2D/napisy), 20.00 PREMIERA! Jak 
żyć, żeby nie zwariować (2D/oryginalny)
l 24.10, 13.00 Lalka (2D/oryginalny), 15.45 Baranek 
Shaun i kudłata bestia (2D/dubbing), 17.10 Supermoc-
ni (2D/dubbing), 18.40 INNA MAMUSIA (2D/napisy), 
20.30 Jak żyć, żeby nie zwariować (2D/oryginalny)
l 25.10, 12.20 Baranek Shaun i kudłata bestia (2D/
dubbing), 13.45 Supermocni (2D/dubbing), 15.30 
Lalka (2D/oryginalny), 18.15 INNA MAMUSIA (2D/
napisy), 20.00 Jak żyć, żeby nie zwariować (2D/ory-
ginalny)
l 26-29.10, 15.00 Baranek Shaun i  kudłata bestia 
(2D/dubbing), 16.30 Supermocni (2D/dubbing), 18.15 
INNA MAMUSIA (2D/napisy), 20.00 Jak żyć, żeby nie 
zwariować (2D/oryginalny)
n KINO „SOKÓŁ” DIGITAL 3D, ul. Orkana 2, 18 20 
140 40, kinosokol.z-ne.pl
l 22.10, 12.30 Zapomniana wyspa, 14.35 Digger, 
17.00 Lalka, 20.00/nap. Street Fighter. Uliczny wo-
jownik
l 23.10, 16.00 PREMIERA! Supermocni, 17.50/dubb. 
Street Fighter. Uliczny wojownik, 20.10 PREMIERA! 
Inna mamusia
l 24.10, 14.00 Supermocni, 16.00 PREMIERA! Cami-
no dla opornych, 18.20/dubb. Street Fighter. Uliczny 
wojownik, 20.30 Inna mamusia
l 25.10, 11.00 Supermocni, 13.00 Lalka, 15.50 Cami-
no dla opornych, 18.00/dubb. Street Fighter. Uliczny 
wojownik, 20.20 Inna mamusia
l 26.10, 12.40 Lalka, 15.40/dubb. Street Fighter. 
Uliczny wojownik, 18.00 Camino dla opornych, 20.00 
Inna mamusia
l 27-29.10, 13.50 Supermocni, 15.40/dubb. Street 
Fighter. Uliczny wojownik, 18.00 Camino dla opornych, 
20.00 Inna mamusia
n KINO „MIEJSCE” (sala studyjna kina „Sokół), ul. 
Orkana 2
l 22.10, 14.00 Lalka, 17.10 Czas, który nie nadszedł, 
20.00 ABSOLUTNA KLASYKA: Orlando
l 23.10, 16.30 Róża

l 24-25.10, 11.00 Vincent. Legenda oceanu, 13.00 
Lalka, 16.10 Róża, 18.10 Czas, który nie nadszedł, 20.15 
Digger
l 27.10, 13.00 Lalka, 16.00 Czas, który nie nadszedł, 
18.10 Róża, 20.10 Digger
l 28-29.10, 15.50 Róża, 17.50 Czas, który nie nad-
szedł, 20.00 Digger
n TEATR IM. ST. I. WITKIEWICZA, ul. Chramcówki 
15, bilety on line: witkacy.pl. Kasa czynna wt.-sob. 10-
14 (info: 600 00 15 14).
l 22.10, 19.15 DEMONIZM ZAKOPIAŃSKI (vari-
étés)/Scena A. Bazakbala, Kawiarnia Witkacy
l 23.10, 19.15 St. I. Witkiewicz WAHAZAR/Scena 
Witkacego
l 24.10, 19.15 PANOPTICUM/Scena A. Bazakbala, 
Kawiarnia Witkacy
l 25.10, 18.15 Scena Propozycji Aktorskich - KART-
KI Z  DZIENNIKA na podstawie „Pamiętnika” Marii 
Kasprowiczowej oraz twórczości Jana Kasprowicza 
w 100-lecie śmierci poety/Muzeum Jana Kasprowicza 
HARENDA, ul. Harenda 12a

NOWY TARG
n KINO MCK. Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąc-
lecia 37
l 27.10, 15.20 Primetime, 17.15 Lalka, 20.05 W sercu 
dziczy
l 28.10, 9.00 CYKL „EDUKACJA FILMOWA MŁODE 
HORYZONTY. PRZEDSZKOLE: CHODZĘ DO KINA”: 
Kacper i E mma - najlepsi przyjaciele, 11.00 KINO SE-
NIORA: Mistyczka, 15.35 Lalka, 18.25 Pieśni lasu, 20.05 
W sercu dziczy
l 29.10, 17.10 W sercu dziczy, 19.00 DKF: Bez końca
n STOPIAK CINEMA, Park Handlowy Stopiak, ul. 
Ludźmierska 26A. REPERTUAR: stopiakcinema.pl

RABKA-ZDRÓJ
n TEATR LALEK „RABCIO”, ul. Orkana 3C, 18 26 77 
648, rabcio.pl
l 24.10, 16.00 PREMIERA! Alicja w K rainie Czarów 
(Lewis Carroll)
l 26.10, 10.15 Alicja w Krainie Czarów
l 27.10, 9.00 Alicja w Krainie Czarów
l 28.10, 9.00 i 11.00 Alicja w Krainie Czarów
l 29.10, 10.15 Alicja w Krainie Czarów

wydarzenia

ZAKOPANE
n Centralny Ośrodek Sportu
l 22-25.10 KONFERENCJA Konferencja „Biegowe 
360°” - 4. edycja. Wśród prelegentów i gości imprezy 
znajdą się m.in. Natalia Bukowiecka, Iga Baumgart-
-Witan, Joanna Jóźwik, Justyna Święty-Ersetic, Adam 
Kszczot, Piotr Lisek, Sofia Ennaoui oraz trenerzy Iwona 
Baumgart, Tomasz Lewandowski i Marek Rzepka. Wy-
darzeniu towarzyszyć będą m.in. „Sportowe Warszta-
ty z Mistrzami” dla dzieci i młodzieży oraz branżowy 
panel „Biegiem po rozwój”. Szczegółowe informacje 
oraz formularz zgłoszeniowy na konferencję dostępne 
są na stronie www.biegowe360.pl
l 24.10, 19.00 PKO DYCHA POD KROKWIĄ. Za-
wodnicy zmierzą się na oświetlonych, urozmaiconych 
trasach COS wokół Średniej Krokwi na dystansach 5 
oraz 10 km (start zlokalizowany przy Średniej Kro-
kwi). Swój udział w  biegu zapowiedzieli byli i  obecni 
polscy lekkoatleci, w tym utytułowane wicemistrzynie 
olimpijskie w sztafecie 4x400 m z IO w Tokio. „Aniołki 
Matusińskiego” w  składzie: Natalia Bukowiecka, Iga 
Baumgart-Witan, Małgorzata Hołub-Kowalik oraz 
Justyna Święty-Ersetic wystartują na dystansie 10 km. 
Nie zabraknie też jednego z organizatorów i pomysło-
dawców projektu „Biegowe 360 stopni” - Adama Ksz-
czota. Na starcie razem z uczestnikami staną również 
Piotr Lisek, mistrz olimpijski Kajetan Duszyński oraz 
rekordzistka Polski w półmaratonie Ela Glinka
l 27. ZAKOPIAŃSKA AKADEMIA SZTUKI IM. 
MARKA MARKOWICZA:
l 22.10, 18.00 Miejska Galeria Sztuki im. Władysła-
wa hr. Zamoyskiego , ul. Krupówki 41: II KONCERT 
UCZESTNIKÓW
l 23.10, 18.00 Państwowa Szkoła Muzyczna I stop-
nia, ul. Henryka Sienkiewicza 12: III KONCERT UCZEST-
NIKÓW
l 24.10, 18.00 Miejska Galeria Sztuki im. Władysława 
hr. Zamoyskiego, ul. Krupówki 41: KONCERT FINAŁO-
WY
n Willa Czerwony Dwór - Centrum Kultury Ro-
dzimej, ul. Kasprusie 27. CZYNNA: pn.-sob. 10-17 
(oprócz środy). Malarstwo na szkle zakopiańskich ar-
tystów - wystawa stała, Galeria Sztuki Ludowej. 
l 23.10, 17.00 WERNISAŻ WYSTAWY: JAN GĄSIE-
NICA-SZOSTAK I KRYSTYNA GĄSIENICA-SZOSTAK
n Restauracja Javorina, ul. Strążyska 1
l 23.10, 18.00 TATRZAŃSKIE CHICHOTY. EDYCJA 
CZWARTE. Wernisaż wystawy prac powstałych w ra-
mach Międzynarodowego Pleneru Artystycznego im. 
Anny Górskiej oraz koncert Justyny Lesiak Stanuch
n Karczma Pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l 23.10, 18.00 ZESPÓŁ WATRA Z GOŚCINNYM 
UDZIAŁEM KRZYSZTOFA KMIECIKA
n Muzeum Tatrzańskie im. Dra Tytusa Chałubiń-
skiego, ul. Krupówki 10, gmach główny. CZYNNE: śro-
da-niedziela 10-18 (ostatnie wejście o godzinie 17.15). 
muzeumtatrzanskie.pl. Gmach muzeum to cenny 
zabytek architektury w  stylu zakopiańskim, zbudo-
wany w  latach 1913-1922 wg planów St. Witkiewicza 
(elewacja) i  Fr. Mączyńskiego (projekt techniczny). 
Wystawa czasowa: UNDERGROUND - świat wyrwany 
z  ciemności (do 28.02.27). Wystawa czasowa: RE-
:AKCJA ŁAŃCUCHOWA. MAŁGORZATA MAJERCZYK 
I SYLWIA BIERNACIK. Przestrzeń kawiarniano-wysta-
wiennicza w Gmachu Głównym Muzeum Tatrzańskie-
go. Wydarzenie w ramach cyklu Re:akcja łańcuchowa 
2026 (do 31.10). 
l 24.10, 10.00 SPACER Z  RAFAŁEM MALCZEW-
SKIM. Start: Gmach Główny Muzeum Tatrzańskiego, 
ul. Krupówki 10. Prowadzenie: Zofia Radwańska, 
Wojciech Szatkowski. W  ramach rocznicy urodzin 
Rafała Malczewskiego. Zapisy e-mail: zradwanska@
muzeumtatrzanskie.pl, tel.: 692 029 817. Wstęp wolny 
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n Galeria Stacja Kultura Zakopane - Zakopiań-
skie Centrum Kultury, ul. Chramcówki 35, tel. 18 26 
370 79. CZYNNA: pon.-pt. 9-16. 
l 24.10, 17.00 WERNISAŻ: MŁODE ZAKOPANE. 
PRZEGLĄD SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ. Wystawa 
prezentuje zbiorowy portret młodych artystów - 
różniących się zainteresowaniami, doświadczeniem 
i  sposobem wypowiedzi, a  jednocześnie połączonych 
miejscem, z którego wyrastają
n Mediateka - filia Miejskiej Biblioteki Publicznej 
w  Zakopanem, ul. Chramcówki 35A. Wystawa cza-
sowa: WSZYSTKO JEST POEZJĄ - wystawa malarstwa 
uczniów Państwowego Liceum Sztuk Plastycznych im. 
Antoniego Kenara w Z akopanem z  okazji Jubileuszu 
150-lecia Szkoły. 
l 24.10, 17.00 MIĘDZY WARSZAWĄ A  TATRAMI 
W  25. ROCZNICĘ ŚMIERCI ZOFII RADWAŃSKIEJ-
-PARYSKIEJ. Spotkanie autorskie z K senią Szczepa-
nik-Ładygin
n Kombinat - miejsce wielu pasji, ul. Nowotarska 
37D
l 25.10, 11.00-16.00 PoGłos - usłysz, zobacz, do-
świadczaj. Wydarzenie artystyczne, w którym sztuki 
wizualne, literatura, poezja i muzyka łączą się w opo-
wieść o  pamięci, emocjach i  dziedzictwie kolejnych 
pokoleń. W programie znajdzie się wspólna wystawa 
prac uczniów Państwowej Ogólnokształcącej Szkoły 
Artystycznej w Z akopanem oraz Państwowego Li-
ceum Sztuk Plastycznych im. A. Kenara w Zakopanem, 
prezentacja poezji uczniowskiej oraz koncert zespołu 
Chrust
n Galeria Władysława Hasiora (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Jagiellońska 18b. CZYNNA: pon., wt., czw. 
i niedz. 9-17, pt.-sob. 11-19 (ostatnie wejście pół godzi-
ny przed zamknięciem). Autorska galeria prac artysty. 
Znalazły tu swoje miejsce sławne sztandary, kompo-
zycje przestrzenne i  rzeźby, tworzone z  różnorakich 
materiałów. 
l 27.10, 17.00 OTWARCIE REZYDENCJI ARTY-
STYCZNEJ: MAŁGORZATA HALBER „Życzymy Ci 
powrotu do zdrowia”. Kurator: Michał Kowal
n Zakopiańskie Centrum Edukacji, ul. Kasprusie 
35a
l 28.10, 18.30 ZAJĘCIA ZUMBY. Prowadzenie: 
Marta Jelonek - instruktorka zumby. Ilość miejsc: do 
wyczerpania (aula, I piętro)

KOŚCIELISKO
n Dom Ludowy Związku Podhalan, ul. Nędzy Ku-
bińca 229
l 25.10, 15.00 EFEKT CHOPINA - CHOPINOWSKIE 
WYDARZENIE EDUKACYJNE: spektakl „Frycek i czer-
wone serduszko” Teatr Muzyczny Syrenka. Dla dzieci 
i młodzieży. Wstęp wolny

NOWE BYSTRE
n Kościół
l 25.10, po każdej mszy św. CHARYTATYWNY 
KIERMASZ CIAST - cały dochód przeznaczony zosta-
nie na pomoc i wsparcie Ani Stoch

BIAŁY DUNAJEC
n Gminny Ośrodek Kultury i  Gminna Biblioteka 
Publiczna, ul. Jana Pawła II 363
l 23.10, 18.00 WERNISAŻ WYSTAWY IRENEUSZA 
WRZEŚNIA

BUKOWINA TATRZAŃSKA
n Bukowiańskie Centrum Kultury - Dom Ludowy, 
ul. Kościuszki 87, 18 20 77 221, domludowy.pl. CZYNNE: 
pn.-pt. 8-16
l 22.10, 18.00 JAK BACOWALI W  PIYNCISTA-
WAK? Wieczornica poświęcona tatrzańskiemu paster-
stwu i rodom bacowskim. Prelekcję poprowadzi Miro-
sław Rzepka - nauczyciel, potomek bacowskich rodów 
Nowobilskich i Wojtanków. W trakcie spotkania zosta-
nie wyświetlony 13-minutowy film w kolorze z 1961 r. 
przedstawiający jeden dzień na bacówce w  Dolinie 
Pięciu Stawów Polskich (świetlica Domu Ludowego)
n Terma Bukovina
l 24.10, 20.00 NOC BASENÓW. Bitwa na hity - Gro-
mee i Sierocki

CZARNA GÓRA
n Plac przy kościele, ul. Tatrzańska
l 25.10, 10.30 CZARNOGÓRSKA AKADEMIA MO-
SKOLI I GAŁUSEK. W programie: - promocja publikacji 
„Spiski Zeszyt Kulinarny”, - warsztaty kulinarne z KGW 
Czarna Góra, - bezpłatna degustacja dań regionalnych. 
- występ zespołu Ciardasie

JABŁONKA
n Orawskie Centrum Kultury, ul. 3-go Maja 3. 
XXIX FESTIWAL PIOSENKI RELIGIJNEJ NA ORAWIE 
„STABAT MATER”:
l 24.10, 9.00 Przesłuchania - część I, 12.30 Przesłu-
chania - część II, 15.30 Przesłuchania - część III
l 25.10, 15.00 Ogłoszenie wyników i koncert laure-
atów

CZARNY DUNAJEC
n JESIENNY REDYK:
l 23.10, 14.00-17.00 ŻYCIE NA BACÓWCE (Miej-
sce: Bacówka braci Hyrczyków na Baligówce): Poka-
zy pasterskie: pucenie oscypka, dojenie i  strzyżenie 
owiec, Watra i góralskie śpiewanie, Wystawa sprzętów 
bacowskich
l 24.10, 11.00 Spodziewane przejście redyku (Miej-
sce: obok cmentarza parafialnego w Czarnym Dunaj-
cu), 11.15 Przybycie redyku na polanę (Miejsce: polana 
przy Zakładach Garbarskich Stopka), 11.30 Witacka 
– oficjalne otwarcie imprezy. Przyznanie odznaczeń 
honorowych Ministra Rolnictwa i  Rozwoju Wsi, 12.15 
Występ kapeli „Młodzi Podhalanie”, 12.45 Pokazy pa-
sterskie: strzyżenie owiec, 13.00 Występ Zespołu Re-
gionalnego „Krzesany” z Cichego, 13.45 Konkurs picia 
zyntycy, 14.15 Pokaz instrumentów pasterskich: Robert 
Rzepka z Ratułowa, 14.30 Pokazy pasterskie: pucenie 
oscypka, 15.00 KONCERT STASZKA Z GÓR
l DODATKOWE ATRAKCJE: - Wystawa Muzeum 
Tatrzańskiego: Bronisław Piłsudski „Ocalone Dzie-
dzictwo”, - Żywa bacówka, - Stoiska gastronomiczne 
i  rękodzielnicze, - Jagnięcina opalana nad ogniskiem, 
- Regionalne Smaki Kół Gospodyń Wiejskich i Z wiąz-
ku Podhalan. STREFA DZIECI: - Warsztaty malowania 
owiec z Wojciechem Pondlem, - Alpaki z O sady Ko-
niówka – wyklejanki z alpaczej wełny

LUDŹMIERZ
n Dom Podhalan. Instytut Dziedzictwa Niema-
terialnego Ludów Karpackich, ul. Jana Pawła II 116. 
Wystawa czasowa: DAWID ZDOBYLAK „CZEMU TY, 
CHMURO, ZAZDROŚCISZ” (do 29.11). 2. ŚWIĘTO 
KARPAT:
l 23.10 KARPACKI PIERŚCIEŃ NAUKOWY: 15.00 
Sesja wykładowo-prezentacyjna uczelni wyższych 
i podpisanie porozumienia
l 24.10 GALA OSOBOWOŚCI KARPAT: 17.00 wrę-
czenie statuetki „Wołocha Karpackiego” oraz koncert 
i występy artystyczne: Kabaret Śleboda, Kapela Wałasi, 
Agata Siemaszko Balkan Collective
l 25.10 JESIENNE ŚWIĘTO BACOWSKIE: 11.00 msza 
św. w Sanktuarium Maryjnym, 12.15 przemarsz paste-
rzy do Domu Podhalańskiego, 12.30 rozpalenie watry, 
13.30 konferencja podsumowująca Kursy Pasterskie 
i Międzynarodowy Rok Pastwisk i Pasterzy. KONKURS 
KULINARNY „KARPACKI STÓŁ”: 9.30 rozpoczęcie 
konkursu, 12.00 degustacja potraw, 13.00 ogłoszenie 
wyników i  wręczenie nagród. WYDARZENIA TOWA-
RZYSZĄCE: 12.00 stoiska z  wyrobami regionalnymi, 
pokazy wyrobu oscypka w  bacówce edukacyjnej, 
warsztaty wool art i kaletnicze

NOWY TARG
n Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąclecia 37
l 23.10, 10.00-11.00 JESIENNA BAJKA W  TA-
TRACH. Koncert zespołów dziecięcych i  młodzieżo-
wych z Ukrainy i Polski/sala widowiskowa MCK
l 23.10, 17.00 i  20.00 SPEKTAKL: „Pikantni”/sala 
widowiskowa MCK
l 23.10, 18.00 WIANEK JESIENNY - ozdoba na 
drzwi. Warsztaty. Zapisy: pracownia.pod.smrekami@
gmail.com, 663 349 013
l 24.10, 19.00 MAGIC TENORS i Orkiestra Le Figa-
ro/sala widowiskowa MCK
l 29.10, 11.00-12.30 PONAD RZECZYWISTOŚĆ. 
Pokaz filmu „Ponad rzeczywistość” oraz spotkanie 
z bohaterką filmu Sylwią Mensfeld i reżyserem Barto-
szem Tobołą/sala widowiskowa MCK

ŁOPUSZNA
n Gminny Ośrodek Kultury, ul. Gorczańska 7
l 23.10, 17.00 FINISAŻ WYSTAWY ISKRA Doroty 
Pęksy

OCHOTNICA DOLNA
n Wiejski Ośrodek Kultury - Gminna Biblioteka 
Publiczna, Dłubacze 173B.  Tel. 18 26 240 78
l 25.10, 18.00 KABARET ŚLEBODA (wstęp wolny)

JAWORKI
n Muzyczna Owczarnia, ul. Biała Woda 13, 18 262 
22 66, 530 434 883
l 23.10, 20.00 BAS • OPOWIEŚCI • INSPIRACJE • 
BRZMIENIA: WOJTEK PILICHOWSKI SOLO. WIECZÓR 
AUTORSKI. Jeden muzyk. Wiele instrumentów 
l 24.10, 20.00 KONCERT: Agnieszka Wilczyńska  

MAKÓW PODHALAŃSKI
n Os. Jurki
l 24.10 XXV POWIATOWY HUBERTUS: 13.00 bło-
gosławieństwo jeźdźców, myśliwych i koni na osiedlu 
Jurki, 14.00 Cross o Puchar Burmistrza Makowa Pod-
halańskiego, 15.30 gonitwa za lisem, 16.15 dekoracja 
zwycięzców, 16.30 poczęstunek

RABKA-ZDRÓJ
n Kościółek Muzeum im. Władysława Orkana, ul. 
Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-orkana.pl. CZYNNE 
(do 30.04): w godzinach 9-16, w  poniedziałki Mu-
zeum zamknięte. Drewniany kościół pw. św. Marii 
Magdaleny to jeden z  ciekawszych zabytków Rabki. 
Ekspozycja muzealna: garncarstwo, pasterstwo, strój 
i dawna rzeźba ludowa. 
l 25.10 III RABCZAŃSKI MARSZ WSZYSTKICH 
ŚWIĘTYCH: 12.15 wyjście Marszu - Muzeum im. Wła-
dysława Orkana, 12.30 Msza św. - kościół św. Marii 
Magdaleny

MSZANA DOLNA
n Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Piłsudskiego 
58a
l 22.10, 15.30 DYSKUSYJNY KLUB KSIĄŻKI: Roz-
mowa wokół książek Donny Leon
n Miejski Ośrodek Kultury, ul. Spadochroniarzy 10
l 23.10, 19.00 FACET NA TELEFON. Spektakl. Bile-
towany

ZAWOJA
n Babiogórskie Centrum Kultury i Gminna Biblio-
teka Publiczna, Zawoja Centrum, tel. 33 877 50 66
l 23.10, 18.00 WERNISAŻ WYSTAWY: MAŁE ZNA-
KI WIELKIEJ SŁUŻBY. Kolekcja strażacka Andrzeja Sza-
frańca z Suchej Góry/sala wystaw BCK
l 24.10, 10.00 KLUB SZACHOWY W BIBLIOTECE
l 24.10, 11.00 KINO DZIECI: „Gnijąca panna młoda 
(rekomendowany od 10 lat)/sala widowiskowa BCK
l 24.10, 13.30 PLANSZÓWKI W BIBLIOTECE

muzea  
i zabytki

ZAKOPANE
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Stanisława 
Witkiewicza w „Kolibie” (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
ul. Kościeliska 18, 18 26 37 065. CZYNNE: pon., śr., 
czw. i niedz. 9-17, pt.-sob. 11-19 (ostatnie wejście pół 
godziny przed zamknięciem). Pierwszy dom w  stylu 
zakopiańskim wybudowany wg projektu i  pod nad-
zorem Stanisława Witkiewicza. Budowa datowana jest 
na lata 1892-1893. Po remoncie udostępniono wnętrza 
w najstarszej części obiektu, które zaaranżował Wła-
dysław Hasior na początku lat 90. XX wieku. Wystawa 
czasowa: RYSY Szymona Klejborowskiego (do  31.12). 
Wystawa poplenerowa: STACJA RZEŹBA 2026 (do 
pierwszego śniegu).
n Muzeum Kornela Makuszyńskiego (Oddz. M. 
Tatrzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 2012263. CZYNNE: 
wt.-pt. 9-17, sob. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem filii). Muzeum biograficzno-lite-
rackie w willi „Opolanka”. 

n Muzeum Stylu Zakopiańskiego - Inspiracje 
im. Marii i  Bronisława Dembowskich - Chałupa 
Gąsieniców Sobczaków (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
Droga do Rojów 6. CZYNNE: pon., śr., czw. i  niedz. 
9-17, pt.-sob. 11-19 (ostatnie wejście pół godziny przed 
zamknięciem). Chałupa położona nieopodal słynnej 
z  zabytkowej zabudowy ul. Kościeliskiej, to jeden 
z  najcenniejszych zabytków budownictwa ludowego 
w Zakopanem. 
n Muzeum Palace (Oddz. M. Tatrzańskiego), ul. T. 
Chałubińskiego 7. CZYNNE: śr.-niedz. 10-18. Wystawa 
czasowa: WEŚ GILAWEŁ / LAS ŚPIEWA Małgorzaty 
Mirgi-Tas (do 31.01.27).
n Muzeum Taternictwa i  Narciarstwa (muzeum 
w realizacji), Plac Niepodległości 6. Wystawa plene-
rowa (do 31.10): WIESŁAW STANISŁAWSKI. W KOLE  
ZŁUD (szkic do portretu taternika).
n Muzeum Karola Szymanowskiego w  willi 
„Atma”, ul. Kasprusie 19. CZYNNE: wtorek-niedziela 
10-17. Ekspozycja: Informacje o życiu i twórczości kom-
pozytora, zachowane po nim rzeczy osobiste, rekon-
strukcja gabinetu. 
n Muzeum Jana Kasprowicza na Harendzie, 18 
20 68 426. CZYNNE: wtorek-sobota 9-15. Pamiątki 
po poecie i jego rodzinie. Wnętrza mieszkalne pozosta-
wiono w takim stanie, jak przekazała je zmarła w 1968 
r. Maria Kasprowiczowa. Dostępne dla zwiedzających 
mauzoleum Jana Kasprowicza w parku przylegającym 
do muzeum. Galeria Władysława Jarockiego. 
n Dom Plenerowy ASP, ul. Harenda 16
n Zespół Dworsko-Parkowy, Kuźnice 1
n Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i  kościół, ul. 
Kościeliska. Na zakopiańskim starym cmentarzu spo-
czywa m.in. pierwszy proboszcz zakopiański ks. Józef 
Stolarczyk, muzyk Jan Krzeptowski Sabała, pisarz Kor-
nel Makuszyński.
n Muzeum Harcerskie im. Olgi i  Andrzeja Mał-
kowskich, willa Czerwony Dwór, ul. Kasprusie 27, 
CZYNNE: soboty 10-16. W innych terminach i godz. tel. 
608 438 794.

CHOCHOŁÓW
n Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania Chocho-
łowskiego (Oddz. M. Tatrzańskiego), Chochołów 75. 
NIECZYNNA DO ODWOŁANIA z  powodu trwa-
jących prac konserwatorsko-porządkowych. W 
zabytkowej chałupie należącej niegdyś do zamożnego 
gospodarza Jana Bafii.

ORAWKA
n Kościół św. Jana Chrzciciela. Najstarszy kościół 
katolicki na Górnej Orawie. Parafiaorawka.pl. CZYNNY 
- zwiedzanie tylko z przewodnikiem: sob. 9.30-17.30, 
niedz. 11.30-16, w pozostałym czasie możliwe w gru-
pach powyżej 15 osób po wcześniejszym (przynajmniej 
jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, orawka.ko-
sciol@gmail.com. 

ZUBRZYCA GÓRNA
n Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. CZYN-
NE: 9-15 (ostatnie wejście na 1,5 godziny przed za-
mknięciem; poniedziałek jest dniem bezpłatnym, 
możliwe zwiedzanie bez wnętrz). Ekspozycje obrazują 
życie różnych warstw społecznych na Orawie na prze-
strzeni XVIII-XX w., wiejskie zakłady przemysłowe: 
olejarnię, folusz, tartak i kuźnię. 

NOWY TARG
n Muzeum Podhalańskie im. Czesława Pajer-
skiego, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. CZYNNE: 
pon. 10-18 (bezpłatne zwiedzanie wystaw stałych), 
wt.-pt. 9-17, sob. 9-14, facebook.com/muzeum.pod-
halanskie. Wystawy stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy 
Targ na przełomie XIX i XX wieku, miasto którego już 
nie ma” i „Jan Paweł II - Miasto Nowy Targ; przeszłość 
i  obecność”. Wystawa czasowa: RZECZY PRZEKAZA-
NE. Prezentacja nowych obiektów muzealnych (do 
20.11).
n Muzeum Drukarstwa, ul. Sobieskiego 4. CZYN-
NE: wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. W  muzeum 
odtworzono dawną oficynę drukarską na wzór pro-
wadzonego od 1898 roku zakładu Ignacego Borka, 
z oryginalnymi maszynami. 
n Budynek Wieży Wodnej, obok dworca kolejowe-
go, ul. Kolejowa 164. Wstęp wolny. Ekspozycja poświę-
cona historii linii kolejowej Nowy Targ - Królewiany. 
CZYNNY: pn.-pt. 8-16.
n Izba Pamięci Zimnej Wojny i  Komunizmu 
„Izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. Kontakt z opro-
wadzającym: 18 26 112 78, 795 591 442. 

ŁOPUSZNA
n Dwór w  Łopusznej (Oddz. M. Tatrzańskiego). 
CZYNNY: środa-niedziela 9-16 (ostatnie wejście o go-
dzinie 15.30). Dawna siedziba szlacheckich rodzin Li-
sickich, Tetmajerów i L gockich. Dwór wybudował ok. 
1790 r. Romuald Lisicki, konfederat barski. Wystawa 
czasowa: MALI GAZDOWIE. DZIECIŃSTWO POD TA-
TRAMI (do 1.06.27).
n Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischnera przy 
GOK-u. CZYNNA: wt.-pt. 10-17, sob. 10-16. Ostatnie 
wejście pół godziny przed zamknięciem.

CZARNA GÓRA
n Zagroda Korkoszów (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
Za Górą 86. CZYNNA: poniedziałek-wtorek: nieczyn-
ne, środa-niedziela: 10-16. Drewniana zagroda należą-
ca niegdyś do tutejszej zamożnej rodziny Korkoszów. 

JURGÓW
n Zagroda Sołtysów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Jur-
gów 215. CZYNNA: poniedziałek-wtorek: nieczynne, 
środa-niedziela: 10-16. Ubogie gospodarstwo spiskie. 
Zagrodę Sołtysów wybudował w  1861 r. pradziad 
ostatniego właściciela, Jakuba Sołtysa.

CZORSZTYN
n Zamek Czorsztyn. Zachowane i częściowo utrwa-
lone ruiny zamku średniego i  górnego, renesansowa 
Baszta Baranowskiego i  Zieleniec. Wystawa o  historii 
zamku i starostwa czorsztyńskiego, niewielkie lapida-
rium. CZYNNY: 10-15 z wyjątkiem poniedziałków.

SIDZINA
n Park Etnograficzny. W  górnej części Sidziny - 
Bińkówce. Eksponaty związane z historią i  etnografią 
regionu. CZYNNY: rezerwacja odwiedzin: 501597208, 
skansensidzina@interia.pl.

NIEDZICA
n Muzeum - Zespół Zamkowy w Niedzicy, Stowa-
rzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 26 29 480, 26 
29 489, 26 29 473, zamekniedzica.pl. Zachowany hi-
storyczny układu i charakteru obiektu. We wnętrzach: 
meble, obrazy, bibeloty z XVII-XX w., grafiki i fotogra-
fie z XIX-XX w. oraz przedmioty z badań archeologicz-
nych. Wozownia. Pawilon w pobliżu zamku. Ekspozy-
cja zabytkowych pojazdów konnych z  lat 1900-1939. 
CZYNNE: zamek i wozownia czynne są od wtorku do 
niedzieli (w poniedziałki nieczynne) w godzinach 9-16. 
Ostatnie wejście na zamek z przewodnikiem możliwe 
jest o  godzinie 15, natomiast indywidualnie można 
wchodzić do 15.20. Kasa jest czynna do 15.20.

RABKA-ZDRÓJ
n Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum Gorczań-
skie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. Grupy zorganizowane 
i  turyści indywidualni po rezerwacji terminu, tel. 795 
222 925, muzeum-zbojnikow.pl. Muzeum interak-
tywne w  chałupie góralskiej wpisanej do rejestru za-
bytków, z unikalnymi kasetonami. Malarstwo na szkle 
Jana Fudali, mini skansen, szlak humoru góralskiego 
Zygmunta Pytlika.

PORĘBA WIELKA
n Orkanówka - Muzeum Biograficzne Władysła-
wa Orkana. CZYNNE: poniedziałek-sobota 9-15. Wie-
le przedmiotów należących do pisarza i  jego rodziny. 
W pobliżu domu znajdują się oryginalne zabudowania 
gospodarcze tzw. wironek i boisko.

CHABÓWKA
n Skansen taboru kolejowego w  Chabówce. 
Skansenchabowka.pl. CZYNNE: w dni robocze, sobo-
ty, niedziele i święta 8-15. Ekspozycja: parowozy, loko-
motywy elektryczne i  spalinowe, wagony oraz tabor 
specjalny taki jak żurawie, pługi śnieżne itp.

SZLACHTOWA
n Muzeum Pienińskie im. Józefa Szalaya, ul. Łem-
kowska 37, 18 262 22 58, CZYNNE: wtorek-czwartek 
i sobota-niedziela 10-16 (ostatnie wejście 15.15), piątek 
10-16 (ostatnie wejście 15.15). Ekspozycja prowadzi 
szlakiem przeszłości regionu pienińskiego. Wystawy 
stałe: „Pierwsza kolekcja Muzeum Pienińskiego” i „Ce-
nek - legenda polskiego kajakarstwa”. 

ZAWOJA
n Skansen - Zespół Budownictwa Drewniane-
go im. Józefa Żaka, Zawoja 155, Zawoja Markowe 
Rówienki, 33 877 50 66, bck@zawoja.pl. Najstarszym 
i  najcenniejszym budynkiem w  skansenie jest „kurna 
chałupa” z  1840 r. W skansenie odbywają się zajęcia, 
warsztaty i gry edukacyjne - stale i sezonowo. CZYN-
NY/grupy: zwiedzanie dla grup jest możliwe przez 
cały rok po wcześniejszej rezerwacji telefonicznej.

galerie

ZAKOPANE
n Galeria Sztuki w willi Oksza (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Zamoyskiego 25, 692 029 817. CZYNNA: 
wt.-czw. i niedz. 9-17, pt.-sob. 11-19 (ostatnie wejście 
pół godziny przed zamknięciem). Willa jest trzecim 
dziełem powstałym wg projektu St. Witkiewicza, twór-
cy stylu zakopiańskiego. Budynek wznosili góralscy 
cieśle pod kierunkiem Wojciecha Roja i  Jana Obroch-
ty w  latach 1895-1896. Wystawa czasowa: NASZA 
RZECZ. 150 LAT OD ZAŁOŻENIA SZKOŁY SNYCERSKIEJ 
W ZAKOPANEM (do 15.11).
n Galeria Kobierców Wschodnich im. Włodzi-
mierza, Jerzego i  Anny Kulczyckich (Oddz. M. 
Tatrzańskiego), Droga na Koziniec 8. CZYNNA: pon., 
sob., niedz. 10-16, czw.-pt. 14-19. Ponieważ względy 
konserwatorskie nie pozwalają na ciągłą ekspozycję 
zabytkowych tkanin, obecnie kolekcja prezentowana 
jest w  formie okresowo zmienianych zestawów wy-
branych obiektów, uzupełnionych multimedialną pre-
zentacją ukazującą całość kolekcji. 
n Miejska Galeria Sztuki im. Wł. hr. Zamoyskie-
go, ul. Krupówki 41, 18 2012792, galeria.zakopane.
pl. CZYNNA: wt.-sob. 10-17. Wystawa czasowa: 150 
LAT! JUBILEUSZOWA WYSTAWA ABSOLWENTÓW 
PAŃSTWOWEGO LICEUM SZTUK PLASTYCZNYCH 
IM. ANTONIEGO KENARA W ZAKO PANEM (do 
9.01.2027).
n Galeria ART-PARK, TCK „Jutrzenka”, ul. Grun-
waldzka 3. Wystawa czasowa: SZPULKI`88. SPO-
-TKANIE. Monika Brzezicka (tkanina), Izabela Cebo 
(tkanina), Iwona Gołębiowska (rękodzieło artystycz-
ne), Dorota Henk (tkanina), Urszula Kalba (tkanina), 
Ewa Kalfas (tkanina), Maryla Kolompar (ceramika), 
Małgorzata Orkisz (grafika) oraz Iwona Szczecina (rę-
kodzieło artystyczne) - (do 20.11).
n Galeria Sztuki Współczesnej „Dom Doktora”, 
ul. Witkiewicza 19, 18 20 00239.
n Galeria Sztuki Współczesnej „YAM”, ul. Kru-
pówki 63, 18 2066984.
n Galeria „Pod Makiem”, Pasaż Handlowy, ul. Kru-
pówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wójcika, Fortuny, 
Karaska, Wątora, Popowicz, Kowalczyk, Kłosowskiego 
i inne, oraz rękodzieło.
n Salon Sztuki PRU-ART, ul. Krupówki 69.
n Czytelnia Miejskiej Biblioteki Publicznej, os. 
Łukaszówki 4a. Wystawa czasowa: KIM JEST UPIÓR 
W „DZIADACH” ADAMA MICKIEWICZA? (do 30.10).

SZCZAWNICA
n Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac Dietla, 
szczawnica-galeria.pl. Ekspozycja przybliża ponad 
200-letnią historię Uzdrowiska oraz historię rodu Stad-
nickich. CZYNNA: wt.-niedz. 9-17.
n Mała Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdrojowa 1
n Galeria „Krzywa Jabłonka”, ul. Pienińska 4, krzy-
wajablonka.pl. Sztuka artystów pienińskich. Kontakt: 
608 154 522

ZAWOJA
n Galeria na Uciechę, Zawoja 1008, naucieche.pl. 
CZYNNA pn.-sob. 9-16. Kontakt: 696 818 211. Wysta-
wa czasowa: ŚLEBODA. ALEKSANDER BASIURA (do 
31.12).

KOŚCIELISKO
n Gminny Ośrodek Kultury Regionalnej Ko-
ścielisko, Nędzy-Kubińca 136. CZYNNY: pn.-pt. 
9-16. Wystawa czasowa: TWÓRCY PIENIN. MIĘDZY 
SZTUKĄ A T RADYCJĄ. Wystawy zbiorowa - artyści: 
Stanisław Bąk, Elżbieta Adamczyk, Krystyna Walosik, 
Wiktor Ćwiertniewicz, Elżbieta Kolusz, Justyna Gizicka, 
Szymon Topolski, Marcin Tokarczyk, Monika Ziemia-
nek-Sztajner, Jan Kubik, Anna Malinowska, Ewa Ma-
jerczyk, Jadwiga Wielgus, Grażyna Gruszka, Andrzej 
Beliczyński.

NOWY TARG
n Małopolskie Biuro Wystaw Artystycznych Ga-
leria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 2669482. CZYNNA: 
pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. Ostatnie wejście 15 minut 
przed zamknięciem. Wystawa czasowa: 35. PREZEN-
TACJE NOWOTARSKIE. M.in. prace: Sylwi Bobak, Jo-
anny Borowicz, Anny Dziubas, Wiesława Gdowicza, 
Łukasza Mrożka, Wiktorii Kowalczyk-Szlagi, Leszka 
Pustówki, Agnieszki Rokickiej, Sławosza Smolenia, Syl-
wii Szyrszeń-Jaskierskiej i Gabriela Wolskiego (do 7.11).

RABKA-ZDRÓJ
n Galeria MOK „Pod Lilianną”, ul. Nowy Świat 1, 18 
267 66 26. W  jednej z najstarszych rabczańskich willi 
„Lilianna” (1880 r.) mieści się galeria twórców ludo-
wych, którzy zapraszają na wystawę i warsztaty.
n Galeria Pod Aniołem, ul. Parkowa 5. CZYNNA: 
pon.-pt. 8-15. Wystawa czasowa: RABKA. ŚLADY 
CZASU. DAWNE FOTOGRAFIE. WSPÓŁCZESNE KADRY. 
OPOWIEŚCI... Dawne fotografie Jerzego Sierosłwa-
skiego i Czesława Trybowskiego spotkają się ze współ-
czesnymi zdjęciami Piotra Kuczaja (do 12.11).
n Galeria Pogotowie Sztuki, ul. Orkana 20.

galerie 
autorskie

ZAKOPANE
n Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdańskiego 16 
(codz. po umówieniu: 182066969, 695482204). 
Czynna od lipca 1976 r. Po śmierci artysty w  1980 r., 
prowadzi ją syn, rzeźbiarz Marcin Rząsa. Wystawa 
czasowa: NA WIEKI WIEKÓW. Karol Dudzic, Hubert 
Czerepok i Kamil Kuskowski.
n Galeria Rzeźby Jerzego Popielaka, ul. Dr. do 
Walczaków 19 (pon.- pt. 13-17).
n Galeria Grzegorza Pecucha - rzeźba, ul. Kaspro-
wicza 31a, pecuch.art.pl (pon.-pt. 13-16).
n Galeria malarstwa Rudolfa Krzyżaka, ul. Kru-
pówki 35a (codz. 12-19).
n Galeria autorska Arkadiusza Walocha, ul. Ko-
ściuszki 12 (pon., śr., czw. 16-18).
n Galeria Anny i  Eugeniusza Boguckich - ma-
larstwo na szkle, rzeźba w  drewnie, ul. Smrekowa 11 
(codz. 10-13, 15-18, w innych terminach: 18 20 142 74).
n Galeria Marii i  Jerzego Gruszczyńskich, ul. Ski-
bówki 26, 18 20 634-34
n Orski Gallery, galeria autorska Ryszarda Or-
skiego, ul. Broniewskiego 4, 18 20 17 171
n Izba Twórcza Adama Doleżuchowicza - rzeźba, 
szachy regionalne, świątki, malarstwo na szkle, ul. Za 
Strugiem 30a (pon., śr., pt. 10-15)
n Galeria „Seba”, malarstwo, rzeźba Sebastiana 
Króliszewskiego, ul. Tetmajera 7c (pon.-sob. 10-17)
n Galeria Autorska Lidii Rosińskiej, Kościeliska 
31D.Wt- śr., sob.-niedz. 15-19. Ceramika, rysunek, 
malarstwo.
n Galeria malarstwa Ryszarda Budnika, ul. Za-
moyskiego 3a, codziennie 10-18, 601 413 605.
n Galeria Kenara, Sobczakowka 9, codziennie po 
umówieniu: 1820 152 47
n Galeria AWA, ul. Kościuszki 12. Pon., śr., czw. 
godz.16-18
n Galeria SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ Géraldine - 
DIGITAL ART i André Kaetzli - ART NOKTURN, ul. 
Paryskich 15 - Hotel Paryski, codziennie 12-20.

GRONKÓW
n „Ozwa” - galeria autorska Beaty Zalot. Pastele 
i ceramika. Gronków 317. www.pastele.pl

OSTROWSKO
n Autorska galeria malarstwa Mariana Gromady, 
ul. S. Bryjewskiego 5. Po uzgodnieniu: 697 700 969.

CHOCHOŁÓW
n Izba regionalna i pracownia rzeźby w drewnie. 
Rzeźbiarz ludowy Jan Zięder. Chochołów 28, 18 27 571 
66.

GLICZARÓW GÓRNY
n „Gonzówka”. Galeria autorska Jarosława Jam-
roza. Malarstwo, rzeźba. Gliczarów Górny 79, czynna 
codziennie 8-20.

ŁAPSZE NIŻNE
n Pracownia-galeria malarstwa żel-art Jana K. 
Pawluśkiewicza, ul. Długa.169/2 - po uzgodnieniu 
tel. 601 093 221

RABKA-ZDRÓJ
Galeria autorska Ewy Łaczek-Daleki, ul. Kręta 3, 
(codz. 11-17).

SZCZAWNICA
Pracownia Twórcza Anny i  Józefa Madejów, ul. 
Pienińska 4, 18 262 12 90. Malarstwo na szkle, rzeźba.
Malarstwo Józefa Ignaciuka, ul. Flisacka 16d. Pejzaże 
pienińskie, portrety.
Galeria Jana Wierzby, ul. Szalaya 100. Korzeniopla-
styka, metaloplastyka, minerały Pienin.
Izba Pamięci Michała Słowika Dzwona, ul. Szalaya 
43, 18 262 20 65. Malarstwo na szkle, rzeźba, twór-
czość pisarska.
Pracownia Twórcza Janiny i  Tadeusza Zachwie-
jów, ul. Połoniny 5, 18 262 23 08. Rzeźba - kamień, 
malarstwo na szkle, hafciarstwo.

KROŚCIENKO N.D.
Prywatna Galeria Tadeusza Olesia. Wystawa przy-
rodnicza i nie tylko. Codz. 10-16, ul. Potoczki 2, 18 26 23 
926. Tadeusz Oleś - zoolog, lepidopterolog, preparator 
zwierząt.
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Na dziedzińcu głównego 
budynku szkoły przy ul. Ko-
ścieliskiej, odsłonięto pomnik, 
który ma przypominać o półto-
rawiecznej historii zakopiańskie-
go szkolnictwa artystycznego. 
Monument powstał z  mace-
dońskiego marmuru, ale jego 
największą wartością jest pra-
ca włożona w  jego wykonanie 
przez młodzież.

Jak opowiadał nauczyciel 
rzeźby Andrzej Mrowca, histo-
ria kamienia sięga jeszcze cza-
sów poprzedniego dyrektora 
Stanisława Cukra, który spro-
wadził marmurową bryłę. Do-
piero obecny dyrektor Marek 
Król-Józaga zdecydował, że na-
leży znaleźć dla niej odpowied-
nie miejsce i  wykorzystać do 
upamiętnienia jubileuszu.

Przygotowanie pomnika 
trwało około roku. Uczniowie 
wykonali blisko 400 szkiców, 
z których wybrano kilkadziesiąt 
do dalszych prac. Powstały gli-
niane modele, następnie odlewy 
gipsowe, a w końcu płaskorzeźby 
przeniesione na marmur.

- To marmur macedoński. 
Zaczęliśmy z młodzieżą praco-
wać ręcznymi majzlami, czyli 
tak jak było na początku naszej 
szkoły. Bez maszyn, bez użycia 
młotków pneumatycznych - tłu-
maczył nauczyciel. W pracach 
uczestniczyli uczniowie klas 
czwartych i drugiej, wspierani 
przez absolwentkę szkoły Alek-
sandrę Białoń. Najbardziej in-
tensywny etap trwał od począt-
ku września do pierwszych dni 
października. Młodzież praco-
wała w pięciu grupach, po czte-
ry osoby, od godziny 8 do 16.

Pomnik przedstawia pięć 
etapów historii szkoły. Poszcze-
gólne płaskorzeźby nawiązują do 
początków snycerstwa, sztuki 
dwudziestolecia międzywojen-
nego, abstrakcji i form geome-
trycznych oraz kultury Podhala.

List do przyszłości
W podstawie monumentu 

przygotowano miejsce na kap-
sułę czasu, w której znajdą się 
pamiątki z obchodów 150-lecia. 
Zawartość zaprezentował dyrek-
tor Marek Król-Józaga. - Chce-

my w tym pojemniku umieścić 
nasze przeżycia, nasze życie tu-
taj, nasze życie szkolne i nie tyl-
ko - mówił dyrektor.

Do kapsuły mają trafić pod-
pisy uczniów, nauczycieli, rodzi-
ców i absolwentów, listy gratu-
lacyjne, pamiątki jubileuszowe, 
gazety i inne świadectwa współ-
czesności. Wśród nich znalazły 
się specjalny medal oraz oko-
licznościowa przypinka, wyda-
na w  liczbie zaledwie 150 eg-
zemplarzy. Po jednej na każdy 

rok istnienia szkoły.
Szczególnym momentem 

było odczytanie przez uczniów 
listu skierowanego do przy-
szłych pokoleń. Młodzi arty-
ści opisali w nim swoją szkołę, 
wartości, które są dla nich waż-
ne, oraz wyzwania współczesne-
go świata.

W liście pojawiła się rów-
nież refleksja nad sztuczną inte-
ligencją. Uczniowie zauważyli, 
że technologie cyfrowe otwierają 
przed twórcami nowe możliwo-
ści, ale jednocześnie mogą pro-
wadzić do utraty autentyczności 

i indywidualnego głosu artysty.
„W świecie pełnym goto-

wych obrazów, opinii i  wzor-
ców łatwo pomylić popular-
ność z wartością, powtarzalność 
z własnym stylem, a sprawność 
techniczną z twórczością” - na-
pisali autorzy przesłania.

Przypomnieli też słowa pa-
trona szkoły, Antoniego Kenara, 
który nie chciał, by uczniowie 
bezkrytycznie naśladowali spo-
sób myślenia nauczycieli. Zgod-
nie z jego ideą szkoła powinna 

dawać młodym ludziom prze-
strzeń do samodzielnych po-
szukiwań, błędów i  artystycz-
nych wyborów.

Ludzie na tablicach
Drugą częścią uroczystości 

było odsłonięcie trzech tablic 
upamiętniających Wojciecha 
Brzegę, Karola Stryjeńskiego 
i Halinę Miecińską-Kenarową.

O znaczeniu tych posta-
ci mówiła profesor Katarzy-
na Chrudzimska-Uhera, hi-
storyczka sztuki i  badaczka 
polskiej rzeźby.

- To zestawienie tych trzech 

postaci w bardzo symboliczny 
sposób ujmuje wszystko to, co 
najlepsze i  najbardziej istotne 
dla tradycji, historii i dnia dzi-
siejszego tej szkoły - podkre-
ślała.

Wojciecha Brzegę przed-
stawiła jako jednego z  twór-
ców miejscowej inteligencji 
artystycznej, człowieka, któ-
ry współpracował ze Stanisła-
wem Witkiewiczem i uczestni-
czył w kształtowaniu kulturowej 
tożsamości Podhala.

Karol Stryjeński, który 
przybył do Zakopanego w  la-
tach 20. XX wieku, miał na-
tomiast odwagę zreformować 
szkołę, nadając jej nowoczesny, 
artystyczny charakter. - Jest ta-
kim legendarnym ojcem zało-
życielem tej szkoły, tym, który 
w okresie międzywojennym za-
wiózł ją do Paryża, dzięki czemu 
zyskała ogromne międzynarodo-
we uznanie - przypominała pro-
fesor.

Podkreśliła również, że Stry-
jeński był nauczycielem Anto-
niego Kenara, a więc człowieka, 
który otworzył kolejny, powojen-

ny rozdział w historii placówki. 
Trzecią z  upamiętnionych 

postaci jest Halina Miecińska-
-Kenarowa, pierwsza kobieta 
kierująca szkołą, wybitna huma-
nistka i pedagog. - Dla uczniów 
w  Zakopanem była po prostu 
wychowawczynią, ale też mat-
ką, którą bardzo często im tu-
taj zastępowała - mówiła prof. 
Chrudzimska-Uhera.

Zwracała uwagę na szcze-
gólną więź, jaka łączyła Halinę 
Kenarową i Antoniego Kenara. 

Wspólnie tworzyli nie tylko śro-
dowisko artystyczne, ale przede 
wszystkim szkołę, która dla 
wielu uczniów stawała się dru-
gim domem.

Szkoła jak dom
Podczas uroczystości przy-

pomniano również słowa sa-
mego Antoniego Kenara, wy-
głoszone na rozpoczęcie roku 
szkolnego w 1956 roku. Histo-
ryczne przemówienie odczy-
tał uczeń szkoły. „Szkoła jest to 
wasz dom, więc bądźcie w nim 
rodziną” - mówił przed siedem-
dziesięciu laty Kenar.

Słowa te stały się symbo-
licznym podsumowaniem jubi-
leuszowego spotkania.

Piątkowe uroczystości roz-
poczęły się w Miejskiej Galerii 
Sztuki im. Władysława hr. Za-
moyskiego, gdzie otwarto jubi-
leuszową wystawę absolwentów 
„Kenara”.

Ekspozycja obejmuje ponad 
240 prac reprezentujących róż-
ne dziedziny sztuki. Obok ma-
larstwa, rzeźby i grafiki znalazły 
się dzieła z zakresu wzornictwa 
i lutnictwa. To przekrojowy ob-
raz dorobku pokoleń artystów, 
którzy rozpoczynali swoją dro-
gę twórczą w Zakopanem. 

Dla wielu absolwentów wer-
nisaż był okazją do pierwszego 
od lat spotkania z dawnymi ko-
legami i nauczycielami.

Teatralna gala
- Jesteśmy taką artystyczną 

rodziną -mówił dyrektor Ma-
rek Król-Józaga, nawiązując do 
emocji towarzyszących jubile-
uszowym powrotom. 

Wspominał szkolne przy-
jaźnie, pierwsze miłości i ocza-
rowania, nie zawsze łatwe lekcje, 
a także czasy, w których ucznio-
wie musieli obywać się bez tele-
fonów komórkowych, kompute-
rów czy kserokopiarek. 

Historia szkoły rozpoczęła 
się w 1876 roku od utworzenia 
placówki kształcącej młodych 
górali w snycerstwie. Przez ko-
lejne dziesięciolecia zakopiańska 
szkoła przechodziła liczne prze-
miany, stając się jednym z naj-
ważniejszych ośrodków eduka-
cji artystycznej w Polsce. W jej 
pracowniach kształciły się kolej-
ne pokolenia rzeźbiarzy, malarzy, 
grafików i projektantów. Wielu 
absolwentów zdobyło uznanie 
daleko poza granicami Podhala.

Spotkania absolwentów za-
kończyła jubileuszowa gala i bal 
w Teatrze Witkacego. 

Pomnik, tablice i  kapsuła 
czasu pozostaną trwałymi śla-
dami jubileuszu. Zwłaszcza 
kapsuła, którą zgodnie z zapo-
wiedziami otworzą dopiero na-
stępne pokolenia, w 2126 roku.

Rafał Gratkowski

Wielki jubileusz Kenara

- Jesteśmy taką artystyczną rodziną -mówił dyrektor Marek Król-Józaga, nawiązując do emocji towarzyszących jubileuszowym powrotom. Obok Anna Schumacher, 
dyrektor Miejskiej Galerii Sztuki.

Fo
t.:

 Ba
rtł

om
iej

 Ju
re

ck
i

Według śledczych mężczy-
zna, jako właściciel nieruchomo-
ści, na której rosło drzewo, miał 
szczególny prawny obowiązek 
zapobiegania zagrożeniu dla ży-
cia i zdrowia osób poruszających 
się pobliską drogą oraz chodni-
kiem.

Prokuratura zarzuca mu, że 
od 16 listopada 2023 roku do 1 
kwietnia 2024 roku nie podjął 
niezbędnych działań zmierza-
jących do usunięcia lub ograni-
czenia zagrożenia wynikające-
go ze złego i pogarszającego się 
stanu jesionu. Zdaniem śled-
czych oznaki obumierania drze-
wa były widoczne od dłuższego 
czasu. Z jesionu opadały gałęzie 
i konary, a u podstawy pnia poja-
wiły się owocniki grzybów. Mia-

ło to wskazywać na konieczność 
przeprowadzenia specjalistycznej 
oceny stanu zdrowotnego i stabil-
ności drzewa.

Prokuratura uznała, że wła-
ściciel powinien był dostrzec nie-
pokojące sygnały i podjąć dzia-
łania zapobiegające zagrożeniu.

W zarzucie pojawia się kon-
kretna data: 16 listopada 2023 
roku. Wówczas pracownicy 
Urzędu Miasta Zakopane prze-
prowadzili oględziny drzewa. 
Według prokuratury właściciel 
drzewa nie zainteresował się wy-
nikami tych oględzin, nie pod-
jął czynności zmierzających do 
ustalenia aktualnego stanu jesio-
nu ani nie zlecił jego oceny oso-
bie posiadającej specjalistyczną 
wiedzę. Nie zastosował rów-

nież innych środków zabezpie-
czających. Śledczy wskazują, że 
w  następstwie tych zaniechań 
drzewo pod wpływem wiatru 
uległo wyłamaniu, przewróci-
ło się na drogę i uderzyło w sa-
mochód kierowany przez mło-
dą kobietę.

Zarzuty prokuratury war-
to zestawić z  tym, co właści-
ciel nieruchomości mówił „Ty-
godnikowi Podhalańskiemu” 
kilka dni po tragedii. Twierdził 
wówczas, że już w październi-
ku 2023 roku, a więc około pół 
roku przed wypadkiem, zwrócił 
się do zakopiańskiego magistra-
tu w sprawie wycinki między in-
nymi tego jesionu.

– Mimo to w październiku 
zeszłego roku zwróciłem się do 

miasta o pozwolenie na wycin-
kę m.in. tego drzewa. Od tam-
tej pory nie otrzymałem z urzę-
du żadnego zawiadomienia na 
temat jakiejś wizyty pracowni-
ków, oceny stanu drzewa. Nikt 
w żaden sposób nie poinformo-
wał mnie, że mogę to drzewo 
wyciąć – mówił wówczas „Ty-
godnikowi Podhalańskiemu”.

Inne stanowisko przedsta-
wiał Urząd Miasta Zakopane. 
W odpowiedzi na nasze pytania 
urzędnicy informowali, że wła-
ściciel wystąpił o wycinkę drze-
wa, a magistrat nie wniósł sprze-
ciwu. W praktyce oznaczało to 
zasadniczą rozbieżność w oce-
nie sytuacji. Urząd wskazywał, 
że nie zablokował usunięcia je-
sionu, natomiast właściciel prze-

konywał, że nie otrzymał żadnej 
informacji, iż może przystąpić 
do wycinki.

To nie był jedyny argument 
podnoszony przez właściciela po 
wypadku. Mężczyzna kwestiono-
wał również zakres swojej odpo-
wiedzialności za drzewo. Pokazy-
wał mapy ewidencyjne dostępne 
na stronie zakopiańskiego magi-
stratu. Wskazywał, że działka nr 
18/5, na której miała znajdować 
się część jesionu, w miejscowym 
planie zagospodarowania prze-
strzennego została przeznaczona 
pod drogi publiczne.

Jak informuje prokurator 
Aneta Hładki, podejrzany nie 
przyznał się do zarzucanego mu 
czynu. Złożył jednak wyjaśnie-
nia, których treści prokuratura 

na obecnym etapie postępowa-
nia nie ujawnia. Za nieumyślne 
spowodowanie śmierci grozi kara 
od trzech miesięcy do pięciu lat 
pozbawienia wolności. O ewen-
tualnej odpowiedzialności karnej 
podejrzanego zdecyduje sąd, je-
śli prokuratura skieruje akt oskar-
żenia.

Rozmawialiśmy z  adwoka-
tem mężczyzny, który usłyszał 
zarzuty. Przekazała ona, że pu-
blicznie nie może ona odnieść 
się teraz do zarzutów, bo naraził-
by się na przekazywanie infor-
macji z postępowania przygoto-
wawczego. Dodała, że może on 
przedstawić swoje stanowisko po 
sporządzeniu przez prokuraturę 
aktu oskarżenia.   

pp

Zarzut za tragedię na Olczydokończenie 
ze str. 1

dokończenie 
ze str. 1
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A może ten tydzień to właściwy 
czas, by pozbyć się tego, co wisi 
nad tobą jak mityczny miecz Da-
moklesa? Spróbuj odskoczyć na 

bok, by ocenić, na jak cienkiej nici wisi. Jeże-
li do tej pory nie spadł, najlepszym sposobem 
jest nie wracać na poprzednie miejsce!

Zafunduj sobie wreszcie coś faj-
nego. Cokolwiek, co sprawia ci 
przyjemność. Zasłużyłeś, drogi 
Byku, na tę odrobinę zbytku, bo 

ostatnio naprawdę ciężko pracowałeś. A że 
nie samą pracą człowiek żyje... Zresztą, nie 
trzeba ci wymówek.

Od dawna wiesz, że cel jest blisko 
i leży naprzeciw ciebie. Tyle że po 
drugiej stronie ruchliwej ulicy, na 
której przejściach płoną wieczne 

czerwone światła. Zrób kilka kroków w pra-
wo, potem w lewo, patrz pod nogi, a na pew-
no znajdziesz podziemne przejście.

Rozchmurz się nareszcie. Patrze-
nie w przyszłość z optymizmem 
nie wymaga wielkiego wysiłku, 
za to skutecznie rozpędza chmu-

ry przysłaniające cały twój horyzont. Warto 
spróbować, bo gdy się podniosą, możesz uj-
rzeć, jak prosta jest droga do celu.

Jesień to dobra pora na refleksje. 
Więc może i na to, by zastano-
wić się nad relacjami z otocze-
niem. Nawet perfekcyjne taso-

wanie kart daje tylko złudne poczucie władzy 
i zwycięstwa, bo nigdy nie wiesz, jakie dosta-
niesz i czy będziesz umiał je rozegrać.

Znane powiedzonko o  małych 
rzeczach, które cieszą, jest bez 
wątpienia prawdziwe. Pomyśl 
jednak, czy przypadkiem nie 

wziąłeś tego zbyt dosłownie. Mimo wszystko 
raczej nie należy obdarowywać bliskich dro-
biazgami, do zobaczenia których niezbędny 
jest mikroskop.

Nadmierna gadatliwość nie za-
wsze wychodzi na dobre. Natura 
wyposażyła człowieka w dwoje 
oczu i tyleż uszu, ale tylko jedne 

usta. Postaraj się to właściwie wykorzystać. 
Pomilcz w tym tygodniu, a za to poobserwuj 
i posłuchaj innych. Czasem naprawdę warto.

W waszym związku ostatnio coś 
się psuje. Coraz częstsze niepo-
trzebne niedomówienia powo-
dują narastające konflikty. Jeżeli 

jednak za wszelką cenę chcesz znaleźć jakąś 
deskę ratunku, pamiętać musisz, by była na 
tyle duża, żeby pomieścić na niej was oboje.

Koniecznie musisz się wytono-
wać. Najbliższe tygodnie są do 
tego czasem najlepszym. Je-
sień to czas refleksji i  zadumy. 

Spraw więc, by nadmierne, zupełnie niepo-
trzebne emocje opadły z ciebie jak pożółkłe, 
umarłe liście z gotującego się do przetrwa-
nia zimy drzewa.

Nie poddawaj się i nie rezygnuj ze 
swoich planów. Pamiętaj, że błą-
dzenie nawet w najgęstszej mgle 
nie zawsze oznacza, że ścieżka, 

którą idziesz, kończy się nad przepaścią. Po-
deprzyj się laską wiary w siebie, a drogę roz-
jaśnij światłem optymizmu.

Brak ci siły przebicia i wciąż da-
jesz się spychać poza główny 
nurt. Gwiazdy mówią, że najbliż-
sze dni dobre są na to, by naresz-

cie złą passę przerwać. Kup sobie porządne 
nałokietniki i spróbuj przedrzeć się przez za-
gradzający ci drogę tłum.

Z dużymi nadziejami, ale biernie 
oczekujesz na to, co ma się zda-
rzyć. Może jednak nie od rzeczy 
byłoby podjęcie jakichś działań. 

Zdarza się bowiem, że na przyjście przyszło-
ści trzeba długo czekać, uważając przy tym, 
by nie przyszła do kogo innego.

2143/2026HOROSKOP
na najbliższy tydzień

Pytia

Książki

Prawdy i mity Cena pozorów

    
  uwaga
książka

    
  uwaga
książka

Od wydawnictwa 
ZNAK LITERANOVA mamy 

2 egzemplarze książki. Otrzymają 
je osoby, które jako pierwsze 

wyślą do nas mail w poniedziałek 
26.10 o godzinie 17 na adres: 

konkurs@24tp.pl. W treści prosimy 
podać imię, nazwisko i adres. 
Tytuł maila: Hłasko/Osiecka.

Od wydawnictwa 
PRÓSZYŃSKI I S-KA mamy 

2 egzemplarze książki. Otrzymają 
je osoby, które jako pierwsze 

wyślą do nas mail w poniedziałek 
26.10 o godzinie 17 na adres: 

konkurs@24tp.pl. W treści prosimy 
podać imię, nazwisko i adres. 

Tytuł maila: Księżniczka.

POZIOMO: 1. muzyczny akcent typowy dla jaz-
zu 6. ma łatwopalną główkę 10. wśród greckich liter 
11. znaczek w  klapie 12. bezogonowy płaz lądowy 
13. twórca spaghetti westernu 15. zobojętnienie 19. 
ktoś niezgrabny 22. koleje losu 23. lipcowy skwar 24. 
przekłada tekst na inny język 25. najlepsze włoskie 
markowe wino stołowe 26. stolica Mali 29. wiosną 
na wierzbowej gałązce 31. portugalska legenda fut-
bolu 32. jezioro w Botswanie 33. goliat, ryba drapież-
na z rodziny strzępielowatych.
PIONOWO: 1. jesienna szaruga 2. płaskowyż ufo-
logów 3. leśny kuzyn żyrafy 4. słone, bezodpływowe 
jezioro w  Dżibuti 5. domek z  lodu 6. załadowanie 
broni palnej 7. na środku brzucha 8. mielizna rzecz-
na 9. kuzynka kakadu 14. trójkąt kreślarski 16. część 
podwozia w saniach 17. duma słonia 18. lekka wersja 
sosu mole 20. marynarski trunek 21. stan po przepi-
ciu 26. przełajowe w terenie 27. lokum na statku 28. 
sakiewka z talarami 29. Sforza na polskim tronie 30. 
stos gruzu.

Krzyżówka

Rozwiązanie krzyżówki nr 40/2026
Hasło:   GŁUPIEGO I BIEDA 
NIE NAUCZY ROZUMU 
Nagrodę niespodziankę wylosował 
pan józef krawontka z Łapsz Niżnych. 
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z biurem TP,  
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.

hasło – PRZYSŁOWIE polskie - z ponumerowanych pól 
od 1 do 32 wraz z kuponem prosimy przesyłać na adres: Ty-
godnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub mailem 
na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w terminie 
do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, które nadeślą 
prawidłowe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.

kino  
„giewOnt”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  
„sokół”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studyjne 
„miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

bilety

24.10 (sobota), godz. 20.30

JAK ŻYĆ, ŻEBY  
NIE ZWARIOWAĆ
premiera!

24.10 (sobota), godz. 14.00

SUPERMOCNI
premiera!

24.10 (sobota), godz. 18.10

CZAS, KTÓRY NIE 
NADSZEDŁ

Do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je 
osoby, które jako pierwsze w piątek 23.10, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

miesiące zapomnieć o narzeczonym, 
wikłając się w równoległe, skompliko-
wane relacje uczuciowe.

Na kartach książki badacze 
wciągają czytelników w  pasjonu-
jące śledztwo, w  którym dowoda-
mi są prywatne listy, maszynopisy, 
niepublikowane dzienniki, unikal-
ne fotografie i nieznane dotąd za-
piski obu stron. Odsłaniają przy tym 
swoisty „miłosny teatr”, w  którym 
oboje z  pasją grali swoje role, za-
kładali maski, a sam związek trakto-
wali momentami jako wygodne alibi 
przed presją otoczenia czy rodzin-
nymi oczekiwaniami. Co ciekawe, 
sama Osiecka po latach przyznawa-
ła w swoich zapiskach z rozbrajającą 
i gorzką szczerością, że grając w ten 
miłosny teatr, „strzelali prawdziwymi 
kulami”, a widownia ich reżyserowa-
ną inscenizację bezrefleksyjnie wzię-
ła za autentyczne życie.

„HŁASKO/OSIECKA. Byle nie 
o  miłości” daje zatem niezwykłą 
możliwość zajrzenia za kulisy i prze-
konania się, co naprawdę wydarzyło 
się między tą dwójką.

an

Ona - błyskotliwa poetka 
z inteligenckiego domu, 
intrygująca autorka piosenek 
o niebanalnym poczuciu 
humoru i ciętej ripoście. 
On - bezkompromisowy 
„proletariacki książę”, ikona 
literackiego buntu i wyrazisty 
łobuz, w którym wrażliwość 
i artystyczny talent mieszały 
się z bezczelnością oraz 
słabościami.

Agnieszka Osiecka i Marek 
Hłasko przez lata uchodzi-
li za najbardziej fascynują-

cą, ale i najbardziej zmitologizowa-
ną parę polskiej kultury. W obiegowej 
opinii oraz masowej wyobraźni prze-
trwał obraz ich relacji jako nieszczę-
śliwej, wręcz filmowej i  absolutnej 
miłości, rozdzielonej brutalnie przez 
politykę oraz żelazną kurtynę. Jednak 
czy ten utrwalony na ekranach i w 
opowieściach wizerunek ich związ-
ku naprawdę pokrywa się z prozą ży-
cia? Do fascynującej odpowiedzi na 
to pytanie zabiera czytelników książ-
ka Karoliny Felberg i Radosława Mły-
narczyka „HŁASKO/OSIECKA. Byle 
nie o miłości”.

Znani biografowie obojga ar-
tystów postanowili skrupulatnie 
rozplątać te pogmatwane losy i  - 
jak trafnie zauważa w swojej opinii 
o książce dziennikarka Paulina Reiter 
- bez bawienia się w łatwe sentymen-
ty sprawdzić, co w tej legendzie jest 
autentycznym uczuciem, a co jedynie 
przemyślaną kreacją. Autorzy już we 
wstępie odwołują się do popularne-
go serialu o Osieckiej, wytykając mu 
z przymrużeniem oka liczne uprosz-
czenia i pokazując, jak wiele ekrano-
wych faktów mija się z prawdą o ich 
relacjach. Rozkładają więc życie oboj-
ga na czynniki pierwsze, zauważa-
jąc, że codzienności daleko było do 
sielanki. Hłasko potrafił na przykład 
nazywać twórczość Agnieszki jedy-
nie „wierszykami”, bo nie cenił poezji, 
podczas gdy sama poetka po oficjal-
nych zaręczynach potrafiła na całe 

nią, ale tak się szarpię i kopię, że musi 
mnie puścić. Jego dłoń pachnie pa-
pierosami i czymś kwaśnym. Boję się 
i jest mi niedobrze. Siostra też zaczy-
na głośno płakać, bo nie jest pewna, 
do kogo przyszedł”.

Dla dorosłej Leny, będącej już 
mężatką, kolejna wizyta w domu to 
ponowne zanurzenie się w klaustro-
fobicznej atmosferze miejsca, któ-
re dusi ją i przypomina o doznanych 
krzywdach. Zderzenie z codzienno-
ścią starzejących się rodziców, wciąż 
uwięzionych we wzajemnej niechęci 
i pretensjach, stawia przed nią naj-
trudniejsze pytania. Próbuje zrozu-
mieć, czy po tylu latach możliwe jest 
wybaczenie, a także jak duży wpływ 
na jej dorosłe relacje, poczucie wła-
snej wartości oraz ciągły niepokój 
miało miano „księżniczki tatusia”.

Lucyna Olejniczak, tworząc nie-
zwykle sugestywny portret rodzi-
ny obciążonej milczeniem, poczu-
ciem winy oraz przemocą, z wielką 
wrażliwością pokazuje, że dziecię-
ce mechanizmy obronne pozwalają 
przetrwać najgorsze chwile, jednak 
ślady po nich zostają w człowieku na 
całe życie.

an

Za zamkniętymi drzwiami 
krakowskiego mieszkania, 
w domu szanowanego 
inżyniera i budowniczego 
socjalistycznej Nowej Huty, 
rozgrywa się dramat, o którym 
sąsiedzi woleliby nie wiedzieć. 
Rzeczywistość skrywana za 
progiem daleko odbiega bowiem 
od wszystkiego, co kojarzy się 
z ciepłem i bezpieczeństwem 
rodzinnego domu.

Lucyna Olejniczak w swojej na 
poły autobiograficznej po-
wieści „Księżniczka” zabiera 

czytelników w  niezwykle osobistą, 
bolesną podróż przez dwa plany 
czasowe, przeplatając perspektywę 
dorosłej kobiety z gęstym od emo-
cji spojrzeniem małej dziewczynki. To 
poruszające studium traumy, w któ-
rym dziecięca naiwność zderza się 
z bezwzględną brutalnością domo-
wej codzienności.

Mała Lenka obserwuje świat, 
w  którym zmagający się z  głębo-
kim problemem alkoholowym ojciec 
balansuje między szorstką czułością 
a bezdusznym rygorem. W domo-
wym zaciszu reguły dyktuje pas, bo, 
jak powtarza ojciec, „jeśli na własnej 
skórze nie odczujesz, że robisz źle, 
to się niczego w życiu nie nauczysz”. 
Codziennością są też wyzwiska kiero-
wane pod adresem matki, nierzadko 
kończące się rękoczynami. Aby prze-
trwać najtrudniejsze chwile i zagłu-
szyć awantury, dziewczynka ucie-
ka w świat wyobraźni, chroniąc się 
w historiach z przeczytanych książek 
i bajkach opowiadanych jej niegdyś 
przez zmarłą babcię. Tylko jej ojciec 
naprawdę się bał, co dawało rodzi-
nie względny spokój. „Teraz babci nie 
ma i tata już nikogo się nie boi. I znów 
przychodzi do naszego pokoju, gdzie 
śpimy razem z siostrą. Ale wiem już, 
co robić, babcia mnie nauczyła. Mam 
głośno krzyczeć, tak żeby się prze-
straszył, że zaalarmuję sąsiadów. 
Więc zaczynam głośno krzyczeć, 
kiedy staje nad moim łóżkiem. Pró-
buje mnie uciszyć, zatyka mi usta dło-

21 kwietnia - 21 maja

23 sierpnia - 22 września

23 listopada - 21 grudnia

22 grudnia - 20 stycznia

21 stycznia - 20 lutego

21 lutego - 20 marca

22 maja - 21 czerwca

23 lipca - 22 sierpnia

22 czerwca - 22 lipca

23 września - 23 października

24 października - 22 listopada
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piłka nożna. II liga

hokej

skoki narciarskie

Piłkarze NKP Podhale Nowy Targ 
bezbramkowo zremisowali na 
własnym stadionie  
z Lechią Zielona Góra. 

Jeszcze przed pierwszym gwizdkiem pił-
karze obu drużyn włączyli się w akcję 
promującą profilaktykę raka piersi. Tuż 
po wyjściu na murawę zawodnicy sta-

nęli do wspólnego zdjęcia z dużym różowym 
banerem, na którym widniało hasło: „Mamo, 
córko, siostro, żono – jesteś dla nas ważna. Ba-
daj się!”. Był to kolejny gest NKP Podhale w ra-
mach Różowego Października, przypominają-
cy o znaczeniu regularnych badań.

Warto zaznaczyć, że Lechia przyjecha-
ła do Nowego Targu po serii trzech kolejnych 
zwycięstw wyjazdowych. Zresztą w obecnym 
sezonie zielonogórzanie zdecydowanie lepiej 
radzą sobie na obcych boiskach niż przed wła-
sną publicznością.

Początek spotkania należał jednak do 
Podhala. Gospodarze ruszyli do zdecydowa-
nych ataków, już w pierwszych pięciu minu-
tach stwarzając sobie dwie doskonałe okazje do 
otwarcia wyniku. Najpierw po strzale Kołtań-

skiego z około siedmiu metrów bramkarz Le-
chii popisał się instynktowną interwencją nogą. 
Chwilę później goście ponownie mieli sporo 
szczęścia, kiedy Sobczak główkował z pięciu 
metrów, na wprost bramki, ale piłka minimal-
nie minęła cel.

Z upływem czasu gra zaczęła się wyrów-
nywać. W 18. minucie pierwszą groźniejszą oka-
zję stworzyła sobie Lechia, jednak ze strzałem 
Szpakowskiego poradził sobie bramkarz Pod-
hala. W kolejnych minutach brakowało klarow-
nych sytuacji pod obiema bramkami. Goście 
dobrze czytali grę Podhala, skutecznie ograni-
czając ofensywne zapędy gospodarzy.

Dopiero w 31. minucie nowotarżanie po-
nownie dali o sobie znać w ofensywie. Po do-
środkowaniu w  pole karne główkował Koł-
tański, jednak piłka odbiła się od jednego 
z obrońców i wyszła na rzut rożny. W 41. mi-
nucie na uderzenie z dystansu zdecydował się 
Kumoch, ale i tym razem futbolówka o centy-
metry minęła bramkę Lechii.

Po zmianie stron tempo spotkania wyraź-
nie spadło. Obie drużyny rozpoczęły drugą po-
łowę dość ospale.

W 56. minucie pierwszą naprawdę dogod-
ną okazję po przerwie stworzyli sobie goście. 
Olek znalazł się sam na sam z bramkarzem Pod-

Bez bramek  
w Nowym Targu

Piłkarze Podhala zremisowali na własnym stadionie z Lechią.

Hokeiści Podhala Nowy Targ nie mogą przerwać serii porażek w rozgrywkach Tauron Hokej Ligi. W minionym tygodniu nowotarżanie 
ponieśli kolejne dwie porażki w dwucyfrowych rozmiarach: domową z GKS Tychy (2:12) oraz wyjazdową z KH Toruń (0:11)

Porażka za porażką

Polskie skoki narciarskie przez lata miały dwóch wielkich liderów – Adama Małysza i Kamila Stocha. Obaj zapisali się złotymi 
zgłoskami w historii tej dyscypliny. Choć po medale sięgali również inni reprezentanci Polski, to właśnie Małysz i Stoch przez długi 
czas nadawali ton naszej kadrze. Teraz pojawił się zawodnik, który może zostać ich godnym następcą.

Czy to już era Tomasiaka? 

Po zakończeniu epok Małysza i  Sto-
cha pojawiło się pytanie, czy znaj-
dzie się skoczek zdolny kontynuować 

ich sukcesy. Wydaje się, że odpowiedź już zna-
my. Kacper Tomasiak, który w ubiegłym sezo-
nie zupełnie niespodziewanie zdobył trzy me-
dale olimpijskie w Predazzo, przebojem wszedł 
do światowej czołówki. Tak imponujący doro-
bek już teraz stawia go w gronie najlepszych 
zawodników tej dyscypliny.

Tomasiak jest jeszcze bardzo młody, dlate-
go można mieć nadzieję, że najważniejsze suk-
cesy dopiero przed nim. Tymczasem do bogatej 
już kolekcji trofeów dołożył kolejne dwa zło-
te medale, wywalczone podczas Letnich Mi-
strzostw Polski w Zakopanem.

Co ciekawe, były to jego pierwsze meda-
le mistrzostw Polski, choć wcześniej zdążył już 
odnieść znaczące sukcesy na arenie między-
narodowej. Pierwsze złoto zdobył na Wielkiej 
Krokwi w konkursie indywidualnym, a drugie 

w rywalizacji duetów, wspólnie z klubowym ko-
legą z LKS Klimczok Bystra, Jakubem Wolnym.

Konkurs indywidualny pokazał aktualny 
układ sił w polskich skokach narciarskich. Na 
czele znalazł się oczywiście Tomasiak, a tuż za 
nim uplasował się Paweł Wąsek z WSS Wisła, 
z którym zawodnik Klimczoka wywalczył olim-
pijskie srebro w konkursie duetów.

Trzecie miejsce, co szczególnie cieszy pod-
halańskich kibiców, zajął młody reprezentant 
LKS Poroniec Poronin, Klemens Joniak, sensa-
cyjny mistrz Polski sprzed dwóch lat.

Dopiero za tą trójką znaleźli się bardziej 
doświadczeni skoczkowie, tacy jak Maciej Kot, 
Jakub Wolny, Dawid Kubacki, Aleksander Znisz-
czoł czy Piotr Żyła. Wszyscy zakończyli rywali-
zację w pierwszej dziesiątce, ale poza podium. 
Niektórzy z nich powetowali sobie to niepo-
wodzenie dzień później, podczas konkursu du-
etów.

W tej rywalizacji niespodzianki już nie było. 
Bezkonkurencyjna okazała się pierwsza druży-

na LKS Klimczok Bystra, reprezentowana przez 
Kacpra Tomasiaka i Jakuba Wolnego. Po srebrne 
medale pewnie sięgnęli skoczkowie pierwszego 
zespołu WSS Wisła – Paweł Wąsek i Aleksander 
Zniszczoł. Brąz przypadł pierwszej ekipie AZS 
Zakopane, w której wystąpili Maciej Kot i Ty-
moteusz Amilkiewicz.

O medale mistrzostw Polski rywalizowały 
również kobiety. W ich przypadku trudno jed-
nak mówić o  szczególnie zaciętej walce. Na 
starcie stanęło zaledwie sześć zawodniczek, 
w tym reprezentantka Ukrainy.

Zdecydowanie najlepsza była Anna Twar-
dosz z AZS AWF Katowice, która przewyższa-
ła pozostałe uczestniczki o kilka klas. Srebrny 
medal zdobyła pochodząca z Kościeliska Kami-
la Karpiel, która po kilkuletniej przerwie wróci-
ła do skoków narciarskich. Na najniższym stop-
niu podium stanęła Nicole Konderla-Juroszek, 
która wciąż zastanawia się nad kontynuowa-
niem kariery.

Przed polskimi skoczkami ostatni spraw-

liński) 26, 6:0 Tapio (Schafer, Smal 28 7:0 Syty 
(Tapio) 37, 8:0 Napiórkowski (Hanzawa) 43, 
9:0 Denyskin (Smal, Syty) 53, 10:0 Denyskin 
(Kolesnikow, Tapio) 57, 11:0 Denyskin (Syty, Sa-
mal) 59

Podhale: Zając (25:21 Polak) – Załamaj, 
Tańczyk, Jarczyk, Kapica, Olifirczuk – Horzel-
ski, Matthews, Kamiński, Słowakiewicz, Żółtek 
– Matera, Majoch, Łojas, Malasiński, Bochnak – 
Węglarczyk, Sitnik, Sadowski, Czyrkin.

Spotkanie rozpoczęło się dla Podha-
la w najgorszy możliwy sposób. Już po 61 se-
kundach gospodarze objęli prowadzenie. Arrak 
świetnie rozegrał akcję z Kolesnikowem, a ten 
drugi skierował krążek do praktycznie pustej 
bramki. Mimo szybko straconego gola nowo-
tarżanie przez resztę pierwszej tercji skutecz-
nie ograniczali ofensywne zapędy rywali. To-
runianie mieli wyraźną przewagę w posiadaniu 
krążka i częściej gościli pod bramką Podhala, 
jednak brakowało im skuteczności. Momenta-
mi zbyt długo rozgrywali swoje akcje, szukając 
idealnej pozycji strzeleckiej. Dobrze spisywał się 
również Zając. „Szarotki” próbowały odpowia-
dać kontratakami, jednak w ofensywie niewiele 
z tego wynikało. Zaledwie trzy celne strzały naj-
lepiej oddawały skalę problemów gości z prze-
dostawaniem się pod bramkę gospodarzy. O ile 
pierwsza tercja mogła dawać Podhalu nadzieję 
na utrzymanie kontaktu z rywalem, o tyle druga 

szybko te nadzieje rozwiała. Torunianie zdecy-
dowanie podkręcili tempo i w ciągu niespełna 
czterech minut aż czterokrotnie znaleźli dro-
gę do siatki. Wśród tych trafień znalazł się nie-
fortunny gol samobójczy, zapisany ostatecznie 
Hanzawie, oraz efektowne uderzenie Lariono-
vsa pod poprzeczkę. Po piątej straconej bramce 
trener Podhala zdecydował się na zmianę gol-
kipera. Zająca zastąpił Polak, ale i on nie zdołał 
zatrzymać rozpędzonych gospodarzy. Pokonał 
go Tapio, dla którego było to pierwsze trafienie 
w Tauron Hokej Lidze. Fin popisał się przy tym 
precyzyjnym strzałem w samo okienko. Jesz-
cze przed końcem drugiej tercji torunianie wy-
korzystali liczebną przewagę za sprawą Sytego, 
powiększając prowadzenie do 7:0. W ostatniej 
odsłonie obraz gry nie uległ większej zmianie. 
Gospodarze wciąż dominowali, a kolejne kary 
nakładane na zawodników Podhala dodatkowo 
ułatwiały im zadanie. Torunianie dołożyli jeszcze 
trzy trafienia, w tym dwa w przewadze, a hat-
-trickiem popisał się Denyskin. Nowotarżanie 
mieli wprawdzie kilka okazji, by przynajmniej 
zdobyć honorową bramkę. Bliscy szczęścia byli 
Słowakiewicz i Kamiński. Ten drugi zdołał nawet 
umieścić krążek w siatce, jednak zrobił to ręką 
i po analizie wideo sędziowie nie uznali trafie-
nia. Swoich szans szukali również Bochnak i Ka-
pica, ale wynik nie uległ już zmianie.

Maciej Zubek 

Podhale Nowy Targ – GKS Tychy 2:12 
(1:2, 1:3, 0:7)

Bramki: 1:0 Załamaj – Kapica, Boch-
nak (3:04), 1:1 Komorski – Jamsen, Pociecha 
(10:50), 1:2 Kucharski – Drabik (13:32, przewa-
ga), 1:3 Jeziorski – Viitanen, Knuutonen (21:36), 
2:3 Olifirczuk – Horzelski, Łojas (24:50, 5/4), 
2:4 Pociecha – Drabik, Gościński (25:33), 2:5 
Jamsen – Paś (34:44), 2:6 Ainali – Gościński, 
Pociecha (42:45, 5/4), 2:7 Gościński – Viinika-
inen (45:20), 2:8 Jamsen – Gościński, Jeziorski 
(47:09, 5/4), 2:9 Komorski (49:30), 2:10 Viita-
nen – Jamsen (52:09), 2:11 Łyszczarczyk – Jam-
sen (53:04), 2:12 Komorski – Kakkonen (54:12)

Podhale: Polak – Załamaj, Matera, Jar-
czyk, Kapica, Bochnak – Tańczyk, Matthews, 
Kamiński, Słowakiewicz, Żółtek – Węglarczyk, 
Horzelski, Łojas, Malasiński, Olifirczuk – Ma-
joch, Bryniarski, Duda, Sadowski, Kolendowicz.

Na uwagę zasługuje fakt, że w składzie 
Podhala zadebiutowało dwóch młodych wy-
chowanków klubu – niespełna 17-letni Edyk 
Duda oraz 18-letni Alex Kolendowicz. Dla obu 
był to pierwszy występ na najwyższym szczeblu 

ligowych rozgrywek. Początek spotkania mógł 
dawać miejscowym kibicom nadzieję na wy-
równaną rywalizację. Już w 4. minucie Podhale 
objęło prowadzenie po strzale Załamaja spod 
niebieskiej linii. Gospodarze grali odważnie, nie 
ograniczając się wyłącznie do obrony własnej 
bramki. Zdecydowanie więcej pracy miał jednak 
golkiper „Szarotek”, który kilkukrotnie ratował 
swój zespół przed stratą gola. Tyszanie dopro-
wadzili do wyrównania w 11. minucie za sprawą 
Komorskiego, a niespełna trzy minuty później 
wykorzystali grę w przewadze po karze Kapi-
cy. Na pierwszą przerwę mistrzowie Polski scho-
dzili z prowadzeniem 2:1. Druga odsłona rozpo-
częła się od szybkiego trafienia gości. Już po 96 
sekundach Jeziorski podwyższył na 3:1. Podha-
le zdołało jednak odpowiedzieć. W 25. minucie, 
podczas gry w liczebnej przewadze, Olifirczuk 
popisał się skutecznym uderzeniem bez przy-
jęcia, posyłając krążek pod poprzeczkę bramki 
Chabiora. Kontaktowy gol nie odmienił jednak 
losów spotkania. Zaledwie 43 sekundy później 
Pociecha przywrócił tyszanom dwubramkową 
przewagę. Trafienie zostało uznane po anali-
zie wideo, podczas której sędziowie sprawdza-

li ewentualnego spalonego. Nowotarżanie mieli 
jeszcze swoje momenty, ale to goście dyktowa-
li warunki gry. Bramkarz Podhala kilkukrotnie 
skutecznie interweniował, między innymi w sy-
tuacji sam na sam z Gościńskim. W 35. minu-
cie był już jednak bezradny wobec dobitki Jam-
sena i po dwóch tercjach GKS prowadził 5:2. 
O ile przez pierwsze 40 minut gospodarze po-
trafili fragmentami przeciwstawić się fawory-
towi, o tyle ostatnia tercja była już jednostron-
nym widowiskiem. Gra Podhala całkowicie się 
posypała, a kolejne wykluczenia tylko ułatwia-
ły tyszanom zadanie. Mistrzowie Polski bezli-
tośnie wykorzystywali błędy rywali, zdobywa-
jąc w ostatnich 20 minutach aż siedem bramek. 
Wynik szybko przybrał dwucyfrowe rozmiary, 
a strzelecki festiwal zakończył w 55. minucie 
Komorski, ustalając rezultat na 12:2.

KH Energa Toruń – Podhale Nowy 
Targ 11:0  (1:0, 6:0, 4:0)

Bramki: 1:0 Kolesnikow (Arrak – Deny-
skin) 2, 2:0 Arrak (Peltola, Niemi) 22, 3:0 Han-
zawa (Napiórkowski, Jaworski) 23, 4:0  Syty 
(Kolesnikow, Larionov) 24, 5:0 Larionovs  (Zie-

dzian przed rozpoczęciem sezonu zimowego. 
W dniach 23–25 października w niemieckim 
Klingenthal odbędą się finałowe zawody tego-
rocznej edycji Letniego Grand Prix. Zaplanowa-
no konkursy indywidualne kobiet i mężczyzn 
oraz rywalizację drużyn mieszanych.

Zawody zostaną rozegrane w formule hy-
brydowej, zbliżonej do warunków zimowych. 
Skoczkowie będą korzystać z lodowego najaz-
du, natomiast lądować będą na igelicie. Dla re-
prezentantów Polski będzie to ostatnia okazja 
do sprawdzenia formy przed inauguracją zimo-
wego Pucharu Świata.

Trenerzy powołali na te zawody sześciu 
skoczków: Kacpra Tomasiaka, Pawła Wąska, 
Klemensa Joniaka, Macieja Kota, Jakuba Wol-
nego i Dawida Kubackiego. W rywalizacji ko-
biet Polskę reprezentować będą Anna Twar-
dosz i Natalia Słowik.

MP Zakopane Wielka Krokiew 

HS-140
Mężczyźni: 1. Kacper Tomasiak (LKS 

Klimczok Bystra) 334,2 (133,5, 136), 2. Pa-
weł Wąsek (WSS Wisła) 332,1 (131,5, 137,5), 3. 
Klemens Joniak (LKS Poroniec Poronin) 131,7 
(138,5, 134), 4. Roman Koudelka (Czechy) 
310,3 (133,5, 129,5), 5.  Maciej  Kot (AZS Za-

kopane) 307,4 9!33,5, 129,5), 6.  Aleksander  
Zniszczoł (WSS Wisła) 297,8 (127, 125), 7. Ja-
kub  Wolny (LKS Klimczok Bystra) 293,0 (131, 
124,5), 8. Dawid Kubacki (TS Wisła Zakopne) 
291,8 (126, 127), 9.  Kamil  Waszek (LKS Olim-
pia Goleszów) 290,5 (134, 122,5), 10. Piotr  Żyła 
(WSS Wisła0 279,4 (124, 123,5). 

Kobiety: 1. Anna Twardosz (AZS AWF Ka-
towice) 299,1 (131,5, 129,5), 2. Kamila Karpiel 
(LKS Poroniec Poronin)193,9 (115, 102), 3. Ni-
cole Konderla-Juroszek 186,9 (105,5, 107,5), 4. 
Żanna Hłuchowa (Ukraina) 171,8 (98,5, 104,5, 
5. Natalia Słowik (AZS Zakopane) 158,0 (106, 
92), 6. Joanna Kil (LKS Poroniec Poronin) 123,8 
(93, 92).

Konkurs drużynowy duetów 
Mężczyźni: 1. LKS Klimczok Bystra (Jakub 

Wolny, Kacper Tomasiak),  927,8, 2. WSS Wisła 
w Wiśle (Aleksander Zniszczoł, Paweł Wąsek) 
909,0, 3. AZS Zakopane (Tymoteusz Amilkie-
wicz, Maciej Kot) 844,6, 4. TS Wisła Zakopane 
(Adam Niżnik, Dawid Kubacki) 836,1, 5. LKS 
Poroniec Poronin (Marcin  Bobak, Klemens Jo-
niak) 831,2, 6. KS Eve nement Zakopane (Mi-
chał Obtułowicz, Szymon Sarniak) 800,3, 7. 
Ukraina (Yevhen Marusiak, Witalij Kaliniczen-
ko) 755,4, 8. LKS Klimczok Bystra II (Mateusz 
Mysza, Konrad Tomasiak) 752,4.        zk

hala, ale fatalnie spudłował. Zaledwie dwie mi-
nuty później Lechia ponownie była bliska ob-
jęcia prowadzenia. Tym razem gospodarzy 
uratował Frątczak, popisując się znakomitą in-
terwencją na linii bramkowej.

Wreszcie odpowiedziało Podhale. Po szyb-
kim kontrataku Kołtański wbiegł w pole kar-

ne i dograł piłkę przed bramkę, gdzie do głów-
ki składał się Sobczak. Napastnik gospodarzy, 
znajdując się zaledwie trzy metry od bramki, 
nie zdołał jednak sięgnąć futbolówki.

Chcąc ożywić grę swojego zespołu, w 60. 
minucie trener Podhala Tomasz Kuźma zdecy-
dował się na aż trzy zmiany. Pięć minut póź-

niej szkoleniowiec nowotarżan, zdenerwowany 
wydarzeniami na boisku, został ukarany drugą 
żółtą, a w konsekwencji czerwoną kartką i mu-
siał opuścić strefę techniczną.

Po 70. minucie gra ponownie stała się szar-
pana i chaotyczna. Obie drużyny miały wyraź-
ne problemy z konstruowaniem składnych akcji 
ofensywnych. Zdecydowanie lepiej radziły so-
bie w destrukcji, skutecznie rozbijając ataki ry-
wali, niż w kreowaniu sytuacji podbramkowych.

W 85. minucie goście mieli piłkę meczową. 
Po dośrodkowaniu z bocznego sektora boiska 
główkował rezerwowy Zientarski, ale po raz ko-
lejny fantastyczną interwencją popisał się Frąt-
czak, ratując Podhale przed utratą gola.

Ostatecznie spotkanie zakończyło się 
bezbramkowym remisem, który dobrze odda-
je przebieg rywalizacji. Podhale może żałować 
niewykorzystanych okazji z początku meczu, 
z kolei Lechia miała czego żałować po przerwie. 
Nowotarżanie tym razem nie zaprezentowa-
li poziomu, do którego przyzwyczaili w ostat-
nich tygodniach, ale trzeba przyznać, że druży-
na z Zielonej Góry postawiła im trudne warunki, 
potwierdzając swoją dobrą dyspozycję w me-
czach wyjazdowych.

NKP Podhale Nowy Targ – Lechia 
Zielona Góra 0:0

NKP Podhale: Frątczak – Seweryn, Vosko, 
Seweryś, Lipień (62 Talar), Kumoch, Nowak (76 
Rachwał), Rubiś (51 Baniowski), Kołtański, Sob-
czak (62 Marcinho), Surzyn (62 Kubik).

Lechia: Bursztyn – Kurowski, Rutkowski, 
Flis, Szmigiel (74 Zientarski), Szczotko, Szpa-
kowski, Lizakowski, Bargiel (74 Lisowski), Dęb-
ski (83 Kurek), Olek (68 Mycan).

Żółte kartki: Nowak, Seweryś – Rutkowski, 
Flis, Mycan, Zientarski.

Sędziował: Dawid Muc z Radomia.
Maciej Zubek 
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REKLAMA

piłka nożna. Klasa okręgowapiłka nożna. IV liga

piłka nożna. V liga

1. Harnaś Tymbark  	 11  	 25  	36-11
2. Babia Góra Lipnica W.  	 11  	 25  	35-13
3. KS Zakopane  	 10  	19  	27-16
4. Jordan Jordanów  	 11 	 19  	32-28
5. Huragan Waksmund  	 11  	 18  	26-22
6. Orkan Raba Wyżna  	 10  	18  	23-21
7. Lubań II Maniowy/Zapora Kluszkowce  
		  11  	 17  	 18-18
8. Orkan Niedźwiedź  	 11  	 14  	17-19
9. LKS Jodłownik  	 9  	 13  	20-14
10. Wierchy Rabka  	 9  	 13  	 18-24
11. LKS Szaflary  	 11  	 11  	 16-20
12. Wierchy Pasierbiec  	 10  	9  	 20-34
13. Lubań Tylmanowa  	 10  	6  	 20-37 
14.Czarni Czarny Dunajec  	11  	 4  	 16-47

Piłkarze Babiej Góry Lipnica Wielka nie wykorzystali prezentu, jaki sprawili im zakopiańczycy w meczu z Harnasiem Tymbark.  
KS Zakopane pokonało lidera, ale współlider również stracił punkty, przegrywając w Jordanowie.

Liderzy powstrzymani
Trzynasta kolejka spotkań małopolskiej 4. ligi okazała się wyjątkowo pechowa  
dla przedstawicieli Podhala. Lubań Maniowy nie wykorzystał atutu własnego  
boiska i po słabym występie przegrał z Glinikiem Gorlice 1:2. Jeszcze bardziej bolesnej 
porażki doznała Watra Białka Tatrzańska, która w pierwszym meczu po rozstaniu 
z trenerem Łukaszem Kubikiem została rozgromiona przez Kalwariankę Kalwaria 
Zebrzydowska aż 1:8.

Pechowa trzynastka 

Dwa wysokie zwycięstwa drużyn 
z naszego regionu przyniosła kolejna seria 
spotkań 5. ligi małopolskiej. 
NKP Podhale Nowy Targ II – Dąbrovia 

Dąbrowa Tarnowska 6:1 (2:1)
Bramki: 1:0 Łukasz 6, 1:1 Stolarz 25, 2:1 

Bród 45+1, 3:1 Wojtas 46, 4:1 Dolata 48, 5:1 
Burkat 50, 6:1 Łukasz 62.

Podhale II: Stańczuk – Pecarka (75 Topór), 
Łukasz (75 Gryglak), Vaclavik (60 Palider), Za-
lewski (69 Mrowca), Waśko, Dolata (60 Grzy-
waczewski), Chowaniec, Bród (60 Wojtanek), 
Burkat (69 Kulpa), Wojtas.

Rezerwy Podhala szybko wyciągnęły wnio-
ski z nieudanego występu w Łososinie Dolnej. 
Wzmocnieni zawodnikami pierwszego zespołu 
nowotarżanie nie pozostawili złudzeń Dąbro-
vii, choć przez większą część pierwszej połowy 
wynik nie wskazywał na późniejszy pogrom.

Gospodarze rozpoczęli od mocnego ude-
rzenia i już w 6. minucie objęli prowadzenie. Po 
rozegraniu rzutu rożnego przez Dolatę precy-
zyjnym strzałem zza pola karnego popisał się 
Łukasz. Podhale miało kolejne okazje, ale sku-
tecznością nie grzeszyło. Tymczasem w 25. mi-
nucie goście doprowadzili do wyrównania za 
sprawą Stolarza, który uderzeniem z około 14 
metrów pokonał Stańczuka. Ten sam zawodnik 
mógł później dać Dąbrovii prowadzenie, jed-
nak tym razem górą był bramkarz Podhala. Kie-

dy wydawało się, że zespoły zejdą na przerwę 
przy remisie, w doliczonym czasie pierwszej po-
łowy Bród ponownie wyprowadził gospodarzy 
na prowadzenie.

To, co wydarzyło się tuż po zmianie stron, 
całkowicie rozstrzygnęło losy spotkania. Podha-
le potrzebowało zaledwie pięciu minut, by zdo-
być trzy kolejne bramki! Już w 46. minucie na 
3:1 podwyższył Wojtas, dwie minuty później do 
siatki trafił Dolata, a w 50. minucie piątego gola 
dołożył Burkat. Przyjezdni nie byli w stanie od-
powiedzieć na ofensywny napór nowotarżan. 
Wynik ustalił w 62. minucie Łukasz, który po raz 
drugi tego dnia wpisał się na listę strzelców, tym 
razem precyzyjnie uderzając z lewej strony pola 
karnego w bliższy róg bramki.

Orawa Jabłonka – AP Wisła Czarny 
Dunajec 0:4 (0:1)

Bramki: 0:1 Kozak 36, 0:2 Diaz Jarmillo 72, 
0:3 Diaz Jarmillo 76, 0:4 Kozak 80

Orawa: Majkut – Skoczyk, Szymusiak, Za-
remba, Kowalczyk (63 Kowalik), Styruła, Ony-
ewuchi, Gjądła (63 Zając), Zahora (15 Ryś), Pąt-
ko, Oskwarek.

Wisła: Kobroń – Drobnak, Porębski, Za-
tłoka (78 Paluch), Moniak (70 Kamiński), Ki-
doń, Misiura (75 Kalata), Młynarski (78 Kar-
koszka), Pochroń (60 Paniak), Kozak, Miętus 
(60 Diaz Jarmillo).

Maciej Zubek 

Rehabilitacja rezerw 
Podhala

Lubań Maniowy – Glinik Gorlice 1:2 
(0:1)

Bramki: 0:1 Mwakyanya (11), 0:2 Mikulski 
(80), 1:2 Kasperczyk (88).

Lubań: Klag – Truty (75 Pierzga), Bryja (89 
Firek), Kasperczyk, Jandura, Duda (69 Kluś), 
Plewa (80 Pluta), Gruszkowski (69 Kołodziej), 
Zaika, Chlipała, Bałos.

Zdecydowanie nie był to udany występ Lu-
bania. Podopieczni Łukasza Schreinera od po-
czątku mieli ogromne problemy z dokładnością, 
szczególnie przy wyprowadzaniu piłki. Mno-
żyły się niewymuszone straty i nieprzemyślane 
zagrania, które napędzały akcje przyjezdnych.

Łukasz Schreiner (trener Lubania): – Słab-
sze spotkanie w naszym wykonaniu i w konse-
kwencji zasłużona porażka. Popełniliśmy bar-

dzo dużo niedokładności, podejmowaliśmy złe 
decyzje po odzyskaniu piłki. Było mnóstwo strat 
i niewłaściwych wyborów. Trudno mi na gorą-
co wyjaśnić, skąd to się wzięło, bo takie rzeczy 
rzadko nam się przytrafiają. W drugiej połowie 
próbowaliśmy odpowiedzieć, momentami wy-
glądało to nieźle, ale zdecydowanie nie było to 
to, na co nas stać.

Kalwarianka Kalwaria Zebrzydowska 
– Watra Białka Tatrzańska 8:1 (4:0)

Bramka dla Watry: S. Kuźma (46).
Watra: Rak – Musonda (46 Zieliński), Si-

renko (74 K. Remiasz), Łukaszczyk, Lutsenko 
(83 Kuruc), Gimenez (58 Kostrzewa), S. Kuź-
ma (88 Deineka), Mucha (58 Ołpiński), Ustup-
ski, J. Kuźma, Bocheńczak.

Maciej Zubek 

Tym samym rozgrywki podhalańsko-li-
manowskiej klasy okręgowej stały się 
jeszcze bardziej interesujące zarówno 

dla kibiców, jak i samych piłkarzy. Harnaś i Babia 
Góra nadal przewodzą tabeli, ale ich przewa-
ga nad rywalami nie jest już tak duża jak przed 
11. kolejką. Do zakończenia rundy jesiennej po-
zostały jeszcze dwie serie spotkań oraz mecze 
zaległe. Dopiero wtedy przekonamy się, jak bę-
dzie wyglądała tabela po jesieni i czy o awans 
powalczą wyłącznie obecni liderzy, czy też do 
rywalizacji włączy się więcej drużyn.

Jordan Jordanów – Babia Góra 
Lipnica Wielka 4:3 (1:1)

Bramki: 0:1 Zubrzycki (13), 1:1 Jeziorski 
(45+1, karny), 2:1 Sieg (49), 3:1 Sieg (52), 3:2 
Wesołowski (80), 4:2 Jeziorski (82), 4:3 We-
sołowski (85).

Jordan: Teper – Lyvka, Dziadkowiec, P. Ba-
chul, Tyrpa (46. Knapczyk), Sieg, Wróbel (87. 
Jochymek), Jeziorski, Pindel (90+5. Grzyb), K. 
Radoń (75. M. Radoń), Gancarczyk (87. Ma-
cioł).

Babia Góra: Antolak – Rusnak (85. Sto-
piak), Jagielski (57. Czajkowski), Kusper, Zu-
brzycki (87. K. Stołowski), Szczerba (57. A. Sto-
łowski), Messias (67. Da Silva), Gogolak, Kudzia 
(46. Wesołowski), Michałczak, Łątka.

Spotkanie byłego piątoligowca Jordana 
z aktualnym współliderem, Babią Górą, obfi-
towało w bramki i sytuacje podbramkowe. Wy-
nik otworzył Zubrzycki, który po podaniu Łątki 
precyzyjnym strzałem umieścił piłkę w dalszym 
okienku bramki. Goście mieli kolejne okazje do 
podwyższenia prowadzenia, ale nie potrafili ich 
wykorzystać. Tuż przed przerwą stracili nato-
miast gola z rzutu karnego.

Gospodarze wyszli na prowadzenie w 49. 
minucie po ewidentnym błędzie bramkarza lip-
niczan. Do siatki trafił Sieg, który zaledwie trzy 
minuty później zdobył swoją drugą bramkę.

Końcówka spotkania przyniosła prawdzi-
wą wymianę ciosów. Na gole zdobywane głową 
przez Bolesława Wesołowskiego odpowiadał 
Szymon Jeziorski. Jordan utrzymywał dwu-
bramkową przewagę, a drugie trafienie Weso-
łowskiego jedynie zmniejszyło rozmiary poraż-
ki gości. Ostatecznie komplet punktów pozostał 
w Jordanowie.

Jakub Jeziorski, trener Jordana: – Był to 
bardzo dobry mecz w wykonaniu obu drużyn. 
Dostarczył kibicom i zawodnikom ogromnych 
emocji, a przy tym stał na wysokim poziomie 
techniczno-taktycznym. Wydaje mi się, że byli-
śmy o tę jedną bramkę lepsi i wygraliśmy zasłu-
żenie. Nasze zwycięstwo oraz wygrana Zako-
panego z Harnasiem stworzyły nową sytuację 
w walce o miejsca premiowane awansem.

Huragan Waksmund – Orkan 
Niedźwiedź 2:0 (0:0)

Bramki: 1:0 Kolasa (59), 2:0 Kolasa (75).
Huragan: Kołodziejczyk – Stawicki, Ka-

wula, Chmielak, Jurzec, Babiarz (46. Cerwas), 
Antolak (81. Pawlica), Młynarski (76. Twaróg), 
Krupa, Borzęcki (63. Siuta), Kolasa (85. Tar-
gosz).

Orkan Niedźwiedź: T. Potaczek – Rap-
ciak, Piechrzała, S. Zapała, Luberda, K. Krzysz-
tofiak, P. Chorągwicki, M. Zapała, P. Krzyszto-
fiak, Kaczor, Cichański.

Dwa celne uderzenia głową Szymona Ko-
lasy zapewniły waksmundzianom zwycięstwo 
nad beniaminkiem z Niedźwiedzia.

Pierwszy gol padł po dośrodkowaniu Jur-
ca z rzutu rożnego. Wcześniej Kolasa miał oka-
zję do otwarcia wyniku, ale w sytuacji sam na 
sam przegrał pojedynek z bramkarzem Orkana.

Drugie trafienie napastnik Huraganu za-
notował po dośrodkowaniu Chmielaka. Kola-
sa mógł zakończyć spotkanie z jeszcze okazal-
szym dorobkiem, jednak po indywidualnej akcji 
ponownie nie wykorzystał sytuacji sam na sam 
z T. Potaczkiem.

Orkan Raba Wyżna – Lubań Maniowy 
II/Zapora Kluszkowce 4:0 (1:0)
Bramki: 1:0 Worwa (15, karny), 2:0 Wor-

wa (65, karny), 3:0 Woś (76), 4:0 Pątko (85).
Orkan: Kowalczyk – Woś, Marcin Pałasz, 

Sawina, Barnaś, Lenart, Michał Pałasz, Targosz, 
Pątko, Worwa, D. Kosek.

Lubań/Zapora: Nazarenko – Zacher, Sar-
na, Sz. Kowalczyk, Gorlicki, Ł. Sikora, Trybunia, 
Ostachowski, Szęszoł, Mąka, Hagowski.

Efektowne zwycięstwo odnieśli piłkarze 
Orkana Raba Wyżna, którzy wysoko pokona-
li wyżej notowanego rywala.

Pierwsze dwa gole gospodarze zdoby-
li z rzutów karnych podyktowanych za faule 
na Targoszu. Obie jedenastki pewnie wykorzy-
stał Worwa.

W końcówce spotkania rabianie całkowicie 
zdominowali gości, którzy po czerwonej kartce 
dla Zachera musieli grać w dziesiątkę. Przewagę 
Orkana udokumentowali kolejnymi trafieniami 
Woś i Pątko, ustalając wynik na 4:0.

Szymon Krzysztoń, trener Orkana Raba 
Wyżna: – Byliśmy w tym meczu zdecydowa-
nie lepsi i wygraliśmy zasłużenie. Być może na 
tak wysoki wynik wpływ miało osłabienie ka-
drowe drużyny gości, ale to nie nasz problem. 
Liczyły się zwycięstwo i zdobyte punkty.

KS Zakopane – Harnaś Tymbark 3:1 
(2:0)

Bramki: 1:0 Yaniv (24), 2:0 Yaniv (35), 2:1 
J. Hybel (51), 3:1 Wiśniowski (83).

KS Zakopane: Rydwański – Floryn, Paw-
lik, Świder, Kurnyta, Bogdanowicz, Zubek, Gaw-
lak (86. Palmrich), Suchowian (65. Duda), Wi-
śniowski, Yaniv (88. Szczygieł).

Harnaś: Ziemba – Sporek (46. J. Urbań-
ski), Sz. Urbański (82. Kęska), E. Sobczak, Petra-
nowicz (46. Beberok), Gacal, M. Sobczak (73. 
Młynarczyk), M. Kordeczka, Hybel (86. Piekar-
czyk), Kuziel (70. K. Kordeczka), Mrózek.

Jeśli zakopiańczycy chcieli włączyć się do 
walki o dwa miejsca premiowane awansem, 
musieli zdobyć komplet punktów, szczególnie 
w starciu z liderującym Harnasiem. Cel osiągnęli, 
choć zwycięstwo wcale nie przyszło im łatwo.

W pierwszej połowie gospodarze prezen-
towali się lepiej od lidera, co przełożyło się na 
dwubramkowe prowadzenie. Oba gole zdobył 
Yaniv. Najpierw wykorzystał dobre dośrodko-
wanie z bocznego sektora boiska, a następnie 
odnalazł się w zamieszaniu podbramkowym.

Po zmianie stron inicjatywę przejęli piłka-
rze z Tymbarku. Bramkę kontaktową zdobyli 
jednak po poważnym błędzie taktycznym go-
spodarzy. Zakopiańczycy wykonywali rzut roż-
ny, ale stracili piłkę przed polem karnym rywali. 
Goście błyskawicznie wyprowadzili kontratak, 
który perfekcyjnie wykończył Hybel.

W dalszej części drugiej połowy Harnaś 
utrzymywał przewagę, lecz nie stworzył już 
równie dogodnej okazji bramkowej. Tymcza-
sem zakopiańczycy szukali swoich szans w ak-
cjach opartych na długich podaniach do skrzy-
dłowych.

Jedno z takich zagrań dotarło do Adriana 
Wiśniowskiego, który minął dwóch obrońców 
i pewnym strzałem pokonał bramkarza Harna-
sia. Trzecia bramka przypieczętowała zwycię-
stwo gospodarzy, którzy nie pozwolili już ry-
walom na odrobienie strat.

Maciej Wadas, trener KS Zakopane: – 
Mecz miał dwa oblicza. W pierwszej połowie 
byliśmy lepsi i udało się to przełożyć na dwu-
bramkowe prowadzenie. W drugiej odsłonie le-
piej prezentowali się goście, ponieważ nie po-
trafiliśmy utrzymać piłki w środkowej strefie 
boiska. Najważniejsze, że zawodnicy nie wpa-
dli w panikę po straconym golu i dobrze spisy-
waliśmy się w niskiej obronie. Bramka Adriana 
Wiśniowskiego praktycznie ustaliła wynik tego 
ważnego dla nas spotkania.

LKS Szaflary – Czarni Czarny Dunajec 
3:3 (3:0)

Szaflary: Żuk – Bryja, Żulewski, Wyrostek, 
Rusnaczyk, Krasoń, Dziedzic, Furczon, Wójciak, 
Łukaszczyk, Otręba.

Czarni: Slesarczuk – Madziar, Cikowski, 
Paczebut, Strączek, Wiśniewski, Stopka-Stu-

dencki, Jarończyk, Bać, Kasperek, Pająk.
Spotkanie miało dodatkowy podtekst, po-

nieważ trener Czarnych, Michał Kantor, w prze-
szłości prowadził drużynę z Szaflar. Nie cho-
dziło jednak o  rewanż na byłym klubie, lecz 
przede wszystkim o zdobycie niezwykle po-
trzebnych punktów.

Po pierwszych 45 minutach niewiele wska-
zywało na to, że czarnodunajczanie zdołają co-
kolwiek wywalczyć. Gospodarze prowadzili 
bowiem aż 3:0. Po przerwie nastąpił jednak nie-
oczekiwany zwrot akcji. Czarni odrobili wszyst-
kie straty i wywieźli z Szaflar cenny remis.

Michał Kantor, trener Czarnych: – Pierw-
sze 45 minut było chyba najgorszym okresem 
naszej gry w tym sezonie. Nic nie funkcjono-
wało, a wszystkie przedmeczowe ustalenia nie 
były realizowane. Na szczęście na drugą poło-
wę wyszliśmy bardzo zmobilizowani, z chęcią 
zatarcia złego wrażenia z pierwszej odsłony. To 
była nasza najlepsza połowa w tych rozgryw-
kach. Najważniejsze, że zakończyła się zdoby-
ciem punktu, co w naszej sytuacji ma również 
znaczenie psychologiczne.

Wierchy Pasierbiec – Wierchy Rabka-
Zdrój 2:7 (1:5)

Bramki: 1:0 Dawid Papież (10), 1:1 Polak 
(18), 1:2 M. Śmieszek (19), 1:3 Kaliński (31), 1:4 
M. Śmieszek (42), 1:5 A. Śmieszek (45+2), 1:6 
M. Śmieszek (62), 1:7 Czech (70), 2:7 Mrózek 
(80).

Wierchy Pasierbiec: Kotarski – Dominik 
Papież, Wąsowicz (67. Wojcieszak), Pajor, Twa-
róg (79. Szewczyk), Marek, Gorczowski, Mró-
zek, Dawid Papież, Smoter, Franczak (67. Cu-
rzydło).

Wierchy Rabka-Zdrój: Malina – Traczyk, 
Kaliński, Leśniak, Polak (67. Cichorski), M. Śmie-
szek, Bednarczyk (46. Dulański), Worwa (60. 
Szczurek), Czech, A. Śmieszek, Kapłon.

Dawid Polak, grający trener Wierchów 
Rabka-Zdrój: – Mecz został rozegrany na bo-
isku ze sztuczną nawierzchnią w Limanowej. 
Uznaliśmy to za nasz atut, ponieważ sami rów-
nież gramy na sztucznej murawie. Zaczęło się 
dla nas niemrawo, od straty gola. Udało mi 
się jednak doprowadzić do remisu, a później 
poszliśmy za ciosem i do przerwy prowadzi-
liśmy już wysoko. Po zmianie stron trzech na-
szych zawodników zobaczyło czerwone kart-
ki, z czym się nie zgadzaliśmy. Mimo osłabienia 
nadal zdobywaliśmy bramki. W takim meczu 
ważniejsze od ewentualnego klubowego re-
kordu strzeleckiego w tej klasie rozgrywkowej 
są jednak punkty.

LKS Jodłownik – Lubań Tylmanowa 
4:0 (2:0)

Bramki: 1:0 Grucel (27), 2:0 Grucel 
(34), 3:0 M. Piechówka (77), 4:0 F. Piechów-
ka (90+1).

Jodłownik: Kantor (80. Staniszewski) – 
Grucel (65. F. Piechówka), Rafał Bartosz, S. Paz-
dan (65. Zapalski), M. Piechówka (80. Frys), W. 
Pazdan (58. Węgrzyn), K. Piechówka, Sewioło, 
M. Śliwa, A. Śliwa, Żabówka.

Lubań: Gołdyn – Ziemianek, Zabrzeski 
(46. Adamczyk), Ligas, A. Noworolnik (46. Ko-
walczyk), Wojtas, Król, Kuziel (46. Twardow-
ski), Jagieła, M. Mikołajczyk (65. Gabryś), Za-
cher (46. K. Mikołajczyk).
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USG, RTG, EEG
Zakopane

u  GABINET USG - lek. med. EWA GÓRKA, specj. rentgenolog. USG 
jamy brzusznej, tarczycy, głowy przez ciemiączko u dzieci, piersi. Pon., śr., 
czw. od godz. 14 po uzgodnieniu telefonicznym: 608 610 101. Ul. Sienkie-
wicza 4A. (2/Z)

Krościenko
u Lek. med. Wojciech Granowski. USG: JAMY BRZUSZNEJ, TAR-
CZYCY, JĄDER, DOPPLER: TĘTNIC SZYJNYCH, TĘTNIC I ŻYŁ KOŃCZYN, 
OPISY ZDJĘĆ RTG. Ul. Esperanto 2. Rejestracja: 604 567 583. (133/NT)

INTERNA
Zakopane

u GASTROMED INTERNA i ENDOSKOPIA Specjalistyczna Poradnia 
Internistyczna, ul. Stolarczyka 12. Lek. med. Henryk Chodurski przyj-
muje pon.-pt. po wcześniejszej rejestracji telefonicznej: 18 20 646 64, 606 
46 39 40. www. gastromedzakopane. pl (10/Z)

Nowy Targ
u  Specjalistyczny Gabinet Lekarski - lek. med. Witold Kalata, spe-
cjalista chorób wewnętrznych. N. Targ, ul. Krasińskiego 3, gabinet Car-
dim. Rej. 600 354 696, 516 618 111. Porady internistyczne i kardiologiczne. 
Kwalifikacje do zabiegów operacyjnych. (167/NT)

PEDIATRIA
Zakopane

u Indywidualna Specjalistyczna Praktyka Lekarska  -  GRAŻYNA 
MAŁEK - pediatra. Codziennie: Droga do Olczy 8 b. Tel. 18 20 14-999, 
603 610-605. (19/Z)
u Pediatra TERESA BURNAT  -  specj. chorób dzieci. Wizyty domo
we, tel. 18 20-125-92, 604 06-17-26. Gabinet: Bulwary Słowackiego 4A/3. 
(21/Z)
u PEDIATRYCZNE WIZYTY DOMOWE. Lek. Janina Kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

OKULISTYKA
Zakopane

u  Lek. med. LUCYNA GALICA-JURECKA - OKULISTA optometrysta 
PWr - Krupówki 52 (obok Biura Ogłoszeń TP). ZAKŁAD OPTYCZNY i reje-
stracja pacjentów: pon. 10-17.30, wt. 10-17.30, śr. 10-16, pt. 10-15. Badanie 
okulistyczne po wcześniejszym zarejestrowaniu telefonicznym (w godzi-
nach j. w.): 18 20 66 824. (23/Z)
u Lek. med. ESTERA RÓŻEWICZ - OKULISTA. Diagnostyka i leczenie 
chorób oczu. Wtorek 9-12, czwartek 16-18, piątek 10-12. Ul. Gimnazjalna 1 
(DOM RZEMIOSŁA). Tel. dom. 18 20 68 148, 606 609 406. (29/Z)
u GABINET OKULISTYCZNY. Specjalista okulista lek. MAŁGORZA
TA KWIATKOWSKA. Ul. Chałubińskiego 37B, tel. 18 20 62-907, 601 177-
405 przyjmuje pn. i czw. od 16-17, Zakopane, ul. Sienkiewicza 3B, przyjmu-
je wt. 16-17, pt. 17-18. W nagłych przypadkach codziennie. (27/Z)
u  Lek. med. TOMASZ SZTENCEL - OKULISTA. Dobór soczewek kon-
taktowych. Zakład optyczny na miejscu. Zakopane, Na Wilcznik 1 a. NA-
GŁE PRZYPADKI: 604 42 65 92. Rejestracja tel. czynna od 9-18, w soboty 
10-13, 18 20 153 73. (28/Z)
u GABINET OPTOMETRYCZNY. Badanie wad wzroku i  dobór okula-
rów. Inż. LUCYNA MARUCHA Optometrysta UM Poznań. Zakład Optyki 
Okularowej, ul. Kasprusie 1 B. Tel. 18 20 149 71, www.  optyka-optome-
tria. pl (300/Z)

Nowy Targ
u Lek. med. Marta Kotylak - specjalista chorób oczu. leczenie scho-
rzeń oczu, soczewki kontaktowe, orzecznictwo, badania profilaktyczne, 
okulistyka dziecięca, kwalifikacje do laserowego usuwania wad wzroku, 
komputerowe badanie pola widzenia, badanie tomografii komputerowej 
oczu (OCT). Ul. Kolejowa 10, pon, pt 9-17, wt, czw. 14-17. Rej. 509 297 
858, 18 26 73 272. (5/NT)

GINEKOLOGIA, POŁOŻNICTWO
Zakopane

u PORADNIA GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZA, lek. med. GRZE-
GORZ MARKOWSKI  -  spec. ginekolog-położnik, Nowotarska 79, 18 
20 64 244. Przyjęcia: bezpłatne (umowa z NFZ): pn., śr., czw. 8-14.30, wt. 
14-18; prywatne: wt. 18-19, pt. 16-17. (13/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet Chorób Kobiecych i Położnictwa, USG, 
USG piersi i  cytologia  -  lek. med. DANUTA GRUSZKA-WRÓBEL, 
specjalista ginekolog-położnik. Droga do Samków 3 A, poniedziałki 
i czwartki od 16. Tel. 18 20 629-50, 604 118 380. (40/Z)
u Lek. med. MACIEJ WIDERA - ginekolog - położnik - USG, CYTO
LOGIA. Przyjmuje po uzgodnieniu tel. 602 389-411. Ul. Kaszelewskiego 6 
(dojazd od ul. Powstańców Śląskich przez parking pod Gubałówką). (41/Z)
u GINEKOLOGIA POŁOŻNICTWO Dr hab. n. med. Hubert Wolski, 
lek. Magdalena Massalska-Wolska, lek. Jan Wolski. Badania prena-
talne. Monitorowanie ciąży. Profilaktyka onkologiczna. Badania prenatal-
ne: USG, KTG. Profilaktyka onkologiczna: Cytologia, Kolposkopia, USG. Ul. 
Kościuszki 1, Zakopane, rejestracja 660 615 089. (316/NT)

Nowy Targ
u Dr hab. n. med. Hubert Wolski, specjalista ginekolog-położnik 
USG 3D, 4D, cytologia, ul. Waksmundzka 67, Nowy Targ. Rejestracja tele-
foniczna 660 615 089. (18/NT)
u  Gabinet Ginekologiczno-Cytologiczny lek. med. MAREK GIZIŃ-
SKI specjalista ginekolog-położnik. Nowy Targ, Rynek 24. Przyjmuje po-
niedziałki, środy, czwartki i soboty. Rejestracja tel.-sms 602 520 972. (318/
NT)

Czarny Dunajec
u  AB CLINIC CENTRUM GINEKOLOGII I LECZENIA NIEPŁODNOŚCI - dr 
n. med. A. Gąsiorowska, lek. B. Pflaum. Prowadzenie ciąży, USG, cytologia, 
KTG, leczenie schorzeń ginekologicznych. Ul. Kantora 6 (budynek Tatra 
Medici), 698 911 801 (433/Z)

LARYNGOLOGIA
Zakopane

u WOJCIECH MAŁEK - spec. audiolog laryngolog. Zakopane, Dr do 
Olczy 8 b (codziennie) i N owotarska 79 ZAK-MED (pn., czw.) i  wizyty 
domowe. Nowy Targ, Kopernika 7. DOBÓR APARATÓW SŁUCHOWYCH. 
BADANIA SŁUCHU: AUDIOMETRIA, TYMPANOMETRIA, OTOEMISJA, 
ABR; ENDOSKOPIA. Badania okresowe pracowników. 18 20 14 999, 601 
46 04 50. (31/Z)
u GABINET LARYNGOLOGICZNY. Specjalista laryngolog lek. PA
WEŁ KWIATKOWSKI. Dobór aparatów słuchowych. Ul. Sienkiewicza 3B: 
pon. i czw. od 16-17. Ul. Chałubinńskiego 37B, wt. i pt. 17-18. W sprawach 
pilnych codziennie: 18 20-62-907. Wizyty domowe, 603 125-510. (34/Z)

Nowy Targ
u BEZPŁATNE BADANIA SŁUCHU, DOPASOWANIE I TESTOWANIE 
APARATÓW SŁUCHOWYCH, REFUNDACJA NFZ: Nowy Targ, Rynek 36, 
tel. 725 992 889; Nowy Targ, Szpitalna 14; tel. 885 778 104; Rabka, Jana 
Pawła II 24a, tel. 725 118 942, Jabłonka, Plac Dworcowy 4, tel. 721 760 
883. (323/NT)

Rabka
u Dr n. med. Mieczysław Kossek - specjalista otolaryngolog. Choro-
by uszu, nosa, gardła i krtani u dorosłych i dzieci. Choroby alergiczne gór-
nych dróg oddechowych. Rabka-Zdrój, ul. Władysława Orkana 19B (Cen-
trum Handlowe „MAŁGOSIA” II piętro). Przyjmuje: pon., śr., pt. 16-17. Tel. 
603 055 491. (8/NT)

ORTOPEDIA
Zakopane

u SPECJALISTYCZNY GABINET ORTOPEDYCZNO-URAZOWY, prof. 
dr hab. med. Daniel Zarzycki, ul. Jagiellońska 34, wtorki 17-19. Rejestra-
cja telefoniczna: 668 690 415. (268/Z)
u Lek. med. JANUSZ KALISKI, GABINET ORTOPEDYCZNY I MEDYCY-
NY PRACY (porady ortopedyczne, RTG, USG, badania profilaktyczne, ba-
dania kierowców, badania osób ubiegających się o pozwolenie na broń). 
Ul. WOJDYŁY 18D, tel.: 509 961 365. (428/Z)
u PORADNIA ORTOPEDYCZNA, lek. med. SZYMON BANAK przyj-
muje w poniedziałki 17.00-19.00, ul. Makuszyńskiego 1, Zakopane. Reje-
stracja telefoniczna: 694 41 35 49. (405/Z)
u  GABINET ORTOPEDYCZNY. Dr n.  med. WOJCIECH KĄCKI. Przyj-
muje: piątki (17-19): Zakopane, Balzera 18, rejestracja: 606 509 539; po-
niedziałki (18-20): ALLMEDICA, Nowy Targ, Kolejowa 31, rejestracja: 18 
265 74 88 (196/Z)

ENDOKRYNOLOGIA
Nowy Targ

u Lek. med. Elżbieta Pastuszak, specjalista internista - ENDOKRY-
NOLOG. USG jamy brzusznej i  tarczycy. Rynek 24. Przyjmuje: 1., 2. i  3. 
sobota miesiąca: 9-13. Tel. 602 319 259. (42/NT)

CHIRURGIA
Murzasichle

u Prywatny Gabinet Chirurgiczny MAGDALENA DANIEL - specja-
lista chirurgii dziecięcej. Ul. Chycokówka 1, tel. 602651002. Choroby 
chirurgiczne, choroby paznokci leczone metodą podologiczną ARKADY.
(437/Z)

NEFROLOGIA
Nowy Targ

u CHOROBY NEREK I UKŁADU MOCZOWEGO - specjalista nefrolog 
Marek Truczka, przyjmuje: ul. Krzywa 14, we wtorki 16-18. Tel. 600 314 
922. (2/NT)

ENDOSKOPIA
Zakopane

u GASTROMED INTERNA i  ENDOSKOPIA Pracownia Endoskopo-
wa, ul. Stolarczyka 12. Dr Henryk Chodurski przyjmuje pon.-pt. po re-
jestracji telefonicznej: 18 20 646 64, 606 46 39 40. Także w ramach NFZ. 
Gastroskopia, kolonoskopia. (68/Z) 

Nowy Targ
u Lek. med. Cezary Wojsławski - chirurg. Gastroskopia, kolo
noskopia, rektoskopia. Ul. Rynek 24. Wtorek: 15-17, sobota: 9-11 oraz po 
telefonicznym uzgodnieniu: 18 266-63-78, 606 262 796. (17/NT)

Chirurgia ręki,  
Mikrochirurgia

Poronin
u Dr PAWEŁ ZEJLER  -  Europejski Specjalista Chirurgii Ręki 
FESSH - Specjalista chirurgii ogólnej. Leczenie zachowawcze i opera-
cyjne chorób ręki i kończyny górnej. Minimalnie inwazyjnie. TATRZAŃSKIE 
CENTRUM CHIRURGII RĘKI: 18 2637077, www. galicamed. pl, www. chi-
rurgiareki. pl (439/Z)

SPECjalistyczne GABinety  
LEKARSKIE 

Zakopane
u Lek. med. ALEKSANDRA SKUPIEŃ-DUDEK  -  MEDYCYNA PRA-
CY  -  badania profilaktyczne, badania kierowców oraz dla celów sane-
pid. - ul. Sienkiewicza 3 b, poniedziałki 9-11, środy 15-17, tel. 603 125-551 
(38/Z)
u MONTI MEDICAL - GABINETY SPECJALISTYCZNE. • Chirurgia ogól-
na, • chirurgia naczyniowa (USG Doppler), • ortopedia, • interna, • rehabi-
litacja, fizjoterapia i terapia manualna. UL. WOJDYŁY 18 D. Rejestracja te-
lefoniczna: 662 889 904, 18 26 37 700. (477/Z)

PULMONOLOGIA 
Nowy Targ

u PULMONOLOGIA I ALERGOLOGIA DZIECIĘCA lek. med. Jadwi-
ga Biela-Mazur - poniedziałki. Testy alergiczne, spirometria. Poradnia 
PULS - Wojska Polskiego 14, Nowy Targ. Zapisy: 18 261 17 58. (319/NT)

KARDIOLOGIA
Zakopane

u  Lek. med. WŁODZIMIERZ RÓŻEWICZ  -  kardiolog, specjalista 
chorób wewn. Przyjmuje: ul. Gimnazjalna 1 (DOM RZEMIOSŁA), pon. i śr. 
17-19. EKG. Tel. 18 20 68-148, 604 44-07-39. (59/Z)

Nowy Targ
u  PAWEŁ CHRUŚCIEL, specjalista kardiolog, specjalista chorób 
wewnętrznych. Echokardiografia, EKG wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. 
Wojska Polskiego 14, cały tydzień od godziny 16, rej. 18 26 1672 56, 666 
942 546. (4/NT)

PSYCHOLOGIA, PSYCHIATRIA
Nowy Targ

u MACIEJ BRYNIARSKI. Lek. specjalista psychiatra. Nowy Targ, ul. 
Wojska Polskiego 24. Przyjmuje: pon. 14.30-17, czw. 14-17. Rejestracja, wi-
zyty domowe; tel. 608 480 432. (19/NT)

Zakopane
u Mgr JAN DYBA, Psycholog - psychoterapia zaburzeń psychicznych 
(depresja, nerwice, lęk, uzależnienia), radzenie sobie z sytuacjami trudny-
mi, terapia rodzin, terapia grupowa; ul. Na Wilcznik 1a, www. jandyba. pl. 
Tel. 602655100. (315/Z)
u SPECJALISTA PSYCHIATRA, MEDYCYNY PRACY  -  dr n. med. 
MICHAŁ GAŁECKI - wtorki, czwartki i piątki od godz. 15, Nowy Targ, ul. 
Szkolna 2, rejestracja tel. 603 97-19-11. Leczenie nerwic, depresji, psycho-
zy, zaburzeń osobowości, uzależnień. Wizyty domowe. (74/Z)
u  BADANIA PSYCHOLOGICZNE, PSYCHOTESTY: kierowców i opera-
torów, osób skierowanych za alkohol, punkty, wypadek. Bezstresowo, bez 
kolejek, Nowy Targ, Szaflarska 30. Tel. 606 515 717. Zapraszamy. (306/NT)

Klikuszowa
u Gabinet Psychologiczny dla Dzieci i Młodzieży. Diagnoza, terapia, 
wsparcie dla rodziców, Klikuszowa 40a, rejestracja: 535 122 256, psycho-
log-podhale. pl (217/NT)

NEUROLOGIA
Zakopane

u GABINET NEUROLOGICZNY, dr n. med. RYSZARD BIELSKI - spe-
cjalista neurolog. Przyjmuje: ul. Kościuszki 11, wtorek 14.00-16.00. Re-
jestracja tel.: 602 624-020. Padaczka, choroby kręgosłupa, profilaktyka 
udarów mózgu, nerwice. (60/Z)

DERMATOLOGIA
Zakopane

u SPECJALIŚCI DERMATOLODZY  -  WENEROLODZY, asystenci Kli-
niki CMUJ: dr med. Marek Brzewski i dr med. Paweł Brzewski. Przyj-
mują w piątki 17-19. Ul. Makuszyńskiego 1. Rejestracja: 12 267 35 60, 608 
472-034. (66/Z)
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25 reklama
APARATY

SŁUCHOWE
l LEKARZ AUDIOLOG - LARYNGOLOG
l wIZYtY DOmOwE
l spEcjALIstYcZNE bADANIA słUchU
l spRZEDAż RAtALNA
l DObóR KOmpUtEROwY
l REfUNDAcjE NfZ i pfRON

zAkOPAnE
Droga do Olczy 8b

nOWY TARg  RAbkA
Szaflarska 93 c  Jana Pawła II 26

Tel./fax: 18 20 113 55
601 460 450
605 670 638

u  Lek. ANNA IGRAS, SPECJALISTA DERMATOLOG-WENEROLOG. 
Choroby skóry, włosów, paznokci i przenoszone drogą płciową. Badanie 
znamion dermatoskopem, kriochirurgia, elektrokoagulacja. Ul. Nowotar-
ska 79 (poniedziałek-piątek). Wizyty domowe. Tel. 600 044 624. (422/Z)
u Lek. med. KRZYSZTOF MARASZEWSKI - DERMATOLOG, WENE-
ROLOG  -  zamrażanie brodawek, diagnostyka znamion barwnikowych. 
Przyjmuje: pon. oraz pt. 16-17; w pozostałe dni - 605 596 710. Ul. Zamoy-
skiego 17 a. Wizyty domowe. (67/Z)

STOMATOLOGIA
Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. Zakopane, Krupówki 50, 18 20-
156-97, 18 20 625 40, 512 157 497. (79/Z)
u TATRZAŃSKIE CENTRUM STOMATOLOGII ESTETYCZNEJ I  IM-
PLANTOLOGII TATRA MED. Ul. Chramcówki 9, Zakopane. Pon.-pt.: 
9-20; sob.: 10.30-15.30. Recepcja: 530 433 433, 18 200 19 16. www. ta-
tramed. pl (86/Z) 
u GABINET STOMATOLOGICZNY - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). Reje-
stracja: 18 20 64 220, 601 45 63 69. Pon.-pt. LIDIA ZAREMBA-SOŁTYS, 
MATEUSZ SOŁTYS i AGNIESZKA KOWALKIEWICZ-SOŁTYS; ANNA NIE-
DZIELSKA-STEFANIK (606 278 912); ORTODONCJA: KAROLINA CHO-
DACKA-SOŁTYS. Pełny zakres usług, RTG, mikroskop. (80/Z)
u  GIEWONT STOMATOLOGIA ANNA KRYNICKA-PĘKSA i  MACIEJ 
RAJSKI. Pełen zakres usług stomatologicznych oraz pracownia rentge-
nowska: zdjęcia pantomograficzne, cefalometryczne, punktowe i tomo-
grafia komputerowa 3D. Tel. 18 542 70 18, 698 966 226. Ul. Kościuszki 1 
(III p.) (202/Z)
u STOMATOLOGIA PRZY RÓWNI ANNA I BARTOSZ NIEZGODZIŃ-
SCY. Nowoczesne leczenie stomatologiczne. Stomatologia bez bólu. 
Pełen zakres usług, implantologia, endodoncja, protetyka. Mikroskop, 
pantomograf, tomografia liniowa. Ul. Sienkiewicza 4A/4, pn-sob. Tel. 530 
602 603, www. przyrowni. eu (298/NT)

Biały Dunajec
u  STOMATOLOGIA lek. dent. Joanna Świder-Podlejska. Biały Du-
najec, ul. Miłośników Podhala 20 (obok SP nr 2). Leczenie dzieci i doro-
słych. Godz. otwarcia: pon.:13-18; wt.-pt.:9-15. Tel. 537 816 603. (320/NT)

Jabłonka
u Gabinet Stomatologiczny. Przyjmuje lek. dent. MAGDALENA 
FIT-RUTKOWSKA. Usługi stomatologiczne. Ul. Sobieskiego 7. Gabinet 
otwarty we wtorki, czwartki i  piątki. Rejestracja tel. 18 26 525 04, 609 
952 778. (207/Z)

Nowy Targ
u ANNA STOKŁOSA-PIELA, lek. stom., dyżur całodobowy  -  606 
463 125, 18 266 32 89, N. Targ, Kolejowa 127. Leczenie i usuwanie zębów 
w znieczuleniu komputerowym „the Wand”, leczenie paradontozy, lase-
roterapia, ozonoterapia, rentgen - panorama cyfrowa. Od pon.- sob. do 
godz. 21. Rejestracja wyłącznie telefoniczna. (27/NT) 

Czarny Dunajec
u Gabinet Stomatologiczny. Przyjmuje lek. dent. MAGDALENA FIT-
-RUTKOWSKA. Usługi stomatologiczne. Ul. Kamieniec Dolny 18. Gabinet 
jest otwarty w środy w godz. 13-18. Rejestracja tel. 609 952 778. (438/Z)

STOMatologia DZIECIĘCA
Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 
156-97, 512 157-497, 18 20 625 40. (172/Z) 

STOMatologia ESTETYCZNA
Zakopane

u  AVO-DENTAL. A. W. Jasiewicz, ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20 156 97. (311/Z)

CHIRURGIA STOMatologiczna
Zakopane

u TATRA MED ul. Chramcówki 9, Zakopane. Chirurgia stomatologicz-
na, implantologia, tomografia 3D. Recepcja: 530 433 433, 18 200 19 16. 
www. tatramed. pl (291/Z)

LOGOPEDIA
Witów

u  PRYWATNA PRAKTYKA LOGOPEDYCZNA - mgr Elżbieta Waty-
cha - logopeda, pedagog specjalny. Usługi w zakresie wczesnej interwen-
cji, diagnozy i terapii zaburzeń i wad wymowy dzieci i dorosłych. Witów 
245c. Rejestracja tel. 604215061 (252/Z)

ORTODONCJA
Zakopane

u  AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20-156-97, 18 20-625-40, 512 157 497. (90/Z)
u  Giewont Stomatologia  -  lek. stom. KATARZYNA MATUSIAK-
-HEŁMECKA. Tel. 18 542 70 18, 698 966 226. Ul. Kościuszki 1 (III p.) 
(451/Z)

IMPLANTOPROTETYKA
Zakopane

u AVO-DENTAL, A. W. JASIEWICZ. Ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20 156 97, 18 20 625 40, 512 157 497. (230/Z)

PODOLOGIA
Zakopane

u  PODOLOGIA Fancy You - Twój specjalista od STÓP: w terapii wra-
stających i wkręcających paznokci, leczeniu grzybicy, kurzajek/brodawek, 
opracowaniu pękających pięt. INDYWIDUALNE WKŁADKI ORTOPE-
DYCZNE. Ul. Makuszyńskiego 1, kontakt: 502 470 657. (467/Z)
u  GABINET PODOLOGICZNY “STUDIO ORCHIDEA” – mgr Katarzy-
na Pietrzak, specjalista podolog. Leczenie grzybicy paznokci, terapia ku-
rzajek i odcisków, wrastające paznokcie, pedicure leczniczy, rekonstrukcja 
płytki, odciążenia i ortozy indywidualne. Ul. Grunwaldzka 11b, 600 801 
792, studioorchidea.net (329/Z)

MEDycyna ESTETYCZNA
Zakopane

u AVO-DENTAL. Krupówki 50, Zakopane, tel. 18 20 156 97. (208/Z)

REHABILITACJA
Zakopane

u CENTRUM REHABILITACJI SPORTOWEJ mgr Michał Zarzycki, ul. 
Jagiellońska 34. Rejestracja telefoniczna 604 504 966. (269/Z)
u MOJA PRZESTRZEŃ ZDROWIA - mgr MONIKA ODRZYWOŁEK. Ma-
saż terapeutyczny, powrót do sprawności po kontuzjach i operacjach, pra-
ca z napięciami mięśniowymi i przeciążeniami, terapia blizn. WIZYTY DO-
MOWE: 601 772 831. (427/Z)

Nowy Targ
u GABINET REHABILITACJI LECZNICZEJ  -  rehabilitacja wszystkich 
schorzeń kręgosłupa, po urazach układu kostnego, po urazach układu 
nerwowego - NIEDOWŁADY, po udarach mózgu. Korekcja wad postawy. 
Możliwość wykonania zabiegów w domu pacjenta. Nowy Targ, ul. Gor-
czańska 29, 605 079 054. (97/NT)

ANALITYKA
Zakopane

u  LABORATORIUM „HORMON-DIA”  -  o/Zakopane, ul. Makuszyń-
skiego 1, 18 20 174 22. Poniedziałek-piątek 7.30-12.00. Pełny zakres ba-
dań laboratoryjnych. Wynik możesz sprawdzić w internecie, poproś 
o kod dostępu. Aktualne informacje zawsze na www. hormondia. pl 
(98/Z)

UZALEŻNIENIA
Zakopane

u  ODTRUCIE POALKOHOLOWE, ODWODNIENIA, NIEDOŻY-
WIENIA  -  WIZYTY W  DOMU PACJENTA. Lekarz MACIEJ WÓJCIK. 
Kroplówki, zastrzyki, tabletki. TERAPIA. Tel. 601 525 588, 696 213 825. 
(148/Z)

Rabka
u  OŚRODEK TERAPII UZALEŻNIEŃ „DEZYDERATA” - terapia stacjo-
narna, konsultacje indywidualne z zakresu uzależnień od alkoholu, narko-
tyków, leków, hazardu i innych zachowań kompulsywnych. Rabka-Zdrój, 
ul. Zaryte 25, www. dezyderata. com, +48 530940354, +48 18 5447247, 
biuro@dezyderata. com. pl (450/Z)

Koninki
u WYJĄTKOWO SKUTECZNY PROGRAM TERAPII - Prywatne Centrum 
Terapii Uzależnień „KONINKI”. DYSKRECJA - POMOC. DETOKS - ODTRU-
CIA - BADANIA. Bezpiecznie w szpitalu. 18 33 17 250, 18 33 19 737, www. 
terapie.net.pl, www.pomoc.  
terapie.net.pl (92/NT)

OPIEKA
Skrzypne

u DOM SENIORA TATRZAŃSKA JESIEŃ  -  opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa i dzienna. Skrzypne, ul. Wierchowa 20. Tel. 601 364 265, 
www. tatrzanskajesien. pl (169/NT)

WETERYNARYJNE
Zakopane

u  PRZYCHODNIA WETERYNARYJNA „TATRAVET”, ul. Staszica 5b. 
Pon.-pt. 8-20, sob. 10-15, niedz. i święta 10-13. Prosimy o telefonicz-
ne umawianie wizyt: 18 54 277 04, 669 897 438. www. tataravet. pl 
(320/Z)
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PRACA
dam

u SPRZĄTANIE APARTAMENTÓW, prawo jaz-
dy, 791 353 569 
u Przyjmę MURARZA z prawem jazdy (auto służbo-
we) - Niemcy. 608729122.
u Piekarnia w Zakopanem zatrudni PIEKARZA. Pra-
ca stała, dobre warunki. 604 102 804, 602 285 793.
u PRACOWNIKA BIUROWEGO na hali sprzeda-
ży (faktury, itp.). Praca stała. Zakopane. 602 74 31 38, 
gobo10@wp.pl
u PIEKARNIA ZAREMBA W ZAKOPANEM ZA-
TRUDNI NA STAŁE KIEROWCĘ KAT.B. 602 759 709 
u Zatrudnię Panią do pracy przy śniadaniach i sprzą-
taniu pokoi, Zakopane Willa Bór. Od godziny 6:30, peł-
ny etat, stała praca. Proszę o kontakt. 600915362
u PRACA OD ZARAZ - POMOC W KUCHNI + 
SPRZĄTANIE POKOI. Pensjonat Zakopane. 509 578 
689.
u Piekarnia w Zakopanem zatrudni KIEROWCĘ. 
Praca stała, dobre warunki. 604 102 804, 602 285 
793.
u EURO LABORA RACIBÓRZ – AUSTRIA, NIEM-
CY, HOLANDIA, SZWAJCARIA - JUŻ OD 12 LAT 
POMAGAMY ZNALEŹĆ NAJLEPSZĄ PRACĘ! ZA-
DZWOŃ: 32/417 20 56; PRACA@EURO-LABO-
RA.COM; WWW.EURO-LABORA.COM (cert nr 
14601).

u Przyjmę MURARZY. Praca Polska, Niemcy. 
608729122.
u Grand Hotel Stamary w Zakopanem prowadzi 
rekrutację na stanowisko Kucharz/Kucharka. Zapra-
szamy do kontaktu. praca@wo-ma.com. 727 555 151
u LEŚNICZÓWKA W KOŚCIELISKU – TWORZY-
MY NOWY ZESPÓŁ. Rekrutujemy na stanowiska: ku-
charz/kucharka, kelner/kelnerka, pomoc kuchenna, 
zmywak. Telefon kontaktowy 573 152 973, polany@
oldnew.com.pl

KANCELARIE PRAWNE
u Kancelaria Prawna TatraLEX świadczy usługi do-
radztwa prawnego; mediacji; reprezentacji przed urzę-
dami i sądami; wsparcia w uzyskaniu dotacji i kredytów 
na inwestycje termomodernizacyjne (m.in.”Czyste-
Powietrze”). Rzetelność i fachowość gwarantowane. 
Deutsch, русский, english. Kontakt: kancelaria@ta-
tralex.pl, +48 500-372-428. 

BIZNES
u Wydzierżawię działkę w Ludźmierzu przy tra-
sie Nowy Targ-Czarny Dunajec lub przyjmę reklamę. 
608 729 122.

BIURA RACHUNKOWE
u BIURO RACHUNKOWE - DORADZTWO 
PRAWNE - PEŁNY ZAKRES ORAZ SZKOLENIA BHP 
I PPOŻ - PROFESJONALNIE - PRZYSTĘPNE CENY - 
UL. STOLARCZYKA blok 8, mieszkania 29 (parter) 
-182000678, 501515342. 
u PRACOWAŁEŚ ZA GRANICĄ? ODZYSKAJ 
SWÓJ PODATEK! Niemcy - Austria - Holandia - Bel-
gia - Wielka Brytania. MIKA 721 390 100.

NIERUCHOMOŚCI
pośrednictwo

u CHATA POD TATRAMI - nieruchomości, Ko-
ścielisko, ul. Królewska 41A, 606 701 770, 660 503 
770, www.nieruchomoscizakopane.com.pl 
u POSZUKUJEMY NIERUCHOMOŚCI NA SPRZE-
DAŻ. Biuro nieruchomości PANORAMA, ul. Zamoy-
skiego 20a, Zakopane tel: 504 331 188  

u DOMATOR - BIURO NIERUCHOMOŚCI - Za-
kopane. 665105040, www.domator-nieruchomosci.pl 
u VEGA - NIERUCHOMOŚCI ZAKOPANE, UL. 
DROGA NA BYSTRE 5 600223020, 609999989 
www.vega.biz.pl 
u VisitZakopane - NIERUCHOMOŚCI, SPRZE-
DAŻ, WYNAJEM. 600494949. 
u RE/MAX DUO – MIĘDZYNARODOWE BIU-
RO NIERUCHOMOŚCI. ZAKOPANE 182073773, 
NOWY TARG, 182755541, KRAKÓW. www.remax-
-polska.pl/duo
u Siewierski Nieruchomości ul. Br. Czecha 1, Zako-
pane. +48 18 20 66 129, +48 506 13 14 63 www.
siewierski.pl 
u Biuro Nieruchomości TRZY KORONY - Monika 
Mastalska, licencja nr 6224, SZCZAWNICA, Główna 
28, Galeria Centrum II p. 182622708, 607282401, 
www.nieruchomości.018.pl, e-mail: biuro@nierucho-
mości.018.pl 

wynajem
u Do wynajęcia MIESZKANIE 37m kw. Zakopane 
ul. Orkana 731959074. 
u MIESZKANIE 1-pokojowe z aneksem i balkonem, 
Kościelisko. 606 701 770, www.nieruchomoscizako-
pane.com.pl 
u Szukam DOMU do wynajęcia. 500 236 043.

kupno
u KUPIMY: dom, mieszkanie, kamienicę, działkę, 
udziały w nieruchomościach. Nieuregulowany stan 
prawny, zadłużone i inne. 736-083-054
u KUPIĘ działkę, dom, mieszkanie - 513 835 301

u KUPIYM DZIAŁKE BUDOWLANOM ALBO 
ROLNOM NA PODHOLU. TEL. 667907986

sprzedaż
u ZAKOPANE - PENSJONAT blisko centrum. DO-
MATOR 665 105 040 
u KAMIENICA NOWY TARG 2 MIESZKANIA I 
SKLEP CENTRUM. 668378115
u DZIAŁKA BUDOWLANA - DĘBNO. 
608729122.
u ZAKOPANE, DZIAŁKA BUDOWLANA 
1200m2, cena 670000zł. DOMATOR. 665105040
u Zakopane - CENTRUM NOWE APARTAMEN-
TY Z GARAŻEM PODZIEMNYM. DOMATOR 
665105040 

SPRZEDAŻ
budowlane

u TARTAK OFERUJE: DESKI 2.5/ 3.2. WIĘŹBY, 
ŁATY. DESKA STRUGANA. OPAŁ. 506 543 968. 

różne
u Sprzedam PASY KONNE SKÓRZANE. CHOMĄ-
TO oddam za darmo. 734 359 384.

u POLSKI ŚLĄSKI WĘGIEL - WĘGIEL GROSZEK 
Paleta to 40 worków po 25 kg, czyli 1000 kg węgla.. 
606166938 wegielpol@int.pl
u SPRZEDAM DREWNO OPAŁOWE 698 125 
795 
u Sprzedam WYPOSAŻENIE SKLEPU - PÓŁKI, RE-
GAŁY itp. 504 230 942.
u DREWNO OPAŁOWE BUK, ŚWIERK. 660 079 
941.

tv,agd,komputery
u TELEWIZJA: SATELITARNA/NAZIEMNA, TELE-
WIZORY, INTERNET, KAMERY, PRĄD. SPRZEDAŻ, 
MONTAŻ, SERWIS INSTALACJE INDYWIDUALNE i 
ZBIORCZE. Tel: 603 055 556, 18 207 42 27 

maszyny, narzędzia
u OBRABIARKA DO DREWNA trzy w jednym: 
FREZARKA, PIŁA TARCZOWA I WIERTARKA oraz 
PIŁA TAŚMOWA 80. 668 275 428.

zwierzęta
u DWIE ŚWINIE WŁASNEGO CHOWU, JA-
GNIĘNTA. 18 26 58 141 
u JAŁÓWKA CZERWONA. 18 27 58 171
u SPRZEDAM ŚWINIE WŁASNEGO CHOWU. 
880 150 435 
u Sprzedam PROSIĘTA, WŁASNEGO CHOWU, 
WAGA 25-35kg, szczepione, odrobaczone. 538 853 
926. 

u ŚWINIE WŁASNEGO CHOWU. 518 562 517  
u Dwie OWCE po pierwszym wykocie, BARAN 
1.5 roczny, młode BARANKI. 880 810 670.
u SPRZEDAM JAŁÓWKĘ DO PROGRAMU ZR. 
791 580 109 

KUPNO
u SKUP STAREGO DREWNA, WYMIANA DE-
SEK. Tel. 536 916 495  

ANTYKI
u ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ, MUZEUM JERZE-
GO POPIELAKA - BIAŁA BROŃ, BROŃ CZARNO-
-PROCHOWA, FIGURY SAKRALNE - Zakopane, Ko-
ściuszki 3 (Granit, III p.). 601 464 133  

MOTORYZACJA
kupno

u KUPIĘ KAŻDĄ TOYOTĘ. 531 666 333.
u KUPIĘ AUTA MARKI TOYOTA (1990 do 2020). 
Każdy stan. 603 243 931.

sprzedaż
u SKODA ROOMSTER 2011, 9.000 zł. 504 230 
942.

u Sprzedam T4, 9-osób. 608 282 533.
u VW TOURAN benzyna, 2012, 7-osobowy. 604 
401 542.
u AUDI A1, 1.6D, 2012r. 604 401 542.
u SUZUKI SX, 4x4, 2.7. 604 401 542.
u SKODA YETI 4x4, r.p.2011. 604 401 542.
u Mazda CX7 2.2Diesel, 2011, Stan b. dobry, 
20000zł. tel. 720 077 077
u SUZUKI JIMNY 4x4, r.p.2009. 604 401 542.

części
u SILNIK VW T5, 2.5TDI, 131 KM, bez DPF, 
uszkodzony, kompletny z dwumasą i sprzęgłem, 1.500 
zł. 508 995 969.

RÓŻNE
u PRZYJMĘ ZIEMIĘ KLIKUSZOWA. 608729122.

USŁUGI
budowlane

u OGRODZENIA, www.hajdukowie.pl. 692 069 
284. 
u MALOWANIE DACHÓW, ELEWACJI. Wie-
loletnia praktyka, dobór materiałów. 338730601, 
602882325 www.maluty.com.pl
u TYNKI TRADYCYJNE RĘCZNE, CEMENTO-
WO-WAPIENNE. 696 688 324.
u SZPACHLOWANIE, MALOWANIE, REGIPSY. 
508 950 884 
u BUDOWA DOMÓW OD PODSTAW, DACHY, 
ROBOTY ZIEMNE, KOPARKA - 669803347.
u BUDOWY DOMÓW OD PODSTAW, STA-
NY SUROWE OTWARTE, DACHY, ELEWACJE. 
608729122.
u REMONTY, WYKOŃCZENIA. 696 688 324.
u TYNKI MASZYNOWE I TRADYCYJNE NA PIA-
SKU KWARCOWYM, WYLEWKI MASZYNOWE, 
507581818.
u FLIZIARZ. 696 688 324.
u Malowanie szpachlowanie remonty. 508441711
u DOCIEPLANIE PODDASZY, REGIPSY, SZPA-
CHLOWANIE, MALOWANIE, PŁYTKI, PANELE - 
669 803 347.
u Tynki maszynowe wykonam. 698197928
u PŁYTKI, REGIPSY, MALOWANIE, WYKOŃCZE-
NIE WNĘTRZ. 787 479 002. 
u OCIEPLANIE DOMÓW na materiałach wysokiej 
jakości. 787 479 002. 
u FASADY - DOCIEPLENIA - NA MATERIA-
ŁACH WYSOKIEJ JAKOŚCI. ATRAKCYJNE CENY. 
507581818 
u DACHY OD PODSTAW, WIĘŹBY, KRYCIE I 
PRZEKRYCIA DACHÓW. 889 388 484.
u TYNKI TRADYCYJNE Z BIAŁEGO KWARCU, 
POD MALOWANIE - ATRAKCYJNA CENA, WY-
LEWKI MASZYNOWE. 665719051. 
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE, CEMEN-
TOWO-GIPSOWO-WAPIENNE, TRADYCYJNE. ZA-
CIERANIE MECHANICZNE. 513 851 780.

inne
u WYCINKA, PRZYCINKA DRZEW W TRUD-
NYCH WARUNKACH - 691 317 098.
u PRANIE DYWANÓW, WYKŁADZIN, TAPI-
CERKI. ZAKOPANE i okolice. 536 212 505.
u ZABEZPIECZANIE OBIEKTÓW PRZED 
SZKODNIKAMI zgodnie z założeniami GMP, GHP, 
HACCP. 18 20 63 868 w.21, 602 229 658
u Specjalistyczny ZAKŁAD ZWALCZANIA OWA-
DÓW I GRYZONI. 18 20 63 868 w.21, 602 229658 

TŁUMACZENIA
u TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY - JĘZYKA NIEMIECKIE-
GO - mgr Magdalena Rysula. Zakopane, Pod Lipkami 
10. tel. 18 20 17 239, 602 632 368.

26 ogłoszenia drobne reklama

OGŁOSZENIE
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. I Ns 639/25 z wnio-

sku Zofii Strączek postępowanie o stwierdzenie zasiedzenia nieruchomości 
oznaczonej jako działka ewidencyjna nr 99/11położonej w Zakopanem, 
o powierzchni 0,0054 ha, która powstała podziału działki ewidencyjnej nr 
99/2, odpowiadającej parcelom gruntowym nr 4942/4, 4941/1 i 4940/3 ob-
jętych LVH 269 oraz parcelom gruntowym 4940/8 i 4941/3 objętym księgą 
wieczystą NS1Z/00003748/4. Jako właściciele w LWH 269 figurują: Wojcie-
cha Bachleda Warzecha oraz Józef Rybka ,,Warzecha”. Jako właściciele w wy-
mienionej księdze wieczystej figurują: Stefania Gabryszewska, Józef  Bachleda 
Warzecha oraz Władysława Stachoniowa.

Sąd w z y w a następców prawnych wyżej wymienionego oraz wszyst-
kie osoby zainteresowane, aby w terminie 3 miesięcy od daty zamieszczenia 
ogłoszenia zgłosiły się do tutejszego Sądu i wykazały swoje prawa do przed-
miotu postępowania pod rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie wykaże, Sąd 
stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono wykazane.

OGŁOSZENIE
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. I Ns 412/26 z wniosku Barbary Bukowskiej postępowanie 

o stwierdzenie zasiedzenia położonych w Bukowinie Tatrzańskiej działek ewidencyjnych: nr 6755/1 powstałej 
z podziału działki ewidencyjnej nr 6755 i nr 6756/1 powstałej z podziału działki ewidencyjnej nr 6756. Działce ewi-
dencyjnej nr 6755 odpowiada parcela gruntowa I. kat. 4482/5 ujawniona w prowadzonej przez Sąd Rejonowy w Za-
kopanem księdze wieczystej nr NS1Z/00059856/1, a działce ewidencyjnej nr 6756 odpowiada parcela gruntowa I. 
kat. 4462/11 ujawniona w prowadzonej przez Sąd Rejonowy w Zakopanem księdze wieczystej nr NS1Z/00010925/1. 
W księdze wieczystej nr NS1Z/59856/1 jako współwłaściciele ujawnieni pozostają Stanisław Kuchta, Szymon Kuchta, 
Aniela z Kuchtów Chowaniec, Jędrzej Kuchta, Maria ze Stokfiszów Kuchta, Karolina z Chowańców Kuchta, Stanisław 
Kuchta i Aniela Budzów Kuchta,  a w księdze wieczystej nr NS1Z/00010925/1 jako ostatni współwłaściciele ujawnieni 
pozostają Stanisław Łapka syn Piotra i Antonina Chowaniec.

Sąd w z y w a następców prawnych osób wymienionych powyżej oraz wszystkie osoby zainteresowane, aby 
w terminie 3 miesięcy od daty zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do tut. Sądu i wykazały swoje prawa do przed-
miotu postępowania pod rygorem pominięcia.  

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie wykaże, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie 
ono udowodnione. 

szybko
tanio

bezpiecznie

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18

OGŁOSZENIE
W Sądzie Rejonowym w Nowym Targu I Wydział Cywilny pod sygn. 

akt I Ns 520/26 toczy się postępowanie z wniosku Małgorzaty Zabrzeskiej 
i Franciszka Zabrzeskiego o stwierdzenie zasiedzenia nieruchomości po-
łożonej w Ochotnicy Dolnej gmina Ochotnica Dolna, powiat nowotar-
ski, oznaczonej jako działka ewid. nr 650/54 o pow. 0,0634 ha powsta-
ła z podziału p.gr. l.kat. 650/13 objętej księgą wieczystą NS1T/00023491/9.

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, a w szczególności wymie-
nionych w księdze wieczystej NS1T/00023491/9 właścicieli, w szczególno-
ści Katarzynę Konopkę, Jana Konopkę, Jana Syjud, Annę Syjud, Karolinę Sy-
jud, Anastazję Syjud, Jana Syjud, Bartłomieja Syjud, Jana Lasyk, Katarzynę 
Lasyk, Katarzynę Syjud, Stanisławę Tarchała, Ludwika Konopkę, Taadeusza 
Tarchała, Ludwika Gabryś, Stanisława Królczyka s. Wojciecha i Marii albo ich 
następców prawnych, aby w terminie trzech miesięcy od dnia ukazania się 
niniejszego ogłoszenia zgłosili się do Sądu i udowodnili swoje prawa do tej 
nieruchomości, gdyż w przeciwnym razie Sąd może stwierdzić nabycie wła-
sności zgodnie z wnioskiem.

SKUP 
AUT

SPRZEDAŻ CZĘŚCI

NAJLEPSZE CENY
Nowy Targ, 

ul. Ceramiczna 7A 
Tel. 696 774 738

OGŁOSZENIE
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. I Ns 188/19 

z  wniosku  Ewy  Sztokfisz  postępowanie  o  stwierdzenie zasiedzenia 
części położonej w Bukowinie Tatrzańskiej nieruchomości stanowią-
cej działkę ewidencyjną nr 6759, która powstała z parceli gruntowych 
nr 4344/7 i 4344/8 ujawnionych w prowadzonej przez Sąd Rejono-
wy w Zakopanem księdze wieczystej nr NS1Z/00010929/9, gdzie jako 
współwłaściciele ujawnieni pozostają Józef Chowaniec w 3/5 części, Jó-
zef Chowaniec syn Jana w 1/5 części i Józef Chowaniec w 1/5 części.

Sąd w z y w a następców prawnych osób wskazanych powyżej 
oraz wszystkie osoby  zainteresowane,  aby w  terminie 3 miesięcy od 
daty zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do tut. Sądu i wykazały swo-
je prawa do przedmiotu postępowania pod rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie wyka-
że, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono udowodnione.

SKUP ZŁOMU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

sprzedaż części 
Używanych
Tel. 18 26 637 50

złomowanie 
POjaZdów

wŁaSny tranSPOrt 

OGŁOSZENIE
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. I Ns 

692/25 z wniosku Macieja Stramy i Tomasza Lassaka postę-
powanie o stwierdzenie zasiedzenia nieruchomości po-
łożonych w Suchem oznaczonych jako działki ewiden-
cyjne:154361/9, 15436/21, 15436/22, 15436/24 oraz 
15436/25, odpowiadającym parcelom gruntowym oraz 
działkom ewidencyjnym objętym księgami wieczystymi: 
NS1Z/00004722/3, NS1Z/00063984/8. W księdze wieczy-
stej NS1Z/00004722/3 jako właściciele nieruchomości figuru-
ją: - Henryk Ludwik Hirsz, Krystyna Zofia Hirsz, Jan Palider, Ma-
ria Grabka, Urszula Alfreda Jarząbek, Henryk Władysław Grab-
ka, Jan Alfred Grabka, Jan Dziubas ,,Pytel”, Franciszek Dziu-
bas ,,Pytel”, Rozalia Dziubas z Horników, Wiktoria Palider, Anie-
la Buńda żona Szymona, Wiktoria Skupień z Palidrów, Anie-
la Buńda z Mardułów, Stanisław Tylka, Karolina Tylka, Jakub 
Jarząbek, Antonina Jarząbek, Zofia Jarząbek, Maria Jarząbek, 
Franciszek Cachro, Antoni Cachro, Jędrzej Cachro, Józef Ca-
chro, Karolina Cachro, Maria Cachro, Jan Galica, Jan Dziu-
bas, Szymon Dziubas, Franciszek Dziubas, Helena Dziubas, Jan 
Chrapkiewicz, Stanisław Łukaszczyk, Wojciech Palider, Karolina 
Palidrowa z Cachrów 2 śl. Majerczykowa, Władysław Palider, 
Michalina Buńda z Cipków, Karolina Stachoń.

Sąd w z y w a następców prawnych wyżej wymienionego 
oraz wszystkie osoby zainteresowane, aby w terminie 3 mie-
sięcy od daty zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do tutej-
szego Sądu i wykazały swoje prawa do przedmiotu postępo-
wania pod rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich 
nie wykaże, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono wy-
kazane.

OGŁOSZENIE
W Sądzie Rejonowym w Nowym Targu I Wydział Cywilny pod 

sygn. akt I Ns 686/26 toczy się postępowanie z wniosku Barba-
ry Klocek o stwierdzenie zasiedzenia nieruchomości położonej 
w Nowym Targu, gmina Nowy Targ, powiat nowotarski, ozna-
czonej jako działka ewid. nr 7100 o pow. 0,0995 ha powstałej 
z p.gr.l.kat. 5636/1 z LWH 8897 ump oraz p.gr.l.kat. 5636/3 z LWH 
8881 ump.

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, a w szczególności 
następców prawnych: Agnieszki Białoniowej, Marii z Czubernatów 
Worwa, Stanisława Czubernata, aby w terminie trzech miesięcy od 
dnia ukazania się niniejszego ogłoszenia zgłosili się do tut. Sądu 
i udowodnili swoje prawa do tej nieruchomości, gdyż w przeciw-
nym razie Sąd może stwierdzić nabycie własności zgodnie z wnio-
skiem.

olej opałowy
ekoterm plus

paliwa orlen
nowy targ
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296
zakopane

ul. Żeromskiego (COS)
tel. 18 20 614 71
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KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80
Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl
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